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CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego Oes. i Król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 13 
lutego b. r. zamianować najmiłościwiej p re­
zydenta morawskiej krajowej rady ralniczej 
Karola hr. Z i e r o t i n a  Namiestnikiem w 
margrabstwie Morawy,

P. Minister sprawiedliwości zamianował 
adjunktami sądowymi auskultantów: Józefa 
K a ł u ż n i a c k i e g o  dla Peczeniżyna, Ru­
dolfa V o g l a  dla Śniatyna, Gustawa Ł u ­
c z y ń s k i e g o  dla Łopatyna, dr. Tadeu­
sza L a c h a w c a  dla Oleska, Władysława 
S c h m i d t a  dla Podbuża, Szymona W o- 
r o c h a  dla Kossowa, Emila W o n s c h a  dla 
Monasterzysk, Stanisława Ś l i w i e ń s k i e g o  
dla Birczy, Wincentego J a w  o r k a  dla Tłu­
stego i Mieczysława M a j e w s k i e g o  dla 
Zbaraża.

Ministerstwo spraw wewnętrznych w po­
rozumieniu z Ministerstwem rolnictwa zezw^ 
liło na zmianę statutów, uchwaloną w dniu 
28 czerwca 1899 przez generalne zebranie 
akcyonaryuszów G a l i c y j s k i e g o  k a r ­
p a c k i e g o  T o w a r z y s t w a  a k c y j n e ­
g o  d l a  e k s p l o a t a c y i  n a f t y  poprze­
dnio Bergheim i Mac Garvey w Maryam- 
polu. ________ _

Obwieszczenie.
Stosownie do §. 18 rozporządzenia Mi­

nisterstwa spraw wewnętrzych i Ministerstwa 
wyznań i oświaty z B lutego 1895 Dz. u. p. 
Nr. 23 o autoryzacyi techników asekuracyj­
nych obwieszcza się niniejszem w skutek re­
skryptu Ministerstwa spraw wewnętrznych z

dnia 24 stycznia 1900 1. 1822 co następuje: 
Juliusz B a r t l ,  naczelnik oddziału dol- 

no-austryackiego krajowego Zakładu ubezpie­
czeń na życie i renty w Wiedniu, otrzymał 
urzędową autoryzacyę w charakterze technika 
asekuracyjnego i został przypuszczony przez 
c. k. Namiestnictwo w Wiedniu do przysięgi 
i pełnienia obowiązków.

Z c. k. Namiestnictwa.

Lwów, 16 lutego.

Członkowie obu kół polskich w sejmie 
pruskim i parlamencie niemieckim sumiennie 
spełniają polecenia jakie otrzymali od wy­
borców na różnych zebraniach zwoływanych 
w ciągu ubiegłego lata w Poznańskiem i Pru­
sach zachodnich. Przed forum obu ciał pra 
wodawczych wytoczyli oni szereg skarg i za­
żaleń z powodu postępowania władz rządo­
wych a jeszcze bardziej stowarzyszenia haka- 
tystów, które coraz otwarciej przeobraża się 
w związek zmierzający do zagłady ludności 
polskiej, jak wymownym tego dowodem jest 
wniosek postawiony na ostatniem walnem ze­
braniu tego związku, wniosek aby Polaków 
wywłaszczać w drodze przymusowej z ich oj­
cowizny i wykluczyć raz na zawsze z urzę­
dów i stanowisk państwowych oraz komu­
nalnych.

Wymowny wyraz tym bolesnym uczu­
ciom, jakie napełnia ludność polską nieży­
czliwe postępowanie władz i nieubłagana prze­
ciw niej walka hakatystów, występujących co­
raz częściej w roli mentorów i doradców rzą­
du, daii przedewszystkiem ks. dr. Jażdżewski 
i pos. Głębocki, których głosy zamieściliśmy już 
w streszczeniu. Na podniesione przez nich 
w formie jak najbardziej umiarkowanej zaża­
lenia, odpowiedział, jak wiadomo, natychmiast 
powołany niedawno na stanowisko ministra 
spraw wewnętrznych p. Reinbaben. Odpowiedź 
tę wygloszną w formie szorstkiej a poniekąd

bezwzględnej — minister bowiem oświadczył 
wprost, że Polacy, jeżeli nie zechcą pożegnać 
się ze swojemi aspiracyami narodowerai, mu­
szą przygotować się na bardzo dotkliwe cio­
sy — powitali hakatyśei okrzykiem tryumfu. 
Wedle nich, po raz pierwszy od czasu, gdy 
z Polakami rozprawiał się ks. Bismarck, ode­
zwał się z za stołu rządowego głos tak dobi­
tnie antipolski, pouczający ich, że niepowin- 
ni oddawać się żadnym złudzeniom co do 
dalszego w obec nich postępowania kół de­
cydujących. Mowa ministra Reinbabena — 
pisze jeden z monitorów hakatystycznych — 
jest wyraźną zapowiedzią powrotu do zarzuconej 
niebacznie polityki bismarckowskiej, a wiele 
danych za tern przemawia, iż dzisiejszy rząd 
będzie dążył do jej rozszerzenia w duchu za­
pewnienia jak najsilniejszego podkładu niem- 
czyźuie w prowincyaeh na wschodnich kre­
sach państwa.

W koinisyi budżetowej parlamentu nie­
mieckiego ks. dr. Jażdżewski poruszył pono­
wnie, podczas obrad nad etatem ministerstwa 
wojny, sprawę spowiedzi polskich żołnierzy i 
zakomunikował koinisyi rozporządzenie mini­
stra wojny Gosslera, z którego wynika, że co 
do języka, w którym żołnierza polscy mają 
się spowiadać, wywierano pewien nacisk. 
W obec tego wnieśli zasiadający w koinisyi 
człon^ 'wie centrum pp.: Gróber, Dasbach, 
Speck, Lingous, Szmula, hr. Hompeseh i woi- 
uomyśmy poseł dr. Muller o przyjęcie'nastę­
pującej rezoiueyi:

„Wzywa się ministra wojny do zarzą­
dzenia co potrzeba, aby żołnierzom nie prze­
pisywano, w jakim języku mają się spowia­
dać, i żeby nie prowadzono wogóle śledztwa, 
w jakim języku się spowiadają14.

Nawet poseł hr. Roori wyraził imieniem 
stronnictwa konserwatywnego ubolewanie, że 
ministerstwo wojny w tej sprawie posunęło 
się zbyt daleko.

Rezolucyę przyjęła komisya wszystkimi 
głosami przeciw głosowi socyalisty Mei- 
stera, nie ma też wątpliwości, że uchwali ją 
pełna Izba, a w następstwie, tego minister" 
Gossłer będzie zmuszonym cofnąć owe rozpo­
rządzenie.
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W tej chwili do zielonego gabinetu, 
w którym siedzieli, wszedł lokaj:

— Proszę jasnego pana, Manderer po­
wrócił z miasta i czeka.

— Powiedz, że przyjdę.
— Gzy to w sprawie pana Biedroń­

skiego ? — spytała żona z żywością.
— Ja nie wiem, może....
— Powiesz ini?
— Przed tobą nie mam sekretów — od­

powiedział, wychodząc z pokoju.
Tegoż dnia wieczorem pan Strauchfeld 

zapukał do gabinetu żony i został przywitany 
pytaniem:

— Jakie wiadomości przywiózł ci Mau- 
dertw?

— Zrobię figla ojcu — uśmiechnął się, 
siadając obok niej na fotelu.

— Tak?
— Mauderer dowiedział się nietylko 

o wekslach Biedrońskiego, ale mówił z żyd-

kami o ich odstąpieniu. Oni trochę się drożą.... 
Otóż ja napiszę ojcu, że oni stawiają wygó­
rowane warunki, że nie opłaci się cały inte­
res, że najlepiej wyrzec się lasu....

— Ależ to będzie kłamstwem!
— Ty, Karolino, nie znasz się na inte­

resach.... W interesie tego rodzaju nieprawda 
jest w zwyczaju, ona dowodzi sprytu i prze­
biegłości.

Spojrzała na niego zgorszona i spytała:
— I ojciec cię usłucha ?
Tego nie wiem — on niebardzo mi do­

wierza w interesach — ale bądź co bądź, prze­
dłużę całą sprawę i tem samem uczynię za­
dość twemu żądaniu.

— Sądzę, że nietylko dla mnie — prze­
rwała mu, patrząc w jego oczy.

Zawahał się, spojrzał na pokój, oświe­
tlony łagodnie lampą, nakrytą białym klo­
szem; westchnął głęboko, łowiąc delikatny 
zapach perfum ; patrzał przez chwilę na 
żonę i rzekł:

— Karolino, ja wiem, co mówię, i nie 
odwołuję moich słów Jeżeli zajmuję się ra­
towaniem Biedrońskiego, jeżeli się nie waham 
wprowadzić ojca w błąd, to robię to wszystko, 
aby przypodobać się tobie; bo co mnie ob­
chodzi ten pan? — i z twarzy jej nie spuszczał 
błyszczącego wzroku.

— Myślałam, że powodują tobą względy 
moralne — powiedziała cicho.

— To omyliłaś się !... Ja mam jeden, 
jedyny powód.... Chcę widzieć ciebie wesołą, 
uśmiechniętą, szczęśliwą.... Chcę, abyś dla 
mnie była dobrą, kochającą siostrą, abyś wie­
działa, że ja, twój brat, jestem ci posłuszny 
i dbam o twe zdanie....

— Nie wiedziałam o tem, ale z tych 
czy innych przyczyn, postępujesz dobrze w obec 
pana Biedrońskiego, i jest w tem zawsze za­
sługa twoja.

— Karolino, ty nie mów do mnie, jak 
ksiądz. Ja nie potrzebuję nauk moralnych. 
Ty nie udawaj przedemną. Przecież ja tak 
jasno powiedziałem, że robię to dla ciebie,
i tylko dla ciebie.

Milczeli oboje przez chwilę, wreszcie za­
czął pan Strauchfeld tonem prośby:

— Tu, Karolino, u ciebie jest bardzo 
przyjemnie, czuję się przeniesiony w świat 
inny, lepszy, jaśniejszy, i pozwól mi przeby­
wać tu częściej, bo i ja sam staję się lepszy.... 
Prosiłem cię dawniej, abyś mi pozwoliła czy­
tać głośno, teraz proszę cię tylko o to, bym 
tn siedział, czytał dla siebie, i kiedy niekiedy 
patrzał na ciebie : przecież to nie jest wiele ?

—  Moja obecność będzie ci przeszka­
dzała w uważnem czytania — szepnęła trochę 
zmieszana.

— Mylisz się, Karolino, a zresztą ja mam 
jeszcze inny cel. .. Przebywając z tobą nauczę 
się twoich zwyczajów i obyczajów, a znając 
je, nie będę cię drażnił moja, osobą.... Ja tak 
pragnę, tak szczerzo pragnę być z tobą nio- 
tyłko dobrze, ale podobać się tobie i widzieć 
cię zawsze wesołą, zadowoloną, szczęśliwą.... 
Czy to złe pragnienie.

— Przeciwnie, i sądzę, że na tej dro­
dze dojdziemy łatwo do porozumienia — od­
powiedziała z uśmiechem.

— Ty uśmiechasz się.... To ja powiem 
więcej.... Widzisz, ja dla ojca przyjąłem ka­
tolicyzm ; dla ojca ożeniłem się z tobą; ale 
teraz ta religia, dłatego; że twoja, staje się

Konferericya pojednawcza.

Pomimo kassandro wy eh głosów części 
prasy czeskiej i części prasy niemieckiej, pra­
ce konferencji pojednawczej nietylko postę­
pują, ale nawet powiodło się osiągnąć zasa­
dnicze porozumienie w niektórych kwestyach 
bardzo drażliwych i trudnych, jak n. p. pra­
wo veta narodowej kuryi niemieckiej w sej­
mie czeskim, jak ustalenie pojęcia powiatu i 
gminy mieszanej pod względem językowym 
i t. d. Zapewne, że w toku dyskusyi, na ze­
braniach uczestników konferencyi wyłaniać 
się muszą niejednokrotnie trudności, lecz nie­
podobna sobie nawet wyobrazić, aby mogło 
być inaczej w sprawach tak doniosłych a 
stanowiących dotychczas przedmiot zaciętych 
walk. Bez względu też na ostateczny rezultat 
konferencyi to zbliżenie się stanowisk obu 
stron bądź co bądź pozostanie już dodatnim 
wynikiem konferencyi. P. Prezydent Mini­
strów dr. Koerber — jak twierdzi Neue Freie 
Presse — dąży bardzo usilnie do przyspie­
szenia obrad konferencyi i w tym celu za­
prosił delegatów onegdaj na prywatną poga­
dankę. Z niektórych źródeł donoszą nawet, 
że Rząd tak dalece przyspieszyć chce obrady 
konferencyi, aby jeszcze przed zejściem się 
[Jady państwa osiągniętą była zgoda co do 
języka urzędowego władz państwowych. Gdy­
by się to udało, t. j. gdyby Czechom przy tej 
sposobności przyznany był język urzędowy w 
czysto czeskich okręgach, ustałby wszelki po­
wód do obstrukcyi.

Dzienniki donoszą, że ks. Jerzy Lobko- 
wicz, Marszałek krajowy w Czechach, przy­
był do Wiednia na konferencyę z P. Prezy­
dentem Ministrów dr. Koerberem i P. Mini- 
stiem dr. Rezekiem. Konferencya ta, według 
dzienników, ma rzekomo pozostawać podo­
bno w związku z kwestyą kuryj w sejmie.

(Telegram).

Wiedeń, 16 lutego. Wczoraj po południu 
odbyło się posiedzenie morawskiej sekcji konfe­
rencyi pojednawczej na którem członkowie cze­
scy uczynili zastrzeżenie z powodu, iż w zakres 
rokowań konferencyi pojednawczej nie został

dla mnie bliższą, zaczynam ją rozumieć z tobą... 
Coś we mnie, coś dawniej nieznanego, skła­
nia mnie ku tobie i prze mnie w kierunku 

j zrównania się z tobą i z tymi, którzy są to-
j bie blizcy Teraz czytuję już po francusku,

będę śmiało jeździł na konin, chcesz, to na­
wet bedę polował i nie będę się bał niczego 

I i nikogo, pójdę do lasu sam, chociażby w nocy.
Uśmiechnęła się z tych rycerskich za­

pędów i nie przyrywając szycia, którem była 
zajęta, rzek ła:

— Twoje postanowienia cieszą mnie 
bardzo.

— Tylko cieszą?... A dlaczego nie za­
pytasz o przyczynę i omijasz ją tak starannie?

Podniosła na niego wzrok jasny i odpo­
wiedziała spokojnie:

— Nie pytałam, bo sam powiedziałeś, 
że pragniesz nabycia form towarzyskich, w ła­
ściwych obywatelom wiejskim.

— Tak zrozumiałaś?! — zawołał z go­
ryczą w głosie. — Zaiste, jestes bardzo wy­
ćwiczona w tych formach towarzyskich, któ­
rych nie lubię i z których dKvię.... Więc po­
słuchaj mnie, aby nie było nieporozumień 
między nami: Ja chcę to zrobić i tak postę­
pować tylko ze względu n a ł e b i e  i dla cie­
bie. Chcę, abyś dla mnie była dobrą, abyś 
mnie witała z uśmiechem, abym mógł cie u- 
całować jak siostrę i nawzajem odebrać ten 
pocałunek; ja tego chcę i do tego mam zu­
pełne prawo.

— Tak sądzisz?
. , —T Nietylko ja, ale sam twój kuzyn 

Baliński, którego sprawiedliwość uznałaś, po­
wiedział mg że ty, jako moja żona, powinnaś 
być dla mnie kochającą siostrą!
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wciągnięty Sziąsk i domagali się osobnej kon­
ferencji dla Szląska. Niemieccy członkowie 
oświadczyli się przeciw temu, poczem rozwi­
nęła się ogólna dyskusya nad kwestyą języ­
kową w7e władzach państwowych. P. Prezes 
gabinetu rozwijał zasady, jakiemi należałoby 
się kierować, przy używaniu obu języków w 
służbie zewnętrznej. Następnie rozpoczęła się 
wyczerpująca dyskusya nad zasadniczem sta 
nowiskiem co do wewnętrznego języka urzę­
dowego. Następnie obrady przerwano, toczyć 
się one będą w dalszym ciągu w przyszły 
poniedziałek.

Wczoraj przedpołudniem odbyło się posie­
dzenie subkomitetu sekcyi czeskiej, który obra­
duje nad reformą wyborczą dla sejmu czeskiego. 
Na posiedzeniu tern osiągnięto porozumienie 
w kierunku zaprowadzenia bezpośrednich wy­
borów w gminach wiejskich oraz co do utwo­
rzenia ogólnej klasy wyborców, podobnej do 
tej jaka znajduje się w ordynacyi wyborczej dla 
Kady państwa. Obie strony zgodziły się zasa­
dniczo na podział sejmu na 8 kurye wybór 
cze: wielkich właścicieli ziemskich, Czechów 
i Niemców. Przy wyborach z kuryj mają być 
równomiernie uwzględnione agrarne, rękodziel­
nicze i przemysłowe interesa. Co do żądania, 
ażeby kurya czeska i niemiecka otrzymały 
prawo veto w obec uchwał sejmu, w przed­
miotach, które miałyby być w ustawie ściśle 
wyliczone, oraz co do stanowiska wielkiej wła­
sności ziemskiej w obec kuryj narodowych, 
nie podnieśli przedstawiciele konserwatywnej 
wielkiej własności i ludu czeskiego żadnych 
zasadniczych zarzutów, uczynili jednak osta­
teczną ze swej strony aprobatę zależną od 
osiągnięcia porozumienia w całym kompleksie 
kwestyj, przedłożonych konferencji pojedna­
wczej-. Delegaci czescy również stwierdzili, iż 
pomiędzy wszystkimi przedmiotami konferen­
cji istnieje ścisły związek (iunct-um), przede- 
wszystkiem zaś pomiędzy reformą ordynacyi 
wyborczej aj zaprowadzeniem w kuryach prawa 
veta. Na tem załatwiono przedmiot przekazany 
subkomitetowi. Referat dla pełnej konterencyi 
poruczono dr. Eppingerowi.

Z pod berła rossyjskiego.
(Rossya a Persya. — Uniwersytet kobiecy w 
Moskwie. — Dom ludowy w Tambowie. — 

Statystyka generałów rossyjskioh).
W tych dniach spodziewany jest powrót 

z Persyi członka ministerstwa skarbu w ko- 
misyi dla badań nad nowemi liniami kolejo- 
wemi od granicy rossyjskiej w głąb Persyi. 
Delegatem tym jest p. Kukieł-Krajowski. No­
wa odnoga ma być poprowadzona od kolei 
karskiej, mianowicie od stacyi Karaklis, na 
m. Nachiczewań i dalej ku Dżulfie. Druga 
odnoga ma pójść od granicy na Tauryzę ku 
Teheranowi i dalej. Śą jeszcze projektowane 
dwie inne koleje, co do których dzienniki pe­
tersburskie szczegółów bliższych nie podają. 
W tej chwili komisya pod przewodnictwem 
p. Kukiel-Krajowskiego pracuje nad zbadaniem 
warunków ekonomicznych, finansowych, han- 
lowych i t. d. tych okręgów, w których gra­
nicach nowe koleje mają być czynne.

Powstał projekt utworzenia Uniwersytetu 
kobiecego w Moskwie. Środków na ten cel 
dostarczy fundacya hr. Astrachowa. Zgodnie 
z ostatnią wolą zapisodawcy Uniwersytet musi 
posiadać trzy fakultety: matematyczny, przy-

Pani Karolina, usłyszawszy nazwisko 
kuzyna, opuściła robotę na kolana, patrzała 
na męża najpierw zarumieniona, następnie 
pobladła i z trudnością rzuciła pytanie :

— On ci to mówił?. . Ty pytałaś go?...
Ton jej głosu zaniepokoił go i odparł

zmieszany:
— Mówiliśmy tak sobie.... ogólnie....
— Opowiedz mi szczegółowo.
— W Jodłowcu, kiedy wyszłaś z twoją 

ciocią, zaczęliśmy mówić o małżeństwie. Ja 
twierdziłem, że na świecie jest więcej mał­
żeństw nieszczęśliwych, on utrzymywał prze­
ciwnie.... I w rozmowie spytałem go, czy żo­
na, chociażby wyszła za mąż bez miłości, ma 
obowiązek kochać swego męża, jak siostra 
brata?... I on bez żadnego wahania zgodził 
się ze mną.... Ot. i wszystko....

— Nie zwierzałeś mu się ?
— Nie.
— I nic nie ukrywasz?
— Nic.
Po chwili spy ta ł:
— Dlaczego ty się tak dopytujesz?
—  Bo to jest brakiem taktu i wycho­

wania zwierzać się obcym z małżeńskiego po­
życia !

— A jeśli mnie to pożycie gnębi, boli, 
dokucza? Jeśli to mi ulgę przynosi, gdy mo­
gę się poskarżyć?

— Wstrzymać się.... takie rzeczy zacho 
waó dla siebie.

—  Nie mówiłbym nikomu, gdybyś ty 
pozwoliła zwierzać ini się przed tobą.

(Oiąg dalszy nastąpi).

rodniczy i medyczny. Ministerstwo oświaty 
orzekło, iż zgadza się na powyższy projekt.

Dzienniki rossyjskie donoszą z Tambowa 
o otwarciu w tem mieście pierwszego w Ros- 
syi „domu ludowego", zbudowanego kosztem 
ochmistrza dworu Naryszkina, który oprócz 
tego ofiarował miastu 200.000 rubli, z wa­
runkiem, że procenta od tej sumy mają iść 
na utrzymanie założonej przez niego instytu­
cji. Koszt budowy wynosi 180.000 rubli. We 
wspaniałym dwupiętrowym gmaebu mieści się 
czytelnia ludowa, biblioteka i muzeum; jedua 
z sal, przeznaczona na odczyty ludowe, może 
pomieścić przeszło 1.000 osób. Odczyty odby­
wają się w niedziele i święta; w dnie po­
wszednie wieczorem jeden z lekarzy tam- 
bowskicb czyta popularny kurs hygieny dla 
ludu.

Wedle urzędowych sprawozdań, do 1 
stycznia 1900 r. armia rossyjska liczyła wszy­
stkich generałów 1.248, w tej liczbie było 
pełnych generałów 101, generał-poruczników 
865 i generał-majorów 782. Najstarszy wie­
kiem generał liczy 89 lat, najmłodszy zaś 38 
lat, — W ogólnej liczbie 1.248 generałów 
znajduje się 3 marszałków poluycb i 6 ge­
nerałów zagranicznych. Dziewiętnastu gene 
rałów nie pobiera pensyi rządowej, utrzyma­
nie zaś pozostałych 1.229 kosztuje rocznie
7,200.000 rubli.

Z teatru wojny.
O wojuie bardzo mało nowych wiado­

mości. Częścią winne są temu srożące się 
obecnie na licznych morzach burze, które 
psują także kable podmorskie, — częścią zaś 
brak wiadomości jest następstwem faktu, że 
marszałek lord Roberts i urząd wojenny w 
Londynie nie chcą ogłosić szczegółów o prze­
biegu operacyj, które jeszcze nie są ukoń­
czone.

Onegdaj odbyło się w Londynie zgro­
madzenie 300 osób, a w tej liczbie 10 depu­
towanych, którzy przyjęli rezolucyę, zwraca­
jącą sie przeciwko wojnie i domagającą się 
ogłoszenia tajnej korespondencyi w sprawie 
Jamesona. Równocześnie uchwalono zbierać 
fundusz na agitacyę antywojenną.

Kilka dzienników rzymskich podtrzymu­
je podaną przez siebie wiadomość, że Włochy 
mają zamiar interw encji w wojnie transvaal- 
skiej za zgodą państw sprzymierzonych.. Do 
dziennika Italia  piszą z Kairu, że wojskowy 
attache włoski przy ambasadzie w Konstan­
tynopolu przybył tam duia 10 b. m. i po 
kilkugodzinnej wizycie u angielskiego komen­
danta, zwiedził wszystkie angielskie baterye.

Podczas gdy angielski urząd woiny 
przedstawia ostatni odwrót Bullera w świetle 
najłagodniejszera i przyznaje się tylko do dwu­
stu z górą rannych, wiadomości nadeszłe do 
Brukseli odwrót jego nazywają ucieczką w 
popłochu. Boerowie ścigali nieprzyjaciela aż 
na południowy brzeg Tugeli i zajęli tam kil­
ka ważnych punktów. D aily News sądzi, że 
gen. Buller cofnął się już do Chieveiey.

W angielskiej Izbie gmin na zapytanie 
odpowiedział sekretarz parlamentu, Broodrick, 
że rząd angielski od niemieckiego rządu uie 
otrzymał żadnego zawiadomienia w przedmio­
cie konwencyi z roku 1884 co do neutralno­
ści Delagoa-bay i że w rzeczywistości ta kon­
wencja przez wybuch wojny przestała istnieć.

W mieście Weissenfels w Niemczech 
zamówiła republika transvaalska u tamtej­
szych fabrykantów obuwia 10 tysięcy par bu­
tów dla wojska, Rzecz interesująca, czy Niem­
cy zatrzymają wysyłkę tego obuwia dla Trans- 
vaalu podobnie jak zatrzymały, zasłaniając się 
neutralnością, wysyłkę bomb lidditowych, spo­
rządzonych w Essen u Kruppa, dla Anglii.

Koln. Ztg. donosi z Waszyngtonu, że 
w Ameryce północnej^ żywo objawiają się 
sympatye dla Boerów. Świadczy o tem mnó­
stwo zgromadzeń, które codziennie uchwalają 
rezolucye pełne sympatyi dla nich a także 
zachowanie się prasy, która dotąd zajmowała 
w kwestyi wojny południowo-afrykańskiej sta­
nowisko wyczekujące.

Brukselski dziennik Petit B leu  podaje 
historyę owego oddziału angielskiego, który 
zaginął po bitwie pod Glenco \  a o którym 
sądzono, że dostał się do niewoli Boerów. — 
Otóż pokazuje się, że oddział ten uciekł w 
kierunku północno-wschodnim i na t-eryto- 
ryum portugalskiem został rozbrojony. Żołnie­
rze angielscy byli na pół nadzy i umierający 
z głodu.

Wedle prywatnych doniesień ze stacyi 
Oranie-River generał Elliot zajął bród Zout- 
pans.

Dzienniki wyjaśniają cofnięcie się An­
glików z Rennsburga w ten sposób, iż twier­
dzą, że generał French z większą częścią 
swoich wojsk chciał dotrzeć do wojsk Robert- 
sa nad Modderriver, co mu się też udało. — 
Przez to — rozumie się — pozycya pod Renns- 
burg została osłabioną, ale zyskała ekspedy­
cja Robertsa.

Według depeszy z Laurenco-Marąuez, 
telegraficzne połączenie z Pretoryą od dwóch 
dni jest przerwane.

Liverpoolska Post donosi, że w Trans- 
vaalu przygotowywa się gromadne powstanie 
kobiet boerskich, które chcą walczyć obok 
swoich mężów i od trzech miesięcy ćwiczą 
się w robieniu bronią. Kruger i Joubert po­
wstrzymywali je dotąd, wszakże obiecują im, 
że gdyby Anglicy wtargnęli na terytoryum 
Transvaalu, nie będą stawiać dalszego oporu 
przeciw wstąpieniu ich do szeregów.

Podobnie pisze pewien Żmudzin, który 
osiadł w Johannesburgu. W grudniu z. r. 
Żmudziu ten, b. artylerzysta w armii rossyj­
skiej, nazwiskiem Warejkisa, który w Trans- 
vaalu przezwał się Warensonem, pisze mię­
dzy innemi, że w samym Transvaalu panuje 
zupełny spokój i pewność, iż wojna wypa­
dnie pomyślnie dla Boerów. Handel wszędzie 
bardzo ożywiony, jak i przed wojną. Pogoda 
dżdżysta. Urodzaj wyśmienity. Kobiety jednak 
i dzieci z trudem podołały zbiorom. Wszyscy 
Boerowie złożyli uroczystą przysięgę, że wal­
czyć będą do ostatniej kropli krwi. Jeżeli po­
zabijają mężczyzn — pisze Warojkis — to 
pójdą w pole kobiety starsze i młodsze. 
Twierdzi w końcu zupełnie poważnie, że dla 
jobaunesburskiej rezerwy kobiecej szyją już 
mundury.

Sam Warejkis, jako obcy poddany nie 
mógł się zaciągnąć do wojska liniowego, ma 
jednak pod swoją komendą 4 działa w twier­
dzy jobannesburskięj, zostawione na wypadek 
wkroczenia Anglików. Na czas wojny wpro­
wadzono w Transraału bardzo surowe przepi­
sy w Johannesburgu, po godzinie 9 nie wol­
no wychodzić na ulice miasta. W mieście je ­
dnak nie daje się odczuwać aui drożyzna, 
ani też brak produktów spożywczych. WTrans- 
vaalu w pełnym ruchu jest 19 kopalń złota, 
czynnych jest również 9 kopalń węgla.

KROI I KA

Lwów. 16 lutego.
— JE. Pan Minister spraw zagra­

nicznych lir. Gołuchowski był wczoraj na 
obiedzie u JEksc. Pana Namiestnika Lr. Pi- 
nińskiego. Obiad był na siedinnaśoie nakryć; 
przybyły także panie, mianowicie: p. Marszał­
kowa hr. Cecylia Badeniowa, hr. Marya z hr. 
Gołuchowskieh Drohojowska, hr. Zofia z hr. Go 
łuehowskich Starzeńska, księżna Eleonora Lu- 
bomirska, hrabiny Antonina i Irena Piriińskie. 
p. Włodzimierzowa Skrzyńska. Był także twórca 
pomnika hr. Agenora Gołuehowskiegl, Cypryan 
Godebski.

JE. Pan Minister Gołuchowski, który prze­
dłużył swój pobyt we Lwowie, zwiedzał dzisiaj
0 godzinie 11 przed południem bardzo szczegó­
łowo nowy bndynek teatru lwowskiego. Jego 
Ekscelencyi towarzyszył brat, hr. Adam Gołu­
chowski, a dostojnych gości oprowadzali po gma­
chu i udzielali wyjaśnień: prezydent miasta dr. 
Godzi mir Małachowski z wiceprezydentem p 
Michalskim oraz radnvmi Rawskim i Gołąbem, 
tudzież kierownik budowy i twórca projektu p. 
radca Zygmunt Gorgolewski z przedsiębiorcami 
budowy pp. Lewińskim i Sosnowskim oraz in­
żynierem Czernym. Pan Minister pozostał w 
budynku nowego teatru do godziny 12 w po­
łudnie.

JE. Pan Minister odjeżdża do Wiednia 
jutro rano pociągiem błyskawicznym. Małżonka 
P. Ministra odjechała już onegdaj.

— Stan wód w kraju. Wobec nasta- 
łych mrozów i wobec prawdopodobieństwa utrzy­
mania się obecnych stosunków na rzekach kra­
jowych przez czas nieco dłuższy, podajemy w 
krótkości opis teraźniejszego stanu:

Z d o p 1 y w ó w W i s ł y lody i zatory ze­
szły zupełnie, prócz Sanu, na którym utrzymał 
się lód między kim. 149 a 166 i 169 a 175, 
tudzież dwa zatory, a mianowicie pod Bielińcem
1 poniżej Pysznicy. Natomiast zatory pod Babi 
eami i pod Kopkami rozpłynęły się prawie zu­
pełnie. Obecnie woda na Sanie przybrała znów
0 40 ctm.

Wi s ł a  g ó r n a  wolna zupełnie od lodów 
Na dolnej Wiśle utrzymują się następując,e za­
tory : między Brzeźnicą a Laskówką. poniżej uj­
ścia Wisłoki w kim. 233, pod Koćmierzowem
1 w Chwałowicach.

Do p ł y wy  D n i e s t r u  również wolne są
od lodów.

Na D n i e s t r z e  sytuacya o tyle się zmie­
niła, że między Żórawnem a Hor.yhladarai w kilku
miejscach ruszyły lody, a to : pod Poberezem, 
pod Dołhem, pod Petryłowom, Żórawnem i Bu 
kaezoweami, tworząc większe nieco zat vy w 
Ostrowie i Perłowcach, przy stanie wód z 14 
lutego: w Żórawnie 109 ctm., w Haliczu .185 
ctm. i w Wiżniowie 115 ctm.

W dolnym Dniestrze, od Uścieczka począw­
szy, lody zupełnie spłynęły,

— Rada adm inistracyjna fundacji 
skarbkowskiej uchwaliła wczoraj po południu 
nowy kontrakt o dzierżawę gmachu skarbkow- 
skiego we Lwowie z dotychczasowym dzierżawcą 
p. Lityńskim. Czas trwania kontraktu skrócono 
z lat 60 na 40. Czynsz dzierżawny podwyższony 
ma być po upływie lat 5 o 5.000 złr. a dwn- 
krotnie po upływie każdych lat 10 zwiększać 
się ma o 2.500 złr., wreszcie po upływie osta­

tnich lat 5 znowu o 2.500 złr. P. Lityński zo­
bowiązuje się pod rozmaitymi rygorami do kon- 
serwacyi gmachu i adaptaeyi tegoż znaczniej­
szymi wkładami.

Prócz tego przyjął p. Lityński na siebie 
obowiązek meoddawania obecnej sali teatralnej 
na przedstawienia sceniczne w jakimkolwiek ję­
zyku, mogące stanowić konkurencję dla nowego 
teatru, tudzież na takie widowiska, któreby mo­
ralności uwłaczały, natomiast może p. Lityński 
użyczać sali na reduty, zabawy, koncerty.

W ten sposób uzyskała fundacya skarbkow- 
ska od p. Lityńskiego znaczne korzyści a między 
niemi nadwyżkę czynszu obecnego nad czynsz 
dawny w okrągłej kwocie 165.000 złr.

— Bal na korzyść wdów i sierót po ucze­
stnikach powstania styczniowego urządza w so­
botę, d. 17 b. m., w salach Kasyna miejskiego 
Towarzystwo wzajemnej pomocy uczestników po­
wstania polskiego z r. 1863/4.

— Rada nadzorcza Towarzystwa wza­
jemnej pomocy urzędników prywatnych we Lwo­
wie odbędzie swe tegoroczne posiedzenia w dniach 
15, 16 i 17 marca b. r.

— Zaręczyny. W Krakowie odbyły się 
w ostatnich dniach zaręczyny Edwarda hr. Broel 
Platera, syna hr. Ludwika, właściciela dóbr Nie- 
kłań, w gub. radomskiej, i Zoili z Dzierżykraj 
Morawskich hr. Broel - Platerów, z Janiną hra­
bianką Tyszkiewiczówną, najmłodszą córką ś. p. 
Jana hr. Tyszkiewicza, właściciela dóbr, b. mar­
szałka szlachty pow. wileńskiego, i Izabeli z hr. 
Tyszkiewiczów z odnogi Łohojskiej tej rodziny.

— Ślub. Dnia 17 b. m. o godzinie 6 
wieczorem odbędzie się we Lwowie w kościele 
OO. Bernardynów ślub panny Maryi Grossównej, 
córki p. Antoniego Grossa, notaryusza w Zale­
szczykach, z dr. Michałem Wiktorem, znanym 
dentystą tutejszym.

— Z Izby sędowej. Rozprawa karna 
przeciw Wasylowi Marnszczakowi i Janowi Ło- 
kietce o zbrodnię morderstwa, która od kilku 
dni toczyła się przed tutejszym trybunałem sę­
dziów zaprzysięgłych, zakończyła się wczoraj 
wieczorem wyrokiem, skazującym Wasyla Ma- 
ruszezaka na karę śmierci przez powieszenie a 
Jana Łokietka na 4 lata ciężkiego więzienia.

== Przejechanie. Woźnica Piotr Dyki, 
jadąc szybko i nieostrożnie wczoraj wieczorem 
przez plac Gołuchowskieh, przewrócił i przeje­
chał zarobnika Matwija Ładygę, który wskutek 
tego doznał poważnych obrażeń i po zaopatrzeniu 
przez staeyę ratunkową odstawiony został do 
szpitala.

«= Notoryczną złodziejkę Katarzynę 
Kieieó przytrzymano wczoraj na kradzieży 5 sza­
lików damskich ze sklepu Gitli Mohr przy ul. 
Batorego, gdzie Kmieciowa targowała koszule, 
jak się następnie okazało — nie mając przy so­
bie ani halerza.

=  Sarna oddala się w ręce policyi Je- 
ryna Łetyk, służąca, przyznając się do kradzieży 
rzeczy na szkodę ostatnich swych służbodaweów. 
Rzeczy te- jednak już sprzedała i pieniądze prze- 
trwoniła.

=  Z a g in ą ł 13-letni Marcin Pisarczuk z 
Rzęśni polskiej, blondyn, w czarnym płaszczyku 
i barankowej czapce; brak mu palca wskazują­
cego u lewej ręki i cierpi na epilepsję.

=  Wiadomości policyjne. Do sklepu 
O. Wurzla, handlarza nafty przy ul. Kośeiopal- 
nej, włamali się onegdaj niewyśledzeni sprawcy 
i zabrali ztamtąd nieco bielizny i kożuszek. — 
Ci sami prawdopodobnie wybili następnie otwór 
w drzwiach szynku Piepesa pod 1. 1 ul. De- 
kerta, jednak przez przechodzącego tamtędy o 
godzinie pół do 3 w nocy konduktora kolejowego 
spieszącego do służby, spłoszeni zestali.

Złożono w policyi znaleziony wczoraj złoty 
krótki łańcuszek z serduszkiem.

— G łó w n a wygrana budapeszteńskiej 
loteryi dobroczynnej na cel tamtejszej polikliniki 
padła na seryę 7655 nr. 75. Los ten sprzedany 
był do Lwowa.

f  Teofil Zicmbicki. Zmarły onegdaj 
w Krakowie pedagog i pisarz prof. Teofil Ziem- 
bieki (Ziemba), należał do wybitniejszych osobi­
stości świata nauczycielskiego, a jako wycho­
wawca całego szeregu uczniów, z których zna­
czna część osiągnęła wybitne stanowiska lub 
odgrywa dzisiaj pierwszorzędną rolo w literatu­
rze, zasłużył sobie na szczerą wdzięczność i u- 
znanie. Urodził się w r. 1847 w Jaryezowie, 
kształcił się we Lwowie, gdzie w r. 1869 otrzy­
mał stopień doktora filozofii, napisawszy w ję­
zyku niemieckim rozprawę o filozofii Locke’a. 
Poświęciwszy się zawodowi profesora gimna­
zjalnego, dostał się w r. 1870 do gimnazjum 
św. Anny w Krnkowie i tu zetknął się z Jó­
zefem Kromerem. Krerner zachęcił go do dal­
szych studyów nad filozofią, dopomógł mu do 
wyjazdu za granicę i ułatwił habilitacyę na do­
centa Uniwersytetu. Owocem jego pracy w tym 
kierunku są rozprawy o Śniadeckim, o pozyty­
wizmie, o Tadeuszu Czackim jako pedagogu —■ 
a także dwa podręczniki szkolne, przeznaczone 
dla młodzieży gimnazjalnej, a poświęcone: Psy- 
chologii i Estetyce poezyi.

W dalszych latach nie przestał ś. p. Ziom- 
bieki zajmować się kwestyami fiłozofiezno-peda- 
gogicznemi. W ostatnich n. p. latach drukował 
w Muzeum  prace o organizacji gimnazjów — 
głównie jednak zwrócił się do historyi literatu-
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ry. Ogłosił studyum o Ronsardzie, o pismach 
Leszczyńskiego, o zamachu na autorstwo Szekspi­
ra i w niezliczonych rozprawkach i artykułach 
popularyzował życie Mickiewicza.

O bdarzony łatw ością rym otw órezą prze- 
tłóm aczyl w ierszem  „H erm ana i Dorotę" oraz 
p ierw szą pieśń I l ia d y ; oprócz tego n ap isa ł wiele 
drobnych utw orów  w ierszowych. W ostatnich 
la tach  życia otrzym ał ty tu ł profesora U niw er­
sytetu.

Wielką zasługą ś. p. prof. Ziembickiego 
pozostanie na zawsze, iż umiał, stykając się z 
uczniami, wpajać w nich zamiłowanie piękna, 
pobudzać ambicye literackie, chęć kształcenia 
się po za gimnazyum i pociąg do literatury. —
Z pomiędzy jego uczniów wyszedł niejeden pra­
wdziwy poeta i pisarz — a każdy zachowa z 
pewnością wdzięczną pamięć dla tego nauczy­
ciela, który życzliwością i dobrą radą popierał 
jego pierwsze kroki, zachęcał do pisania, zapo­
znawał go z mistrzami pióra i myśli. Zmarły 
należał także do szczerych przyjaciół Przeioo- 
dnika Naukowego i Literackiego, — w któ­
rym pomieszczał nieraz ciekawe swoje rozpra­
wy; ostatnią jego pracą drukowaną jest ogło­
szone niedawno przez Czas sprawozdanie jego 
z pracy p. Boye, poświęconej królowi Leszczyń­
skiemu.

— Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo­
wie, Olimpia z baronów Kranzbergów Seeligowa, 
wdowa po staroście, w 63 roku życia.

W Komuchach, ks. Julian Onyszkiewicz, 
gr. kat. proboszcz, brat notarynsza lwowskiego, 
w 69 roku życia a 44 kapłaństwa

W Krakowie, Karolina z Mańkowskich 
Wróblewska, w 85 roku życia Ś. p. Karolina 
była matką znakomitego profesora Wszechnicy 
Jagiellońskiej, który zmarł w Krakowie przed 
kilkunastu laty wskutek nieszczęśliwego wypadku.

W Warszawie, Wincenty Karski, właści­
ciel dóbr, w 70 roku życia.

W Chicago, Jadwiga Grąbezewska, Urszu­
lanka, pochodząca z Mławy.

—  Walne zg ry m a d zen ie  nowosąde­
ckiego Koła Towarzystwa nauczycieli szkół 
wyższych, które się świeżo zawiązało, jako filia 
lwowskiego Towarzystwa, odbyło się w Nowym 
Sączu w piątek 9 b. m. Zaraz na wstępie do­
konano jednogłośnego wyboru prezesa w osobie 
dyrektora tamtejszego gimnazyum p. St. Rze­
pińskiego, wiceprezesem wybrano zaś pref. Ja ­
sińskiego. Do wydziału weszli profesorowie: 
Drzymuehowski, Demkowiez (skarbnik), Gutkow­
ski, ks. M. Nowicki, prof. Lenczowski, profesor 
Szufa (sekretarz) i inspektor Zagrodzki. Z wnio­
sków na wyróżnienie zasługuje uchwała jedno­
głośna w sprawie zaprowadzenia pomocy kole­
żeńskiej uczniów, na podstawie sumiennie opra­
cowanego referatu profesora Lenczowskiego.

— >V Samborze, jak nam ztamtąd do­
noszą, odbył się w sobotę, dnia 10 b. m., pod 
skromną nazwą zabawy z tańcami, bardzo pię­
kny bal, urządzony staraniem tamtejszych in­
żynierów na ‘ dochód gimnazyum polskiego w 
Cieszynie. W ślicznie przybranej sali stanęło 50 
par do pierwszego kadryla, a o-, lioczo prowadzone 
tańce przeciągnęły się literalnie do białego rana. 
Gimnazyum cieszyńskie zyskało około 200 koron, 
a uczestnicy wspomnienie miłe świetnego balu. 
N a szczególniejsze uznanie zasługuje ta okoli­
czność, że wszystkie przybory balu, jako to : 
ślicznie wykonane prawdziwie artystyczne zapro­
szenia, porządki tańców oryginalne a gustowne, 
niespodzianki kotyliona i t. d., były dziełem 
miejscowego lub krajowego przemysłu.

— Z JaHu piszą nam: Słowo Polskie 
w nr. 74 (porannym) z dnia 14 b. m. podało 
doniesienie telegraficzne z Nowego Sącza, według 
którego w żmigrodzie wybuchła dyfterya i szkar­
latyna, a 54 dzieci zmarło. W całym kraju znaj­
duje się tylko jedna miejscowość tej nazwy, mia­
nowicie, w powiecie jasielskim, — tymczasem 
nie tylko w Żmigrodzie, lecz nawet w okolicy 
nie ma i nie było wspomnianych chorób, a w ca­
łym powiecie jasielskim nie ma poważniejszej 
epidemii. ^

W Żmigrodzie panowała w miesiącach paź­
dzierniku i listopadzie 1899 epidemia odry, na 
którą zmarło 11 dzieci, epidemia ta jednak 
już dawno ustała, a obecnie pojawiło się kilka 
wypadków tyfusu brzusznego, którego przebl.g 
jest bardzo łagodny i nie było żadnego wypadku 
śmierci. C. k. lekarz powiatowy z Jasła był w 
dniu 13 b. m. w Żmigrodzie zbadał przy tej 
sposobności urządzenia sanitarne w miasteczku 
i znalazł tylko jednego chorego na tyfus brzu­
szny ; innych chorób epidemicznych nie było w 
Żmigrodzie.

— P re z y d e n te m  Izby handlowej i prze­
mysłowej w Krakowie wybrano ponownie p. Al­
berta Mendelsburga, wiceprezydentem p. Woj­
ciecha Biechońskiego, delegatem Izby do prezy- 
dyum p. Henryka Schwarca.

Ponow ny proces przeciw  Ililsnerow i, 
podejrzanem u o zam ordowanie Hruzównej w P o l­
nej, m a się wkrótce rozpocząć w K utnejhorze. 
T ry b u n a ł kasacyjny m ianowicie uw zględnił za­
żalenie nieważności, wniesione przez obrońcę Hil- 
s a era, A urzedniczaa i polecił przeprowadzić nową 
rozpraw ę, oraz zażądać od fakultetu  medycznego 
w P radze  powtórnego orzeczenia.

— Fałszerze pieniędzy, w  Insbrucku 
aresztowano bandę fałszerzy, którzy wyrabiali 
fałszywe piątki i puszczali je w obieg.
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— Samobójstwo. W Aradzie zastrzelił 
się redaktor Tribuna Populari Gustaw Ago- 
stius, Rumun. Powodem samobójstwa była po­
dobno choioba nerwowa.

— Pierwsza wystawa rybacka w War­
szawie odbędzie się w drugiej połowie września 
b r. w lokalnośoiach Towarzystwa cyklistów na 
Dynasach i trwać będzie 14 dni.

— Międzynarodowy kongres młynarzy 
odbędzie się podczas wystawy światowej w Pa­
ryżu od 9 —11 sierpnia b. r.

— N iesłuszne skargi. Sędziowie pru­
scy skarżą się często, że dużo mają utrapienia 
z oskarżonymi i świadkami polskimi, którzy po 
niemiecku nie rozumieją. Tymczasem w tych 
dniach toczył się przed inowrocławskim sądem 
ławniczym proce3, który wykazał, że większe 
jeszcze utrapienie sprawiać mogą sędziemu oskar­
żeni i świadkowie niemieccy. W procesie tym 
występowali sami Niemcy i koloniści z Magda- 
lenowa. Oskarżonym był niejaki Schmidt o po­
bicie. Trudno rzeczywiście uwierzyć, że po kilko- 
godzinnych rozprawach trzeba było sprawę po­
nownie odroczyć, gdyż sędzia mim® wielkich 
wysiłków nie mógł się porozumieć ze świad­
kami. W rozprawach zachodziły między innemi 
takie odpowiedzi: „Jakiej jesteś religii?“ — 
pyta sędzia świadka. — „19 lat;"  — odpo­
wiada tenże. — „Pytam się nie o wiek, lecz 
jaką wyznajesz religię" —- brzmi powtórnie py­
tanie. — „Mam 19 lat!" — odpowiada świa­
dek ponownie — (i to bynajmniej nie głuchy) — 
„Widocznie mnie nie rozumiesz" — woła znie­
cierpliwiony sędzia. — „Powiedz mi tedy, do 
którego kościoła uczęszczasz na nabożeństwo? — 
„A no — do naszego!" — odpowiada świadek. 
I takie i tym podobne odpowiedzi, świadczące wy­
mownie o „wysokim stopniu kultury i rozwoju 
umysłowego" świadków otrzymał sędzia na 
wszystkie prawie odpowiedzi od bardzo wielu 
świadków.

— Kosztowna podróż. Birh. Wied. 
donoszą: „Do naczelnika stacyi w Dźwińsku 
zgłosił" się młody obywatel ziemski z okolic 
tego miasta i zażądał speeyalnego pociągu ku- 
ryerskiego pod warunkiem, aby pociąg przybył 
do Petersburga nie później, jak o 2 w nocy. 
Zapytany o przyczynę takiego pospiechu, mło 
dzieuiec odpowiedział, że tego samego dnia jest 
bal w Petersburgu, na którym dał słowo tań­
czyć mazura z pewną panną. Przygotowano po­
ciąg, składający się z lokomotywy i 2 wago­
nów. Uszczęśliwiony młodzieniec zapłacił w ka­
sie 1.002 rubli z kopiejkami. Po wydaniu mu 
reszty młodzieniec przypomniał sobie o ubogich 
i oświadczył naczelnikowi stacyi, że całą resztę 
w ilości 62 kopijek ofiarowuje na cel dobro­
czynny — do rozdania żebrakom. Ale w sku­
tek dziwnej nieuczynności, naczelnik stacyi nie 
podjął się wypełnienia tego polecenia. Młodzie­
niec ten — jak donoszą Birh. Wied. — otrzy­
mać miał niedawno bardzo znaczny majątek.

— W ynik konkursu. Artur Krupp, 
właściciel fabryki wyrobów metalowych w Berns- 
cloifie, krewny głośnego „króla armat" z Essen, 
ogłosił przed kilku miesiącami z powodu wy­
stawy paryskiej konkurs na model grupy bron- 
zowej, przedstawiającej wiek kończący się i no­
wy. Nagroda wynosiła 5000 marek. Z 17 prac 
nadesłanych, pierwszą nagrodę przyznano za grupę 
dłuta rzeźbiarza Jana Raszki, Polaka z Cieszy­
na, drugą za grupę Woltera z Pforzheirau, trze­
cią — Philippa i Siininrocha z Wiednia. Myślą 
przewodnią w grupie Raszki jest, znaczenie pary 
i elektryczności, tak w XIX jak XX stuleciu. 
Stulecie ustępujące uzmysławia figura robotnika, 
którego ręka prawa, trzymająca młot, opiera się 
na kole skrzydlatem, symbolu handlu i komuni­
kacji. Elektryczność wyobraża młodzieniec, który 
dotknięciem zapala cztery płomienie, wykwitające 
z kielichów liliowych, osadzonych na gałęzi, za 
kreślająeej łuk nad smukłą postacią kobiety. 
Cokół opleciony jest wężem, symbolem wieczno­
ści. P. Raszka, po ukończeniu Akademii sztuk 
pięknych w Wiedniu, kształcił się pod kierun­
kiem Balinera i Zumbuscha.

— Wybór narzeczonej. W zupełnie 
odmienny sposób, niż na jakichkolwiek innych 
dworach, odbywa się ceremonia zaślubin władz- 
cy tronu chińskiego. W roku 1889 ożenił się 
cesarz z Jeh-lio-ua la, córką generała Kweih- 
siang, wybraną z 1500 kandydatek, córek ksią­
żąt mandżurskich, którzy mają przywilej dostar- 
czauia cesarzom żon. Wybór przyszłej cesarzo­
wej jest ceremonią, w której cesarz sam bierze 
udział W dniu oznaczonym ciągną przez labi­
rynt ulic pekińskich szeregi zaprzężonych w wo 
ły wózków krytych, w których siedzą książęta 
mandżurscy z córkami dla zaprezentowania ich 
cesarzowi. Przez bramę północną miasta cesar­
skiego wpuszczane są do dworu te kandydatki 
do małżeństwa. Cesarz ukazuje się, mając 
przy boku regentkę matkę, po za sobą zastęp 
eunuchów. Z tabliczek drewnianych, leżących na 
stole, wyczytuje cesarz imię i nazwisko każdej 
z księżniczek; wywołana, poprzedzana przez 
swego ojca i gubernatora danej prowinoyi, przy­
prowadzoną zostaje przed cesarza przez kilku 
eunuchów. Cesarz rozmawia z nią i z .jej towa­
rzyszami, zbiera o niej wiadomości, przyczem i 
na gust jej toalety zwraca baczną uwagę. Nad- j 
mienić tu wypada, iż kobiety mandżurskie nie j 
przyjęły od Chińczyków wstrętnego zwyczaju i 
krępowania sandałami nóg. Jeżeli kandydatka

lutego i 900.

nie podoba się cesarzowi, wtedy tabliczkę z jej 
nazwiskiem rzuca on do kosza, a jej daje rąką 
znak, aby się oddaliła; w razie gdy się kan­
dydatka podoba, cesarz wypisuje odpowiedni sto­
pień na tabliczce, którą kładzie na boku Po u- 
końezeniu tego egzaminu wszystkie księżniczki 
opuszczają pałac, a po czterech dniach otrzy­
mują pozwolenie te, które się nie podobały, na 
powrót do domu. Pozostałe poddawane są kil- 
komiesięc.znej próbie, po której określenie chara­
kteru kandydatki należy do cesarzowej wdowy. 
Po wielu miesiącach z 15 pozostałych kandy­
datek wybierane są trzy, z któryeh jedna zo­
staje cesarzową, dwie zaś inne damami dworu. 
Uroczystość zaślubin cesarza Kwangsu przeszła 
wspaniałością wszystkie dotychczasowe ; koszt 
jej obliczono na przeszło 50 milionów koron.

— Niedoroezona karta koresponden­
cyjna. W listopadzie zeszłego roku wysłała ja­
kaś Angielka zamisszkała w Sztutgardzie kartę 
korespondencyjną pod następującym adresem: 
„Generał Buller, poste restante Pretorya". Otóż 
obecnie karta powyższa zwróconą została nadaw­
czym do Sztutgardu z następującą uwagą urzędu 
pocztowego: „Adresat nie przybył; nie udało się 
też odszukać go za pośrednictwem polieyi; od­
syła się odwrotnie".

— Miliard wiader wina produkują 
obecnie winodajne kraje w całym świecie. Z sumy 
tej przypada na Rossyę 230,000.000 wiader, 
Francje 363 milionów, Włochy 175 milionów, 
Hiszpanię 144 milionów, Rumunio 60 milionów, 
Austryę 33 milionów, Algier 32 milionów, Por­
tugalię 26 milionów, Niemcy 25 milionów, Tur- 
eyę 24 milionów i Grecyę 16 milionów.

— Złoty nos. Pewna kobieta w No­
wym Jorku, która niedawno temu powróciła z 
Paryża, gdzie studyowała sztuki piękne, oraz mi­
niaturowe emaliowanie, wykończyła właśnie nos 
złoty dla kobiety, która skutkiem choroby raka or­
gan ten utraciła. Cierpiąca używała przez dłuższy 
czas nosów woskowych, lecz te szybko traciły 
formę w skutek deszczu i działania słońca, gumowe 
zaś nosy były za ciężkie i trzeba było je zbyt czę­
sto poprawiać, aby się jako tako prezentowały, 
a prócz tego guma mocno drażniła skórę.

Artystka zaproponowała tak zeszpeconej 
kobiecie eksperyment i obiecała jej na swój wła­
sny koszt zrobić nos, jeżeliby się próba nie u- 
dała. Kobieta się zgodziła. Artystka wykonała 
prawdziwie artystycznych kształtów nosek z 
blachy złotej, a odpowiadającej najzupełniej ry­
som twarzy. Brzegi tego nosa w miejscach, 
gdzie miały one dotykać twarzy, wygładziła tak, 
aby one jak najmniej drażniły ciało, i nos 
przyprawiła do twarzy, za pomocą okularów. 
Ale nos złoty zbyt odróżniał się od cery twarzy. 
Aby mu więc nadać o ile możności naturalny 
kolor, odpowiadający cerze kobiety, zmuszoną 
była 16 razy nos emaliować. Ponieważ cera jej 
była nieco ciemna, a przytem krwista, imitaeya 
była przeto bardzo trudna do wykonania Wresz­
cie artystce udała się sztuka i nos wyglądał tak 
naturalnie, jak to było możebne. Obecnie kobieta 
posiada lepiej sformowany, nos a co najważniejsze, 
że trwały.

O. N o rb e rt G o lie lio ir s ti ,  obecnie gwar- 
dyan klasztoru św. Bernarda Seneuskiego w Kra 
kowie; kapłan, o którego działalności naukowej 
i literackiej niejednokrotnie już wspominaliśmy 
na tein miejscu, ogłosił nowe dzieło —- rezultai 
długiej i żmudnej pracy, p. t.: „Przed nową 
epoką. Materyały do historyi 00. Bernardynów 
w Polsce". Tytuł dzieła najlepiej wyjaśnia jego 
cenną zawartość. Jest ono też w istocie dla ba 
daezów przeszłości zakonów w Polsce interesu 
jatę i pożyteczne. Całość podzieloną została na 
rozdziały: Klasztory w alfabetycznym porządku 
zestawione; Poczet klasztorów PP. Bernardynek 
w Polsce, oraz poczet przełożonych PP. Bernar­
dynek u św. Józefa w Krakowie; Zwierzchnicy 
prowinoyi od r. 1453 — 1628; Lektorowie pro­
wincji; Skarby zakonu; Wybitni zakonnicy (1453 
do 1628); Wykaz parafij, w których ojcowie 
zakonni na wezwanie biskupów pracowali; Bracie 
laicy odszczególnieni; Poczet zmarłych zakonni­
ków we Lwowie, Krakowie i Sfupowio; wreszcie: 
Konstytucya o unii zakonów Ś. 0. Franciszka 
Serafickiego. Książka, wydana bardzo starannie, 
wyszła z drukarni W. L. Anczyea i Spółki w 
Krakowie.

„Psychologia tłumu". Głośne dzieło 
Gustawa Le Bon „Psychologia tłumu", wyszło 
obecnie po polsku przekładzie Zygmunta Po­
znańskiego, który już poprzednio kilka gło­
śnych dzieł pisarzy zagranicznych (n. p. „Pol 
skę" Brandesa) przyswoił naszej literaturze. 
„Psychologia tłumu" stanowi 10 i 1L tom wy 
dawnictwa Związku naukowego i literackiego we 
Lwowie, noszącego ogólny tytuł „Wiedza i życie; 
zagadnienia i prądy współczesne w dziedzinie 
wiedzy, sztuki i życia społecznego". Wydawni­
ctwo wychodzi nakładom księgarni H. Alteubor- 
ga we Lwowie.

[M re] Antoni S iegytyń sk i: Drobiazgi. 
Z portretem autora i wstępem krytycznym Pio­
tra Chmielowskiego. Lwów 19Ó0. Nakładem 
Towarzystwa wydawniczego.

Wytrawny krytyk prof. Piotr Chmielow­
ski, poprzedzając zbiorek p. Sygietyńskiego kil­
koma słowy o autorze, zalicza go do grona sie­
dmiu pierwszorzędnych stylistów polskich. Wpra­
wdzie jabym i to grono nieco pomnożył i na­
zwiska inne tutaj zaliczył, ale na razie kwe- 
stya powyższa bliżej mnie nie obchodzi, wspo­
minam więc o niej jedynie z racyi umieszczenia 
wśród tych kilku wyjątków nazwiska p. Sy­
gietyńskiego. Czy p. Sygietyński w istocie jest 
tak wyjątkowym stylistą? Może, choć dodaję od 
razu, że świeżo zebrane w tomie jego „Drobia­
zgi", nie stwierdzają zaszczytnego tytułu, jaki 
autorowi wspaniałomyślnie ofiarował p. Chmie­
lowski, a i powieści p. Sygietyńskiego i jego 
artykuły o sztuce, muzyce i t. p. pisane są 
wprawdzie stylistycznie bardzo dobrze, nie po­
siadają atoli tego speeyalnego piętna, któreby 
kazało zaliczać sympatycznego warszawskiego 
autora do tak wyjątkowego i tak bardzo szczu­
płego — zdaniem p. Chmielowskiego —- grona.

Na omawiany przeżeranie tom złożyły się 
prace różnej bardzo wartości i miary. Najobszer­
niejszą z nich i prawdziwie pięknie napisaną 
jest nowelka „Ciocia Teosia". W niej to autor 
pokazał, jak tworzyć umie, i dał też opowieść 
do głębi rozrzewniającą swoją prostotę, a zara­
zem prawdziwie zajmującą. Tuż obok „Cioci 
Teosi", postawić wypadnie nowelki: „Gemma", 
„W noc świętojańską" i wreszcie „Nasza ko­
chana pani". Reszta — to drobiazgi bez wię­
kszej wartości.

Eos. Zeszyt Tl. (za r. 1898/9) piątego 
rocznika tego czasopisma, które jako organ tu­
tejszego Towarzystwa filologicznego wychodzi we 
Lwowie pod redakcją prof. Ludwika Ćwikliń­
skiego, zawiera oprócz artykułów w języku ła­
cińskim, między innemi : Mich. Jezienickiego 
„Kwostyę platońską w świetle najnowszych ba­
dań Wino. Lutosławskiego", A. Danysza „Teo- 
ryę pedagogiczną Kwintyliana", St. Witkowskiego 
„O uwzględnianiu archeologii klasycznej w szko­
łach średnich", L. Ćwiklińskiego „Nieznany 
list Mikołaja Hussovianusa (Hnssowskiego). a 
także liczne reeenzye i zapiski literackie.

W  lto^syi umarł świeżo popularny bele- 
trysta Dymitr Wasilewicz Gregorowicz, pisarz 
kierunku idealistycznego a mistrz prawdziwy ję­
zyka. Rozpoczął swą karyerę w roku 1841 na­
pisaniem powieści: „Kataryniarz petersburski". 
W roku 1846 zdobył już ogólną popularność 
przez zbiór powieści rossyjskicli, wydanych p. t.: 
„Wieś". Dalsze dzieła jego są: „Antoś ubogi", 
„Kapelmistrz Suslikow", „Awantury Nakatowa", 
„Szkoła gościnności", „Drogi poboczne", „Dwaj 
generałowie", „Rybacy", „Chłopiec kauczukowy" 
i „Akrobaci dobroczynności". Zostawił też cieka­
we pamiętniki. Pisma rossyjskie podają obszerne 
życiorysy i wizerunki tej pięknej postaci.

„ Iris"  nr. 4 rozpoczyna ciekawy artykuł 
p. St. Schnur-Pepłowskiego: „Lwów —•- sztuce 
narodowej". Na nastę.pnych kartach spotykamy 
obok dalszych ciągów prac Tetmajera, Stanisła­
wa Bełzy i Wróblewskiego, „Balladę" Zawrata; 
wspomnienie z lat ubiegłych p. t. „On"; Jul. 
Starkla „Pawilonik z Galicyi na wystawie pa­
ryskiej"; „Notatki z Krakowa" Kazimierza Cza- 
pelskiego; „Nowy salon sztuki polskiej we Lwo­
wie" Izydora Kuncewicza; kronikę muzyczną 
prof. Neuheusera; wyczerpującą ocenę „Potęgi 
ciemnoty" M. Eollego, wreszcie obfitą kronikę 
literacką.

Prenumerata tego dwutygodnika, ulepsza­
nego stale przez zapobiegliwą redakcyę, wynosi 
zaledwie dwie korony kwartalnie wraz z prze­
syłką pocztową, jest więc dla każdego przystęp­
ną, a okoliczność ta powinna przyczynić się do 
zwiększenia liczby prenumeratorów młodego wy­
dawnictwa. ________

„Kosmosu" zeszyt KIL rocznika 1899 
zawiera oprócz sprawozdań z literatury przyro­
dniczej następujące rozprawy: M. Ernsta „Pró­
ba wyznaczenia długości geograficznej Lwowa.— 
J. Nussbauma „Materyały do anatomii ukł. ner­
wowego skorupiaków." — W. Schreibera „O ro­
baku Palolo." - J. Zawidzkiego „O przewo­
dnictwie elektrolit, kilku sinków" tudzież .,0 so­
lach rodo-aininkobaltowyeh" i P. Mazurka „Gęś 
biała Tyr. w Galicyi."

„Wick Miody" ilustrowane czasopismo 
dla dzieci i młodzieży w nr. 4 z dnia 15 lu­
tego b. r. zawiera: „To Polska", wzruszający 
obrazek przez Tadeusza Ozapelskiego. — „W za­
meczku na kresach", opowieść historyczna (ciąg 
dalszy). — „Na własne oczy", powiastka na 
tle psychologii dziecięcej pedług Casenowa (do­
kończenie). — „Chrystus i mędrcy" wiersz Ga­
bryel i Zaleskiej z bardzo piękną ihistraeyą. — 
Artykuł przyrodniczy „Na co owocom potrzebne 
są barwy", dopełnienie drukowanego poprzednio 
„Na co zwierzętom potrzebne są barwy." — 
Korespondencye redakcyi w dziale „Skrzydlaty 
listonosz." — Stały dodatek dla młodszej dzia­
twy, zawiera: „Winowajca" komedyjka [.rzez



Irenę Mrozowickę. — „Po klasyfikacyi list u- 
cznia I. kl. gimnazyainej.11 — „Znaleziona chust- 
ka;‘, powiastka przez H. Trendowską. — Doda­
tek książkowy zawiera dalszy ciąg powieści z 
pierwszych wieków chrześciaństwa p. t. „W cie­
niu Wezuwiusza. “

Kepertuar teatru hr. Skarbka pod 
dyr«kcyą Ludwika Hellera.

Dziś, w piątek (wznowienie) „Wróble", 
komedya w 3 aktach Labicha i Delacour, z p. 
Fiszerem w popisowej roli.

W sobotę o pół do 4 po południu dla mło­
dzieży szkolnej „O te llo trag ed y a  w o aktach 
Szekspira, z p. Zawadzkim w roli tytułowej.

W sobotę o pół do 8 wieczorem po raz 
pierwszy w tym sezonie „Żydówka", wielka ope­
ra w 3 aktach Halery’ego. Pierwszy występ 
Mateusza Schlaffenberga, oraz występ Teresy 
Arklowej, Ireny Bohussównej, Juliana Jeromina 
i Władysława Paszkowskiego.

W niedzielę o pół do 4 po południu „Jar­
mark małżeński", krotochwila w 3 aktach Je­
rzego Okonkowskiego, przekład Jarosława Pie­
niążka.

W niedzielę wieczorem po raz drugi i 
ostatni w tym sezonie „Traviata“, wielka opera 
w 4 aktach Yerdiego z pną Bohus3Ówną w 
partyi Yiołetty, występ Aleksandra Myszugi i 
Józefa Szymańskiego.

W poniedziałek po raz pierwszy „Kor- 
dyan“, poemat dramatyczny Juliusza Słowa­
ckiego w 10 obrazach. Nowe dekoracye i nowe 
stylowe kostyumy.

We wtorek po raz pierwszy w tym sezo­
nie „Tannhauser", wielka opera w 3 aktach 
Ryszarda Wagnera. Drugi występ Mateusza 
Schlaffenberga, występ Teresy Arklowej, Ireny 
Bohuss, Juliana Jeromina, Józefa Szymańskiego 
i Władysława Paszkowskiego.

We środę po raz drugi „Kordyan", poemat 
dramatyczny w dziesięciu obrazach Juliusza Sło­
wackiego.

Rada miasta Lwowa.

Sprawa teatru.
(Posiedzenie z dnia 15 lutego).

Wczorajsze posiedzenie Bady miasta 
otworzył prezydent dr. Małachowski o godzi­
nie 6 minut 45 wieczorem. Na początku po­
siedzenia obecnych tylko 60 radnych. Za­
równo i galerye nie były wczoraj tak silnie 
obsadzone.

Przed przystąpieniem do dalszego ciągu 
dyskusyi w sprawie formy kierownictwa no­
wego teatru referował radny I h n a t o w i c z  
sprawę wyborów do komisyj przy wyborze 
posła do Sejmu z m. Lwowa w dniu 8 marca.

Do komisyi reklamacyjnej wybrani zo­
stali p p .: dr. Goldmana, dr. Bac-zewski, Neu- 
mann i Bomanowicz. Do komisyi wyborczej 
zaś p p .: Basch, Blumenfełd, Drexler, Dziwiń- 
ski, Dzikowski, Janowicz, Jonasz, Kuźniewicz, 
dr. Lilien, MikulińskigyStachiewicz i Thutlie.

Następnie przystąpiono do debaty dal­
szej w sprawie nowego teatru.

Pierwszy zabrał głos rad. J o n a s z .  Za­
stanawiając się nad wnioskami komisyi teatral­
nej, zaznaczył, że gdyby Bada przyjęła ten 
wniosek, to mając wykonywać kontrolę nad 
przedsiębiorstwem tak wielkiem jakiem jest 
teatr, musiałaby utworzyć w magistracie oso­
bny departament i że wszelki dochód, jakiby 
gmina zyskała z tego przedsiębiorstwa po­
chłaniałaby administracja. Nawet takie mia­
sto — powiedział mówca — jak Frankfurt — 
doszło do wniosku, że nie ma żadnego inte­
resu, aby gmina prowadziła teatr we wła­
snym zarządzie. Co do niemoralności reper- 
toaru, — przyznał mówca, że tak jest w rze­
czywistości. Lecz usprawiedliwiał postępowa­
nie dyrektorów tem, że ludzie potrzebują 
rozrywki, bo dość mamy w życiu codziennem 
tragedyj i dramatów, aby uczęszczać na po­
dobne sztuki do teatru, powtóre twierdził 
mówca z całą stanowczością, że gdyby upra­
wiano tylko dramat i tragedyę, to audytoryuin 
stanowiliby tylko bileterzy. Wśród homeryczne- 
go śmiechu, obdarzono twierdzenie to rad. 
Jonasza rzęsistymi oklaskami. Ostatecznie całe 
swe przemówienie, zakończył mówca prośbą 
o przyjęcie wniosku postawionego przez dr. 
Dulębę.

B. T h u 11 i e w dłuższej przemowie 
wystąpił przeciw wydzierżawieniu teatru, a 
powołując się na wywody dr. Lówensteina i 
zbijając zarzuty dr. Byka i dr. Dulęby, pro­
sił o przyjęcie wniosku I. wiceprezydenta 
miasta p. Michalskiego, który jest najlepszem 
rozwiązaniem sprawy.

O zysku ze strony gminy nie ma. mo­
wy, tylko o zysku ze strony przedsiębiorcy, 
którego połowa ma się dostać Badzie miej­
skiej. Gdyby gmina otrzymała nawet 50.000 
zł. czystego dochodu — to będzie to tylko 
mniejszą stratą. Komisja teatralna nie będzie 
wcale mieszać się do administracji, a potrzebę 
kasyera i buchaltera motywował mówca tem, 
ze aby wiedzieć, czy rachunki są prawdziwe,

musi mieć gmina swoich zaprzysiężonych u- 
rzędników.

B. I h n a t o w i e z nie mogąc, jak się 
sam wyraził, odmówić sobie „przyjemności* 
przemawiania, oświadczył, że w komisyi on tyl­
ko jeden przemawiał za prowadzenie rr*. Batru we 
własnym zarządzie. Zastanawiał się nad tem, 
nad czern ma właściwie pracować przedsię­
biorca, czy dla sztuki, czy dla siebie, czy 
wreszcie dla społeczeństwa i przychodzi do 
wniosku, że każdy dzierżawca myśli tylko o 
własnej kieszeni i wystawia tylko takie sztuki, 
które mu „robią kasę". Następnie ubolewał 
nad dolą artystów i powiedział, że w obe­
cnych stosunkach każdy artysta marzy tylko 
o tem, aby się dostać tylko na scenę war­
szawską, gdyż tam nie grozi mu to, iż po 
roku dostanie dymisję, lub że go nowy dzier­
żawca nie zaangażuje.

Wykazawszy, że straty są niemożliwe, 
radził w interesie sceny i sztuki teatru nie 
wydzierżawiać.

Badny dr. B o s z k o w s k i w dłuższej 
przemowie, którą jeden z następnych mów­
ców nazwał „mową brylantową", przemawiał 
za wydzierżawieniem teatru. Co do wpływu, 
jaki teatr ma wywrzeć na pokolenie — to 
zaznaczył mówca, iż wpływ ten nie zależy 
wcale od tego, czy gmina będzie prowadziła 
do spółki, czy wydzierżawi teatr, lecz od te­
go, komu prowadzenie teatru powierzy.

Go do proponowanego rocznego wyda­
tku 12.000 zł. przez komisję teatralną na po­
trzeby sceny, to suma to jest zdaniem mów­
cy zbyt małą, gdyż wznowienie jednej n. p. 
sztuki w ostatnich czasach kosztowało obe­
cnego przedsiębiorcę 1.500 zł. Takie wydatki 
można preliminować, powiedział mówca, je ­
żeli chodzi o wydzierżawienie łaźni Ducheń- 
skiego, o wydzieżawienie tram waju elektry­
cznego, ale nie teatru, który ma wyższe za­
dania.

B. dr. D z i w i ń s k i  zastanawiając się 
nad wnioskami komisyi teatralnej, doradza 
ironicznie gminie, w obec tak wielkich docho­
dów, przedstawionych przez referenta komi­
syi teatralnej dr. Ciesielskiego, objęcie teatru 
we własny zarząd. — Ostatecznie postawił 
wniosek:

Oddać teatr w drodze konkursu najod­
powiedniejszemu dyrektorowi za czynszem
3.000 zł. rocznie, z obowiązkiem zwrotu gmi­
nie kosztów asekuracyi, konserwacyi i nadzo­
ru gmachu i sceny w maksymalnej wysoko­
ści 25.000 zł., przyczem teatr ma być utrzy­
many na stanowisku, odpowiadającem stolicy 
kraju, co zostanie kontraktem bliżej okre­
ślone.

B. S ol es k i w dłuższej, humorystyczny­
mi «pizodami przeplatanej mowie, wykazywał 
niepraktyczność wniosków komisyi teatralnej, 
a obliczając dochody i wydatki nie radzi gmi­
nie przyjęcia wniosku komisyi teatralnej, gdyż 
za marnych 7 tysięcy zł., jakieby gmina w 
ostateczności mogła zyskać, nie warto, aby 
na gminie spoczął cień podejrzenia, że idzie 
jej nie tyle o moralny sukces naszego teatru 
ile o zysk materyalny.

Co do zadania teatru pod względem u- 
moralnienia społeczeństwa, to przytaczając 
orzysłowie „Jakie drzewo taki klin, jaki oj­
ciec taki syn" twierdzi mówca, że żadna in ­
stytucja nie naprawi tego, co jest złem, lecz 
złe to naprawić może samo tylko społeczeń­
stwo.

Ostatecznie "stawia następujące wnioski:
1. Rozpisanie konkursu z dniem 1 mar­

ca, z terminem do 1 kwietnia b. r., na dzier­
żawę teatru we Lwowie na lat sześć pod wa­
runkami :

a) Czynsz dzierżawny ma wynosić w go­
tówce co najmniej 15.000 zł. rocznie i o po­
borze co najmniej 5 prc. całkowitego docho­
du brutto;

b) koszta utrzymania sceny z wyjątkiem 
opłaty podatku, ponosić ma dzierżawca;

c) osobna komisja teatralna ma mieć 
(ontraktowo zawarunkowany wpływ na re- 
oertoar teatralny, ułożenie ceny biletów, ma 
zarazem czuwać nad stanem budynku i t. d. 
Komisja ta ma zarazem mieć zastrzeżony 
wgląd w buehalteryczne czynności przedsię­
biorstwa, jak również ma czuwać nad regu­
larną wypłatą gaży artystów;

d) dwa przedstawienia corocznie mają 
być dane na cele dobroczynne.

2. Niedotrzymanie warunków kontraktu 
lub też niestosowanie się do zarządzań komi­
syi teatralnej, karane będzie początkowo kon­
wencjonalną karą pieniężną, ewentualnie za­
grożeniem rozwiązania kontraktu. Na zabez­
pieczenie powinien złożyć dzierżawca kaucję 
w wysoKości 15.000 zł.

3. Komisję teatralną upoważnia się do 
ułożenia warunków konkursu.

Prócz tego położył mówca za warunek, 
że kontraktem ma być zastrzeżoną interwen­
cja gminy w razie nieregularnej wypłaty 
płac artystom.

Według mówcy wpływ komisyi teatral­
nej na repertoar ma być ten, że powinno jej 
przysługiwać tylko prawo prohibicyjne, t. j. 
kreślenia sztuk nieodpowiednich.

Prezydent dr. M a ł a c h o w s k i  oświad­
czył następnie, że poleci autografowanie wszyst­
kich sześciu wniosków (pp. Ciesielskiego, Du­

lęby, Loewensteina, Michalskiego, Dziwiń- 
skiego i Soleckiego) i rozeszle je wszystkim 
radnym przed poniedziałkowem posiedzeniem 
Bady miejskiej, na którem sprawa teatru o~ 
statecznie rozstrzygniętą zostanie.

B. T h u i l i e  stawia wniosek o zam­
knięcie dyskusyi. Za wnioskiem tym głoso­
wało tylko kilku radnych.

Po przemówieniu r. dr. C i e s i e l s k i e -  
go na niektóre zarzuty podniesione przez r. 
Soleckiego zabrał głos r. B a w s k i .  W go­
rącem, namiętnem prawie przemówieniu prze­
mawiał przeciw dzierżawie, gdyż idzie o to, 
aby nastały inne stosunki w teatrze lwow­
skim. Mówca zbijał wniosek dr. Dulęby, 
wskazując z drugiej strony na praktyeznośó 
wniosku pierwszego wiceprezydenta Michal­
skiego. Przedsiębiorstwa dotychczasowe we 
Lwowie — powiedział mówca — oprócz ś. p. 
Dobrzańskiego, były tylko zabawką, zwykłą 
komedya. Jeden przedsiębiorca po drugim o- 
bejmował tylko długi a nie wkładał żadnych 
kapitałów. Gmina powinna mieć prawo wpły­
wania na scenę narodową. Następnie zapytu­
je mówca jak można żądać od dzierżawcy
25.000 zł. czynszu dzierżawnego, kiedy nie 
będzie z teatru zysków.

R. M a r k i e w i c z  wniósł, aby teatr był 
prowadzony we własnym zarządzie; kierowni­
ctwo teatru ma być poruczone najodpowie­
dniejszemu kandydatowi, który otrzymać ma 
9000 zł. stałej pensyi i połowę zysku. W ra­
zie niedoboru gmina nie ma do niego pre- 
tensyi.

Na tein o godzinie 9 min. 30 wieczo­
rem zamknął prezydent miasta dr. Małachow­
ski posiedzenie.

Do głosu byli jeszcze zapisani pp.: Bo­
manowicz, Markiewicz, Weigel, Michalski i 
Pawlewski.

Dotychczas mamy w ogóle 7 wniosków, 
z których każdy ma w Badzie swoich stron­
ników.

Następne posiedzenie Rady miejskiej od­
będzie się w poniedziałek.

Walna zebranie akeyonaryuszów
kolei lwowsko - czerniowieckiej zwołano na 
28 b. m. Na porządku dziennym zmiany sta­
tutów Towarzystwa akcyjnego.

Stowarzyszenie w ierzycieli (Oredito- 
renverein) ogłasza sprawozdanie z roku ubie­
głego, w którem między innemi stwierdza po­
lepszenie się stosunków kredytowych w Gali­
cy!, szczególnie zaś w Galicyi wschodniej, 
gdy natomiast w Galicyi zachodniej, z Krako­
wem na czele, wskutek — jak podaje spra­
wozdanie — chybionej polityki eskontowej 
pewnego Banku galicyjskiego, w połączeniu 
ze znauemi zajściami we Lwowie, było bar­
dzo wiele upadłości.

Bydło z Austro-Węgier na wysta­
wie paryskiej. Z Wiednia donoszą: Komi­
tet wykonawczy dla wystawy paryskiej czyni 
wszelkie starania, by umożliwić wystawę by­
dła Austro-Węgier. Jak wiadomo — Francya 
wykluczyła Austro-Węgry od wystawy zbio­
rowej. Wprawdzie przeciwko temu wniesiono 
protest, który — jak się zdaje — będzie uwzglę­
dniony, jednakże czas do obesłania wystawy 
jest już, jak twierdzą za krótki. Komitet więc 
aodaje do wiadomości, iż gotów jest być po­
mocnym każdemu wystawcy, które na wła­
sną rękę wystawić zechce okazy bydła.

Wiedeń, 16 lutego. Przy ciągnieniu
wezorąjszem listów zastawnych austryackiego 
zakładu kredytowego ziemskiego z roku 1880 
główna wygrana 90.000 koron padła na se­
ry o 369 nr. 34, 4-.000 koron na seryę 1623 
nr. 22. Py 2.000 koron wygrały ser. 2367 
nr. 59, 3810 nr. 93. — Następnie wyloso­
wane zostały następująca serye: 390, 631, 
875, 1042, 1210, 1228, 1233, 1310, 1489, 
1552, 1696, 1719, 1839, 2075, 3703, 3963.

Stare m onety zdawkowe. Wiener
Zeitung ogłasza, że monety srebrne, po 20 i 
10 centów, oraz dawniejsze po 5 centów, 
wycofane już z obiegu, wyjątkowo przez je­
szcze rok jeden, (t. j. do 15 lutego 1901 r.) 
przyjmowane będą, ale tylko za połowę war­
tości nominalnej przez wiedeńską kasę głó­
wną, przez kasy główne miast stołecznych w 
krajach koronnych, jakoteż przez filiamą kasę 
krajową w Krakowie. Dalej przyjmowane bę­
dą do dnia 30 czerwca b. r. po pełnej cenie 
monety miedziane po 1 i po pół centa ró­
wnież w tych samych kasach, zaś od 1 lipca 
po koniec b. r. już tylko po pół centa.

Przesilenie w przemyśle cukrowni­
czym. Z Kijowa dochodzą niepokojące wie­

ści o przesileniach i upadłościach w sferze 
przemysłu cukrowniczego. Istnienie dziesięciu 
cukrowni w kraju jest podobno zagrożone.

GrieZda zbożow a w B e rlin ie . Od
trzech lat przestała funkeyonować giełda zbo­
żowa w Berlinie, bo nie chciała przyjąć opra­
cowanego przez rząd statutu. Obecnie przy­
szło miedzy rządem a giełdą do porozumie­
nia, i giełda zbożowa wejdzie od 1 marca 
znowu w życie.

Wiedeń, 16 lutego. Spirytus (silnie) 39 60 
do —•—. Nafta galicyjska niezmieniona. Cu­
kier surowy (spokojnie) 26 do —• —.

Wiedeń, 16 lutego. Targ zbożowy. — 
(Kursa w koronach i po 50 Mg.) Pszenica 
na wiosnę 7-89 do 7*90, na maj-czerwiec 
7-98 do 8'99, na jesień 8'02 do 8’03. Żyto 
na wiosnę 6’76 do 6-78, na maj-czer­
wiec — —■ do — ■—, na jesień 6 85 do 6'86. 
Knkurudza na maj-czerwiec 5-38 do 5'39, 
na czerwiec-lipiec — - do — '— , na lipiec-
sierpień — •— do —•—-. Owies na wiosnę 
5'36 do 5‘37, na maj-czerwiec 5’48 do 
549 , na jesień — •— do — ■— . Rzepak na 
styczeń-luty —■— d o — , na sierpień wrze­
sień 12*50 do 12-60. Olej rzepakowy na 
kwiecień-maj 32'50 do S3 50. Tendencja: 
ustalona. Pogoda: zimno.

Budapeszt, 16 lutego. Targ zbożowy. — 
(Kursa w koronach i po 50 Mg.) Pszenica 
na kwiecień 7-71 do 7-72, na październik 
7 -90 do- 7-91. Żyto na kwiecień 6-45 do 
6‘46. Owies na kwiecień 5'08 do 5'09. Ku- 
kurudza na maj 5 09 do 50 0. Rzepak na 
sierpień 12-25 do 12-35. Oferty na pszenicę: 
mierne. Chęć kupna: słaba. Tendencya:
spokojna. Pogoda: zimno.

B e rlin . 16 lutego. Banknoty austrya 
eki# (podług obliczenia procentowego) 84‘60, 
Spirytus 47-10.

Frankfurt, 16 lutego. Austryackia 
Kredyty 236 90, Koleje państwowe 14110, 
Alpiny —■—, Disconto —•—•, Laura 273 30.

Paryż, 16 lutego. (Giełda wieczorna) 
Trzyprocentowa renta 100-62. Mąka 26-75.

Sprawozdania targowe ogólnego 
Związku hodowców i handlarzy bydła we 
Lwowie, ul. Kopernika 1. 7.

Targ lwowski 14 lutego b. r. Spęd 
■średni.

Płacono za żywy towar od 56 do 73 
koron za 100 klg. żywej wagi. Cena mięsa 
w rzeźni przednie 96 h. do 104  koron, tyl­
ne l -— do DOS koron.

Targ praski 12 lutego. Ogólny spęd 
498 sztuk wołów opasowych, między tymi 
181 sztuk galicyjskich. Płacono za galicyjskie 
woły średnie od 60 clo 70 koron, za krowy 
od 50 do 58 koron, za buhaje od 62 do 72 
koron za 100 klg. żywej wagi.

Targ dobry.

{Sielda towarowa. Cukier surowy 
loco Aussig 26’— do 2610, loco Ołomu­
niec 24-30 do 24 50, loco Berno-Wiedeń 
24'90 do 2510, za marzec loco Aussig 26'10 
do 2620. Cukier w kostkach: prima  86 75 
do 87-—, secunda 86-25 do 86-50. Spirytu* 
kontyngentowany: loco Wiedeń 89 60 do
40-— . — Nafta kaukaska: tramito  Tryest 
15-50 do 16'— , galicyjska przeźroczysta
41-50 do 42-50. Ceny w koronach.

Targ zbożowy.

Lwów, 16go lutego. Pszenica gotowa 
14'20 do 14 60, pszenica na termina 12-50 do 
i4 '20, żyto gotowe 1D50 do 12-—, żyto na 
termina 11-— do 1P40, owies obroezny go­
towy 10'— do 11- —, owies na termina 9 40 
do 10-50, jęczmień pastewny 10-50 do 11-— , 
jęczmień browarniczy 1D50 do 14-— , groch 
do gotowania 1P50 do 12-— .w yka 9 --- do 
do 9-80, nasienie lniane — •— do — •— , na­
sienie konopne —•— do — -—, bób — •— 
do — bobik 9.50 do 10-—, hreczka — •— 
d o —-—, koniczynaczerwons galicyjika 100-— 
do 150'—, biała 70’— do 120-—, tymotka 
34’— do 48-— , szwedzka — •— do — , 
kukurudza 1D80 do 12-20, nowa 11-— do 
11-40, chmiel stary 80-— do 100-— .nowy za 
65 kilo — •— do —■—, rzepak 2P50 do 
22-50, groch pastewny 11-50 do 12- — .

Spirutus paritas Tarnopol gotowy 84’ — 
do 34-—, na termin 3 6 '— do 37-—, waran-
ty —••— d® —'—.

Sprawozdanie tygodniowe Izby han­
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro­
duktów we Lwowie od 5 lutego do 12 lutego
b. r. bez opłaty akcyzowej. (Waluta koron.). 
Pszenica 7-25 do 7-50, żyto 5-90 do 6-10, ję­
czmień browarny 6-— do 6-75, pastewny



5*—• do 5*50, owies 5*15 do 5 50, hreczka 
—■— do —'—, kukurudza zeszłoroczna 5'90 do 
6 '—, kukurudza nowa 5*50 do 5 70, proso 
— ■— do — *—, groch do gotowania 6*90 do 
10*— , groch pastewny 5*75 do 615 , soczewi­
ca — do — *— , fasola — *— do —*— , 
bobik 5*25 do 5*55, wyka 51 5  do 5'50, ko­
niczyna czerwona 65*— do 80*—, koniczyna 
biała 45-— do 60 —, koniczyna szwedzka 45 — 
do 85*—, tymotka 2 0 — do 80*—, anyż 
rossyjski —* -- do — *—> anyż płaski — •— 
do — , kminek — *— do — *—, rzepak 
zimowy 11*10 do 11*40, rzepak letni — *— 
do — *—, rzepak nowy— *— d o — *—, nasienie 
lniane — *— do —*— .nasienie konopne 9*40 
do 9*75, chmiel za 56 kilogramów 71*— do 
89*— , łój 35*50 do 38*— , nafta zwykła 
20*— do 20*25, nafta salonowa 20*50 do 21* — , 
wosk ziemny — *— do —*—, wszystko za 
50 kilogramów, skóry surowe — *— do 
—*—, spirytus 10.000 litr-procentowy, kon­
tyngentowany, bez podatku konsumcyjnego 
36*50 do 87*15 koron.

OSTATNIA POCZTA
N a j j .  P a n  odwiadził wczoraj w połu­

dnie bawiącego w Wiedniu księcia Maksymi­
liana Badeńskiego i zabawił u niego pół go­
dziny. Wieczorem wyjechał Monarcha na 
trzytygodniowy pobyt do Budapesztu.

N a j j .  P a n  zatwierdził nowe przepisy 
co do organicznych postanowień dla wyższych 
komend obrony krajowej, dalaj przepisy co do 
służby generalnego sztabu w obronie krajo­
wej i przepisy wykonawcze do przepisów po­
wyższych.

Jak wiadomo Wiener Ztg. ogłosiła zwo­
łanie sejmu dolno - austryackiego na dzień 20 
b, m. Według dzienników to zwołanie sejmu 
ma na celu przeprowadzenie ponownej roz­
prawy nad znaną reformą wyborczą dla gminy 
miasta Wiednia uchwaloną już przez sejm. 
Otóż reforma ta nieotrzymała sankcji; zara­
zem jednak zawiadomiono dolno-austryacki 
Wydział krajowy, dlaczego to się stało i prze­
prowadzono — jak słychać — rokowania po­
między zastępcami gminy a Rządem, które 
doprowadziły do pewnego rezultatu._— Rząd 
domaga się mianowicie głównie tej zmiany, 
by opłacającym podatek osobisto - dochodowy 
przyznane.ru było prawo wyborcze; dalej by 
nauczycieli nie wyeliminowano z drugiego 
Koła wyborczego i zmiany rozmaitych innych 
punktów. Sejm dolno-austryacki obradować 
bedzie prawdopodobnie tylko cztery dni. Skoro 
Sejm uchwali żądane zmiany reformy wybor­
czej, reforma ta — twierdzą dzienniki — uzy­
ska sankcyę, a w marcu rozpisane zostaną 
wybory dla drugiej kuryi wyborczej do Rady 
miejskiej.

Niemieckie stronnictwa stawiają kandy­
daturę posła Pradego na godność pierwszego 
Wiceprezydenta Izby poselskiej, opróżnioną 
przez mianowanie dr. Leonarda Piętaka M ini­
strem.

W Radzie państwa, jak twierdzą dzien­
niki, przedłożoną będzie ustawa dla popierania 
przemysłu przez opusty podatkowe. Ustawa 
będzio dla całego państwa jednolitą; nie b ę­
dzie również wyliczony rodzsj przemysłu, 
który ma być popierany, tylko Rządowi po- 
zostawionem będzie do oceny, vr jakich wy­
padkach opust podatkowy ma być dany. Opu­
sty te odnosić się będą także do instytucyj 
emisyjnych, które zakładać będą akcyjne To­
warzystwa przemysłowe, to znaczy, że z ty­
tułu zysku przy takiej emisyi, Banki nie będą 
opłacać podatku.

Z końcom marca b. r. zbierze się w 
Wiedniu konferencya, złożona z reprezentan­
tów Rządu, delegatów gwarectw i robotnik iw 
górniczych, celem narady nad obniżeniem 
dnia pracy w górnictwie. W wiedeńskiej Izbie 
handlowej, dyrektor kolei północnej Jeiteles, 
poruszył tę sprawę, a podnosząc jej ważność, 
postawił wniosek, by Izby handlowe zażądały 
od Rządu powołania także z ich grona dele­
gatów do tej konferencyi. Wniosek jednogło­
śnie został przyjęty.

Strejk w Ostrawie morawskiej zaostrzył 
sję o tyle, że, jak twierdzą dzienniki; socya- 
liści wpłynęli już na wszystkich palaczy i 
maszynistów/, by się do niego przyłączyli. 
Przyłączenie się palaczy do strejku ma tę do­
niosłość, iż wentylatory w kopalniach nie mo­
gą funkcjonować, a przez to w ogóle nawet 
chętni do pracy robotnicy nie mogą pracować. 
Przeciwko wszystkim palaczom i maszynistom 
wdrożono śledztwo.

Niektóre dzienniki berlińskie zamieściły 
artykuły oburzające się na pocztę węgierską, 
że nie przyjmuje przesyłek, adresowanych po 
niemiecku do miast siedmiogrodzkich, którym 
nadano urzędowe brzmienie madziarskie. Tak

wysłano z Niemiec,' do Kołoszwaru (po nie­
miecku Klausenbnrg) list zaadresowany w 
ten sposób: „An das Institut fur Zoologie 
und wergleichende Anatomie der Universitat
Klausenburg, Siebenbfirgen“. Poczta koło- 
szwarska list zwróciła z następującym dopi­
skiem: „VisskaU (co znaczy: odesłać z po­
wrotem). Przyjmuje się przesyłki tylko wte­
dy, jeżeli zaadresowane są: „Kolozsvar, Un- 
garnU

W obee oburzenia szowinistycznych 
pism niemieckich na nietoler&neyą madziar­
ską powiada trafnie Kolnische Yolks Zeit 
„Bardzo słusznie ! bardzo słusznie ! Zale te są 
zupełnie uzasadnione, mają tylko jeden ha­
czyk. Obawiamy się bardzo, że panowie Ma­
dziarzy sucho odpowiedzą owym pismom nie­
mieckim : Zamiećcie najprzód przed waszemi 
polskiemi drzwiami, tam bowiem zachodzą 
jeszcze gorsze wybryki zaściankowej poli­
tyki. “

W pruskiej Izbie deputowanych w toku 
obrad nad budżetem ministerstwa spraw we­
wnętrznych, baron Zedlitz, były prezydent 
„morskiego urzędu handlowego*, potępił rugi 
urzędników, którzy głosowali przeciwko usta­
wie kanałowej. Minister Rheinbaben oświad­
czył kategorycznie, że krok rządu był uspra­
wiedliwiony I zupełnie słuszny.

Rzymski dziennik katolicki Voce della 
Yerita, zamieszcza list osoby, obeznanej grun­
townie ze stosunkami abisyńskirai. Twierdzi 
ona, że negus Menelik, korzystając z kłopo­
tów Anglii na południu Afryki, nosi się z 
myślą zawojowania Sudanu; oraz kolonii ery- 
trejskiej. Pierwszy nęci go płodnością ziemi, 
druga dałaby mu port morski, którego nie 
posiada Abisynia.

Z Belgradu donosi Pól. Gorr., że gdy 
król Aleksander powrócił już z Niszu do sto­
licy, król Milan pozostał jeszcze w Niszu, 
gdzie pod jego przewodnictwem odbywają się 
narady, w których biorą udział wszyscy ko­
mendanci dywizyjni.

Nowomianowany austro-węgierski poseł 
baron Egeregg Heydler przybył dnia 12
b. m. do Belgradu i w tym dniu wręczył 
królowi Aleksandrowi swoje listy uwierzy­
telniające.

Car Mikołaj dowiedziawszy się, że szach 
perski Muzaffer-ed din zamierza w tym roku 
wybrać się w podróż do Europy, wystosował 
do niego zaproszenie, aby odwiedził także 
Petersburg i zechciał być gościem dworu 
rossyjskiego. Wedle Pol. Gorr. jest prawdo­
podobnym, że szach oprócz stolicy rossyjskiej 
zwiedzi także Paryż, Berlin, Londyn i Wiedeń.

Z Cetynii donoszą, że w ostatnich cza­
sach zaszły znowu krwawe starcia na ezarno- 
górsko-albariskiej granicy. Dnia 4 b. m. sil­
na banda turecka przekroczyła granicę, wtar­
gnęła do czarnogórskiej wsi Gołuborzi, w po­
bliżu Podgoricy i zamordowała jednego z jej 
mieszkańców. Zaalarmowana ludność puściła 
się w pogoń za bandą i doścignęła ją  już na 
terytoryum tureckiem. Wywiązała się gorąca 
walka, w której dwóch Turków utraciło ży­
cie a jeden został ciężko ranny. Nazajutrz ta 
sama banda zataakowała patrol czarnogórskiej 
żandarmeryi, przyczem jeden żandarm poległ 
na miejscu a dwóch odniosło ciężkie rany. 
Rząd cetyński wniósł z tego powodu Kon­
stantynopolu energiczne zażalenie.

Daily M ail donosi, że wizyta b. pre­
miera belgijskiego, prezydenta Izby posłów w 
Brukseli, Bernaerta w Berlinie miała na ce­
lu układ monarchów niemieckiego i belgij­
skiego w sprawie utworzenia syndykatuło ka­
pitale 3,000.000 marek na eksploatowanie te­
rytoryum, nabytego przez króla Leopolda w 
Chinach. ______

Owoż szwedzki poseł Handin, powołu­
jąc się na to postanowienie traktatu, dowodzi, 
że Niemcy saine największy interes powinny 
mieć w tern, ażeby tę sprawę uporządkować, 
gdyż jeżeliby zechciały zachować bodaj po­
zory legalności i poszanowania traktatów, 
to musiałyby się wyrzec na lat sto praw*a 
obwarowania miasta Wismaru lub przemie­
niania go w port wojenny. Jurydycznie rzecz 
biorąc, słuszność jest po stronie p. Handina. 
Prasa niemiecka traktuje dotąd rzecz tę iro­
nicznie jako demonstracyę, wymierzoną prze­
ciw Niemcom. Rzecz ciekawa,' jak ten spór 
się skończy. ________ _

W parlamencie szwedzkim odnowionym 
w jesieni z. r. postawił niedawno poseł Han­
din wniosek, który w Niemczech narobił du­
żo złej krwi. Wniosek, windykuje mianowi­
cie dla Szwecyi miasto portowe Wistnar z 
okręgiem, należące obecnie _ do księstwa me- 
klenbursko-szweryńskiego. Żądanie p. Handin 
zasadza się na tern, że miasto Wismar z okrę­
giem, w którem się mieszczą dominia Neu- 
kloster i Ploel, stanowiły istotnie aż do ro­
ku 1803 własność Szwecyi. Wtedy to zawar­

to na dniu 26 czerwca traktat, na mocy któ­
rego król. szwedzki, Gustaw Adolf IV., znaj­
dujący się w kłopotach finansowych, otrzymał 
od księcia"ineklembursko-szweryńskiego, Fran­
ciszka Ferdynanda, pożyczkę 1,258.000 tala­
rów ham burs kich. a w zamian za to oddał 
mu na sto lat w zastaw miasto Wismar z 
okręgiem. W  traktacie tym postanowiono nad­
to, że po upływie pierwszych 100 lat tej ni­
by dzierżawy można ją  przedłużyć milcząco 
na dalszych lat 100, jeżeli Szwecya nie zwró­
ci Meklemburgowi owej pożyczki 1,258.000 
talarów haruburskich wraz z 3 procent, li­
cząc za całych lat 100, ale na procent t. zw. 
składany, przyczem zastrzeżono, że inicyaty- 
wa do rozwiązania tego stosunku może wyjść 
tylko od Szwecyi, a nie od Meklemburga. Po 
nadto przyjął książę meklemburski w owym 
traktacie na siebie zobowiązanie nie wzno­
szenia żadnych fortyfikacji dokoła Wisma­
ru, ani też niedopuszczenia do tego, by inne 
mocarstwa je wznosiły.

Sekretarz stanu Landesdowne oświad­
czył, że w obec rozmaitych proponowanych 
eksperymentów rządowi nie innego nie pozo­
staje, jak zaprowadzić obowiązkową służbę 
wojskową.

Następnie zabrał głos prezes gabinetu 
lord Salisbury i omawiając wypadki w połu­
dniowej Afryce powiedział, że rozstrzygnąć 
kwestyę, czy rząd zasługuje za swoje rozpo­
rządzenia na to, by go pociągnięto do odpo­
wiedzialności, będzie można dopiero wtedy, 
aż wszyscy powołani pod broń staną naprze­
ciw nieprzyjaciela. Co się tyczy obowiązko­
wej służby wojskowej, to w chwili kiedy ją 
wprowadzały u siebie inno państwa, Anglia 
tego nie uczyniła, poddając się v/oli ludu. 
W obec pessymistycznych zapatrywań na obe­
cne zawikłania, mówca wyraża nadzieję, że 
sprawę doprowadzi się do pomyślnego skutku. 
Rząd pojmuje dobrze swoje zadania polityczne 
i spełni je.

Budapeszt, 16 lutego. Najj. Pan przy­
był tu dziś rano.

W iedeń, 16 lutego. Wiener Ztg. ogła­
sza rozporządzenie Ministerstwa skarbu i han­
dlu w sprawie cłowego traktowania i zgła­
szania w handlowo-statystycznym urzędzie 
przedmiotów, przeznaczonych na paryską miel 
dzynaro dową wystawę.

Wiedeń, 16go lutego. (Tel. pryiu). 
Dzienniki donoszą, że katolickie stronnictwo 
ludowe zostało zwołane na posiedzenie w dniu 
22 b. m.

W iedeń, 16 lutego. (Tel. p ry  w.). Przy 
wyborach z drugiego koła wyborczego do ko- 
misyi szacunkowej dla podatku osobisto-do- 
chodowego zwyciężyli w I, II, III, iV, VI. 
VII, VIII, IX i XIX okręgu kandydaci postę­
powi, w pozostałych zaś dziesięciu okręgach 
chrzęści ańsko-socyalni.

Praga, 16 lutego. Położenie w okrę­
gach objętych bezrobociem mało się zmieniło.

P ilzno, 16 lutego. Misy a urzędu po­
jednawczego rozbiła się z powodu tego, że 
obydwie strony obstają uporczywie przy 
swych żądaniach. Pracodawcy żądają przed 
wejściem w układy, aby robotnicy bezwarun­
kowo podjęli pracę. W Kamienicy (Chemnitz), 
Cwikowie (Zwickau) z ogólnej liczby 11.000 
robotników przyłączyło się do bezrobocia 1674. 
W Lugau i Oleśnicy z 8800 robotników 
przyłączyło się 2200. Położenie zresztą cią­
gle jednakowe. Strejkujący zachowują się spo­
kojnie.

O paw a, 16 lutego. Strejk maszynistów 
i palaczy wzmaga się; w szybach Wilhelmi­
ny i Hermenegildy ruch całkowicie ustał.

B e r l in , 16 lutego. Na wczorajszem po­
siedzeniu Izby deputowanych sejmu pruskie­
go w toku dyskusji nad etatem ministerstwa 
spraw wewnętrznych zabrał między innymi 
głos poseł górnoszląski Szmula i omawiał 
brak robotników* rolnych. Mówca wskazał na 
systematyczne wydalania robotników i o- 
świadczył, że takie postępowanie ze strony 
rządu pruskiego nie przyczyni się do wzmo­
cnienia w Austryi sympatyi dla przymierza z 
Niemcami.

Minister spraw* wewnętrznych Rein- 
baben w odpowiedzi odparł, że nie wio ja- 
kiby zachodzić mógł związek pomiędzy wy­
dalaniem robotników polskich a przymierzem 
austro niemieekiem.

B e r lin , 16 lutego. Rada związkowa 
przekazała przedłożenie w sprawie zawartej 
w dniu 30 grudnia z. r. w Berlinie ugody 
austro-węgierskiej co do ochrony praw au­
torskich dzieł literatury, sztuki i fotografii 
właściwej komisji.

K iel, 16 lutego. K siążę Henryk pru­
ski przybył tu wczoraj. Ludność powitała go 
z entuzyazmem.

Paryż, 16 lutego. Akademia francuska 
wybrała swoimi członkami dramaturga Pawła 
Herrieu i krytyka Emila Fagueta.

Paryż, 16 lutego. Izba deputowanych
prowadziła wczoraj dalej obrady nad budże­
tem ministerstwa wojny. Referent Peletac-o 
krytykował zbytnią gorliwość w zakładaniu 
fortyfikacyj i ganił, że oficerowie artyieryi i 
inżyaieryi bywają używani do niewłaściwych 
funkcyj. W końcu zrobił zarzut, iż na admi­
nistrację pułków wydaje się tyle pieniędzy, 
że to graniczy z marnotrawstwem.

B o rd ca» x , 16 lutego. Przybyły wczo­
raj z Nantes parowiec, mający na swym po­
kładzie próżne beczki, rozbił się u ujścia rze­
ki Gironde, 13 osób utonęło.

B ru k se la , 16 lutego. Przeciwko depu­
towanemu Dembtonowi zarządzono postępowa­
nie karne.

B ru k se la , 16 lutego. Wybuchł tu strejk 
woźniców i konduktorów tramwajowych.

P a le rm o , 16 lutego. Wczoraj i one- 
gdaj szalała tu gwałtowna burza, skutkiem 
której jeden dom runął; — gruzy zasypały 
8 osób, z których 7 znalazło śmierć.

Londyn, 16 lutego. Ze wszystkich czę­
ści kraju donoszą o zamieci śnieżnej. Na mo­
rzu Północnem szaleje gwałtowna burza, kil­
ka okrętów się rozbiło.

Londyn, 16 lutego. Na posiedzeniu 
Izby lordów, lord Dunraven wyraził wątpli­
wość, czy zarządzenia wydane przez rząd w 
sprawie wojny w południowej Afryce, odpo­
wiadają istotnej potrzebie i są dostateczne. 
Były prezes gabinetu lord Roseberry oświad­
czył następnie, że i jego zdaniem położenie 
jest bardzo poważne, a on przyłączyłby się 
też do zapatrywania, że zarządzenia są niedo­
stateczne. Anglia ma na całym świecie inte- 
resa i obowiązki, którym odpowiedzieć musi, 
a rząd powinien o tein pamiętać, wydając 
postanowienia w chwili tak poważnej, jak 
obecna.

Aaglia i Trznwmk

Londyn, 16 lutego. K i m b e r  1 e y z o- 
s t a ł o j u ż  o s w* o b o d z o n e  od o b l ę ż e n i a .

Londyn, 16 lutego. Słychać, że cho­
ciaż już do wyjazdu królowej wszystkie po­
czyniono przygotowania, królowa nie wy- 
jeazie, jeśli nie nadejdą pomyślniejsze wia­
domości z pola walki.

Londyn, 16 lutego. Biuro Reutera do­
nosi z Pretoryi pod datą 12 b. m .: W pią­
tek toczyła się pod Colesberg walka, w któ­
rej 3 Boerów zginęło, zaś 5 otrzymało rany.

Biuro Reutera donosi z Ladysmith pod 
datą 12 lutego: Generał Botha przekroczył z 
małym oddziałem wojska rzekę Tugelę, po­
czerń natrafił na oddział 40 lancierów. Wy­
wiązała się walka, w której 13 lancierów zo­
stało zabitych, 5 ranionych, 3 wziętych do 
niewoii.

Silny oddział angielski wykonał wczo­
raj marsz w kierunku do Colenso i rozłożył 
się obozem na Boschkop. W Ladysmith pa­
nuje zupełny spokój.

K sp s ta d t, 16 lutego. Wojsko angiel- 
sk'e opuściło Rensburg i cofnęło się do miej­
scowości Arundel.

Linia telefoniczna Lwów-Wiedeń od
wczoraj godziny 6 rano do tej pory ciągle 
zepsuta. Z tego powodu wczoraj i dzisiaj o- 
trzymaliśmy tylko depesze telegraficzne.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 16 lutego 1900. Giełda po 

łudniowa (Mittagsbdrse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 118*17, Renta majowa 99*95, Węgier­
ska renta koronowa 94*2-5, Akcje austr. Za­
kładu k re d y to w e g o  236*60, Akcye węg. Za­
kładu kredytowego 188*—, Akcye Anglo- 
banku 124*25, Akcye Unionbanku 156*—, 
Akcyo Bankyereinu 136 25, Akcye Lanaerban- 
ku 118*90, Akcye Kolei państwowych 138*20, 
Lombardy 24*40, Akcye kolei Elbethal 125*—, 
Akcye Fabryki broni — *— , Akcye tytonio­
we 139 67, Akcye Alpiny 274*25, Akcye Ri- 
ma Muranyi 325*50, Akcye Pragskiego To­
warzystwa żel. —*— , Losy tureckie 125*75, 
Ruble 255*75, 20-Franki —*—, Tramway

Tendencya wyczekująca.
W ied iń , 16 lutego 1900. Giełda po­

ranna (Yorbbrse). Godzina 10 minut 35. 
Marki 118*15, Renta majowa 99*95, Węgie­
rska renta koronowa 94‘25, Akcye austryae. 
Zakładu kredytowego *236*60, Akcye węg. 
Zakładu kredytowego 187*75, Akcye Anglo- 
banku 124*25, Akcye Unionbanku 156* — , 
Akcye Bankwereinu 136*25. Akcye Lfinder- 
banku 119*— , Akcye Kolei państwowych 
138 20, Lombardy 26*70, Akcye Kolei Eibe- 
thal — *—, Akcye Fabryki broni — *—, 
Akcye tytoniowe — *— , Akcye Alpiny 274*25.

Tendencya spokojna.

Odpewiedsiaky redaktor Ad&iu EreoJiow leekf..
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Nadesłane.

Wszech nauk lekarskich

Dr. Władysław Borzęcki
ordynuje od godziny 8 do 5 po poł. 

ul. Grodzickich 6, I. schody.

M i ]jn M le u s z o w a
s p r z e d a j ą

S o k a l  i L i l i e n
Dom bankowy i kantor wymiany.

Zlecenia z prowincji wyfeonywujemy 
odwrotną pocztą bez doliczenia jakiej­

kolwiek prowizji.

Przyjechali do Lwowa 
dnia 16 lutego 1100.

H O T E L  I M P E R I A L
PP. K. hr. Romer z Brzuehowie, Er. Lr. Czo- 

snowski z Ożomli. W. dr. Ju rk :cwicz ze Stanisła­
wowa, S. Gradowski z Podola ross , A. Smiałowski 
z Kołomyi, W. Miałkowski z VYarszawy, 0. Dydink 
7, Krzemieńca.

Wystawy i Muzea.

Nieustająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw­
sze piętro, jest otwa-ta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct. 
w dnie powszednie 30 ct. — Dla członków 
wstęp wolny.

Nieustająca wystawa wyrobów prze­
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckieh (przy placu Hal ckim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią­
tek, w inne dnie 10 ct. — Wszystkie przed­
mioty na sprzedaż.

Muzeum im. Dzicduszyckicii przy 
ulicy Teatralnej 1. 18 otwarte w święta i nie­
dzielę od godziny 10 raDo do godziny 1 w po­
łudnie — we środę i piątki od godziDy 11 
przed południem do 2 po południu. Wstęp 
wolny. Przewodnik kosztuje 80 ct.

Ruch pociągów  k o lejow ych  obow iązujący z dniem  1. maja 1899.
(Czas przyjazdu i odjazdu pociągów podany jest podług zegara środkowo-europejskiego).

C E  N N I K "  
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej

Lwów dnia 16. lutego 1900.

I . A k o y o  z a  1 0 0  K o r o n

Banku Lip. gal. po 200 zł.(400 k.) 
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 k.).....................
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk.

(400 koron) ................................
Kol. L w ów -C zerń.-Jassy po 200 

zł. w. a. w srebrze (400 k.) .
G arb. w Rzeszo wie po 300 zł.(400k.) 
Fabryki wagonów wSanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. w. a. 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry­

cznych wod. po 200 zł.(400 k.)

I I .  L i s t y  z a s t a w n e  za 100 K. °
Banku h. g. 5°/0 wa. wyl. z 10°/o pr. 60 

„ „4V /o  „ los. w 50 1. . ®
„ „ 4°/„ !  „ 60 1. po 200 K. «

kraj. 4I,'s° 0 w. a. los w r.l 1. ^  
„ 4°/o w. a. los. w 57 1. 

Tow. kred. gal. ziem. 4°/0 (pierwsza
e m i s y a ) ..................... .....

Tow. kredyt, galic. ziomsk. 4%
los w 41';2 lat . . . . s
4%  los w 56 lat . . . c

I I I .  O b lig i za 100 K. 1
Gal. funduszu propinae. 4'/0 w. a. p 
Buków, funduszu propin. 5° 0 wa. 
Komunalne Banku kr 5°/o (2em.) s  

„4 ł/sB/o(3em.) „ 
Komunalne banku kr. (4em.) 40°/o ^  
Kolej, lokalne dtto 4°,0 po 200 kr. 
Pożyczki kraj. 6°/0 wa. z r. 1873 

„ „ 4°/q po 200 koron
z roku 1893 .....................

Pożyez. m. Lwowa 4°/„ po 200 kor.
IV . L o s y .

Miasta Krakowa po zł. 20 (40 k.)
M. Stanisławowa po zł. 20 (40 k.)

V . M o n e ty .
Dukat cesarski ..........................
20 f r a n k ó w k a ..........................
100 rubli rosyjskich srebrnych 
100 rubli rosyjskich papierowych- 
100 marek niemieckich . . .

płacą żądają 
walutą koron. 
K. h. K. h.

173 — 183 —

97 — 98 —

100 50 101 50

142 25 144 25
— — 80 —

95 — 100 —

100 - 105 —

109 109 70
98 30 99 —
92 50 93 20
99 80 100 50
96 — 96 70

94 50 95 20

94 50 95 20
94 30 95 --

96 80 97 50
102 50 — —
100 30 101

70100 — 100
96 — 96 703
95 50 96 20i

103 — — - |

94 10 94 80
91 50 92 20

55 57
118 — — —

11 35 11 45
19 17 19 27

252 — 256
255 — 257 I I
117 70 118 30:

Pociąg 
osp.l osob.

12-30

2-16

D o  Lw ow a przychodzą;

12-10

3-05
3-30|
6-001

1-30

1-56

2-20 

2-35

6-10

6-50
7-10 
7-40 
7-55
7-44
8-05 
8-15 
900

11-15
11-55

101

1-40

515

5-40

555

Ze Stryja, K ałusza i Borysławia, ze Skolego od be 60 soj 
włącznie (dworzec główny).

Z Itzkan, (Konstantynopola, Constanoy, Bukaresztu) Czernio- 
wiec i Stanisławowa (dworzec główny).

Z Krakowa (B erlina, W rocławia, W iednia, Oświęeima), Roz- 
zwadowa, Tarnowa, Orłowa, Chabówki, Jasła, Rzeszowa, 
Jarosław ia, Przem yśla (dworzec główny).

Z Podwołoezysk, Grzymałowa, Tarnopola (na dw. Podzamcze).
Z Podwołoezysk, Grzymałowa, Tarnopola (na dworzec główny).
Z Krakowa (W iednia), Tarnowa, Rzeszowa, Jarosław ia, Prze­

myśla, Sambora, Sanoka (dworzec główny).
Z Ickan, (Gałacu, Jass), Czerniowiec, Nowosielitzy, Bednaro- 

wa, Husiatyna, Sianisławowa (dw. gł.).
Z Brzuehowie tylko od 7/s do 10/9 włącznie (dworzec główny).
Z Zimnej wody „ „ „ „ „
Z Janowa (dworzec główny).
Z Lawocznego (Pesztu), Kałusza, Chyrowa, Stryja, (dw. gł.).
Z Tarnopola, Brodów (na dworzec Podzamcze).
h » n „ » główny.
Z Sokala i Rawy ruskiej (dworzec główny).
Z Krakowa (W iednia, W arszawy), Orłowa, W ieliczki, Tarnowa, 

Przem yśla i Pesztu przez Przem yśl (dwor .ec główny).
Z Jarosław ia i Lubaczowa (dworzec główny).
Z Stanisławowa. Eerózmezó, Kozowy (dworzec główny).
Z Janowa (dworzec główny).
Z Krakowa (W iednia, Berlina, W rocławia), Tamowa, Rzeszowa, 

Przemyśla, Sanoka (dworzec główny).
Ze Skoiego, Stryja, Kałusza, Chyrowa, a z Lawocznego tylko 

od ’/, 60 16/g włącznie (dworzec główny),
Z Ickan (Bukaresztu, Gałacu, Jass), H usiatyna, Stanisławowa 

(dworzec główny).
Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, H usiatyna, 

Tarnopola^ Brodów (na dworzec Podzamcze).
Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Husiatyna, 

Tarnopola, Brodów (na dworzec główny).
Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy, Grzymałowa, Kozowy, Bro­

dów (na dworzec Podzamcze).
Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy, Grzymałowa, Kozowy Bro­

dów (na dworzec główny).
Z Sokala, Bełżca i Lubaczowa (dworzec główny).

Krakowa (W iednia), Wieliczki. Orłowa, Rozwadowa, Sambora, 
Chyrowa (dworzec główny).

Ickan, Suezawy. Radowiee, Halicza, (dworzec główny).
Janowa^ od */r do 81/B i od do *% codziennie, a od */, 

do ls/9 tylko w niedziele i święta (dworzec główny).
Brzuehowie od ł/6 do so/e i od 18/n do I0/9 włącznie codzienni: 

(dworzec główny).
Brzuehowie od l/7 do lB/9 codziennie (dworzec główny).
Krakowa (V> iednia, Berlina, Wrocławia), Tarnowa, Luba­

czowa, Sanoka, Pesztu (dworzec główny).
Janowa tylko od 1/e do ls/9 włącznie (dworzec główny).
Krakowa (W iednia, Berlina, W rocławia), Tarnowa, Jasła , 

Lubaczowa, Sanoka, Pesztu (dworzec główny).
Ickan (Bukaresztu, Jass, Gałaeu), Suezawy, Husiatyna, Kozo­

wy, Kerozmezó, Podwysokiego.
Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, (na 

dworzec Podzamcze).
Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyezyniec, (na 

dworzec główny).
Lawocznego (Pesztu), Chyrowa.

Pociąg
|i.'Osp.| osob.

Lw ow a odchodzą:

12730
2-36

U W A G A :  Czas środkowo - europejski
minut a mianowicie: 12 godz.
12 godz. 36 minut czasu lwowskiego.

różni się od czasu lwowskiego o 36 
w czasie środkowo-europejskim

3-30

1-55 
208

2-45 

2-55

4-10

5-50
?20
6-15 
6"30 
6-30

8-45 

910

9-25 
9-35

9-45
9-53

10-10
12-50

2-15

305
3-15
3-20
3-25
5-25

6-21
6-40

6-50
7-00 
710 
7-20 
7-42
7-47
8-35
9-10 

10-40

10-50

11-10

11-32

Do Krakowa (W iednia, W rocławia, Berlina).
Do Ickan (Bukaresztu, Constanoy).
Do Krakowa, W iednia, W rocławia, Berlina, Chyrowa, Sambora, 

M ezo-Laborez (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
Krosna przez Przemyśl, Ja s ła  przez Rzeszów, W ieliczki.

Do Brzuehowie od ’/6 do 10/9 włąezaie.
Do Lawocznego (M unkaeza, Pesztu), Borysławia.
Do Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów, (z dw. głównego).
Do Stanisławowa, Podwysokiego, Kozowy.
Do Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów,(z dw Podzamcze).
Do Krakowa (W iednia, W rocławia, Berlina), Lubaczowa przez 

Jarosław , Rozwadowa, Nadbrzezia, Orłowa przez Tarnów.
Do Krakowa (Wiednia, W arszawy), Chyrowa, Stróża przez 

" '- in o  w.
Do Skolego, Kałusza, Borysławia. Chyrowa, do Lawocznego od 

V, do ł5/9.
Do Janowa.
Do Podwołoezysk, Brodów, Kopyezyniec, Husiatyna, Kozowy, 

Grzymałowa (z dworca głównego).
Do Czerniowiec,
Do Podwołoezysk, Brodów, Kopyezyniec, Husiatyna, Kozowy, 

Grzymałowa (z dworca Podzamcze).
Do Bełżca, Rawy ruskiej, Sokala i Lubaczowa.
Do Janowa od */, do 19/9 włącznie tyiko w niedziele i święta.
Do Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów 1 dworea głównego. 

n n » » » jj 1, Podzamcze.
Do Brzuehowie tylko od 7/s do 10/9 włącznie w niedziele i święta
Do Ickan, Podwysokiego, Kozowy, Kałusza, Husiatyna, Kóroz- 

mezo, Serethu (Jass, Bukaresztu).
Do Krakowa (W iednia, W rocławia, Berlina), Lubaczowa przez 

Jarosław , Jas ła  przez Rzeszów, Chabówki przez Rzeszów 
lub Tarnów

Do Stryja, Skolego tylko od I/e do oe/9 włącznie.
Do Janowa od */« do 80/9 włącznie.
Do Zimnej wody tylko od ’/5 do l0/9 włącznie.
Do Brzuehowie tylko od 7/6 do lu/9 włąeznie.
Do Jarosław ia.

Do Stanisławowa.
Do Krakowa (W iednia, W rocławia, Berlina, Warszawy), Mezo- 

Laborez (Pesztu), Orłowa przez Tarnów od I9/8 do ł6/„ wł.
Do Janowa od 1/e do l6/9 włącznie tylko w dnie powszednie.
Do Lawocznego (Munkaeza, Pesztu), Chyrowa, Kałusza.
Do Sokala i Rawy ruskiej.
Do Tarnopola z dworea głównego.
„ „ Podzamcze.

Do Janowa od 1h„ do so/4 1900 włącznie.
lk  do do l0/9 włącznie eodziennie.Ib / 5 A (9 IV ’ ̂  --

„ „ „ %  do 1B/9 włąeznie w niedziele i święta. _
Do Ickan (Jass, Gałacu), Husiatyna, Kałusza, Szeparowiee ku 

Nowo.-iieliey, Berhomethu, Serethu, Radowiee, Suezawy.
Do Krakowa (W iednia, W arszawy), Chyrowa, Sambora, Sanoka, 

Rymanowa, Iwonicza przez Przemyśl, Jasła , Chabówki, 
Orłowa przez Rzeszów. Chabówki, Orłowa przez Tarnów, 
Rozwadowa.

Do Podwołoezysk, Brodów, Kopyezyniec, Husiatyna, Grzyma­
łowa z dworea głównego.

Do Podwołoezysk, Brodów, Kopyezyniee, Husiatyna, Grzyma 
łowa z dworea Podzamcze.

Nocne godziny od 6'OU wieczór do 5'59 rano objęte są tłu sto m l jramkami 
Biuro informacyjno e. k. kolei państwowych przy ul. Krasickich 1. 5 udziela 
wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprzedaje wszelkiego rodzają bilety jazdy 
i rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym.

żądają 
165. — 
138.—
160.75 
201.50 
201 . -

105.75

99.35 

99 60

płacą
Losy z roku 18-54 po 250 zł. mk. 4 pr. 164.—

„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 137.20
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 159.75

„ 1864 po 100 zł. . . . 200.50
„ „ 1864 po 50 zł. . . , 200.—

Listy zast. domen, państ. 120 
zł. 5 p re ................................................... 105.—

B . D łu g  p a ń s tw a  (wszystkich w Sadzie pań­
stwa reprezentow anych krajów koronnych).

Austr. ren ta  złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r ...................................  99.20

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kr. 4 pr. . . . 99.40

C. O b lig a c y e  k o le j o w e .
Kol. Arcyks. A lbrechta za 100 zł. 4 pr. 98.20 98.80 
Kol. Cesarz. E lżbiety w złocie wolne

od podatku za 100 zł. 4 pr. —.— — .—
„ za 200 zł. mk. 53/4 pr. (ostemp.
a k e y e ) ...............................................

Kol. Cesarza Franciszka Józefa za
100 zł. 5 p r ........................................

Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koi.
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr.

Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.
(ostemp. akeye) 5 pr. . . .

O b lig a c y e  p ie r w s z e ń s tw a

Kol. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 
w złocie za 200 zł. 5 pr.

pr.

za 200, "1000 i

97.50 98.—

123.75 124.50 

97.20 98.— |

100.50 101.10 
(kolejowe).

112.50 113.50

98.20 99.—

98.10 98.70

96.40 97.—

97.30 98.—

97.25 98.25

9 9 . -  - - - - -

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 15. lutego 1900.

A . O g ó ln y  d łu g  p a ń s tw a . płacą żądają
Jednolity  dług państwa w banknot.

m a j-lii ito p a d .....................................  99.95 100.15
lu ty -s ie rp ie ń .....................................  99.95 100.15

Jednolity dług państwa w srebrze
s t y e z e ń - l i p i e e ................................ 99.95 100.15
kw iecień-październik . . . . 99.95 100.15

Kol. Czeskiej zach
_ 5000 zł. 4 p r.......................................

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 p r ..............................................

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400
kor. 4 p r..............................................

Kol. gal. Karola Ludwika za 200
100 zł. 4 p r.........................................

Kol. lwowsko-czern.-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 p r ................................

Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 
gut) za 400 marek 4 pr. . . .

D . D ług; p a ń s tw a  (krajów korony węgierskiej).
Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. 98.85 99.—

„ „ „ w wal. kor za 200
„ kor. 4 p r .......................  94.25 94.45
„ obi. prop. za 100 zł. 4 ‘/e pr. 99.30 100.10
„ obi. pr. reguł. Cisy za 100zł. 4%  141.25 142.—
„ poż. prem. za 100 zł. (200 k.) 162.25 163.—
„ „ „ za 50 zł. (100 k.) . 162,25 163.—

E . O b l ig a o y e  indenmizaeyjne.
Kroacyi i Sławonii za 100 zł. 4 pr. 94.—
W ęgier za 100 zł. 4 p r ............................. 93.25

F . I n n e  p u b lic z n e  p o ż y c z k i .
Losy reguł. Dunaju z r. 1880 za 100 

zł. 5 p r.................. 2 5 7 .-
107.25Pożyez. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr.

Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los
za 200 kor. 4 p re .............................. 95.—

Bukowińskie obi. propinaeyjne los 
za 100 zł. 5 pro......................................103.—

9 5 .-
94.25

259,—
108.25

9 6 . -

104.—

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr.
„ „ „ „ 1893 za 200 kr. 4 pr.
„ obi, prop. zr. 1889za 100 zł. 4 pr.

Pożyczka m. Lwowa z r, 1896 za 
100 zł. 4 pr. . • . . . . . .

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 p r............................ ..........................

Pożycz, sebr. prem. za 100 frank. 2 pr.
Tureckie obi. prem. kol. za a00 frank.

CI. L is t y  z a s ta w n e . Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.)

Anglo. Austr. banku los. w 3 0 1.4V*pr.
Aust. zakł. kr. ziem. los. w 50 1. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
n ^ pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ „ „ los 4 pr.

Gal. akc. ban.hip. 10pr. prem. los5pr.
„ „ » * los. 50 lat 47* pr.
„ „ o „ „ 60 lat za 200
koron 4 pr..........................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat.
„ „ 4 pr. los. 41 lal.

n » „ 4  pr. stare . .
„ „ _ „ „ 4  pr. za 200 kor.

Banku krajowego dla Galicyi Lodom.
47* pr. 51’/* la t zvrrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emisya 5 p r . ' .....................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emisya 42 la t za 200 kor. 47* pr.

Banku kraj. losy 577',1. za 200 kr. 4 pr.
» 1, obi. kol. Ios.za200kr. 4 pr.

Austro-węg. banku 407* lat los. 4 pr.,
„ „ „ 50 lat los 4 pr. (

H . O b lig a o y e  z prawem pierwszeństwa zalOOzł.noin.
Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— —.—
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 pr.................................................
Tow. żegl, par. poDun. Ein.zL3964pr.
Kolei półn. ces. Eerd. em. z r  1888 4 pr.

.. „ „ „ „ 1887 4pr.
» n „ „ „ „ 1888 4pr.
r „ „ „ „ 18914pr.

Kol. L ,r w Czer.-Jassy z r,1884z a 300
łz. p r.................................................

Kol. Lwów-Czern. z r. 1884 za 300
zł. 4 pr. . . . , ......................

Gal.Kol. lok. wschodn. za 100 zł. 4 pr.
Węg- gal. kolei em. 1870 za 200 zł. 5 pr.

„ „ „ „ 1878 za 200 zł. 5pr.
„ „ „ „ 1887za200zł4pr.

J . L o s y  (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł.
Z akład kred. dla h. i p. 100 z ł . . .
Clary 40 zł. mk.....................................
Pożyczka m. Insbruku 20 zł. . .
Losy m. Krakowa 20 zł......................
Pożyczka m. Lubiany 20 zł. . . .
Palffy 40 zł. mk....................................
Czerw, krzyża am tr. tow. 10 zł

płacą żądają

95.80 94.60
9 7 . - 97.40

91.40 91.90

7250 73.25
125.25 126.25

i listy dłużne

95.10 9710
240.50 2 4 2 .-
2 3 5 .- 236.50
103.20 103.70

9 5 . - 95.40
109.50 110.50

98.50 9 9 . -

92.30
94.25

9 3 . -
94.75

94.75 95.50
94.50 95.50
94.50 94.75

99.70 100.-50

100.40 J.01.40

1 0 0 .- ___
9 6 . - 9 7 . -
95.50 96.50
99.25 100.25

104.40 105.40
92.50
99 60 100.30

100.20 100.80
99.50 100.30
99.60 100.40

88.60 89.40

9 7 . - 97.70

io e '20 1 0 7 .-
1 0 6 .- 106.50

97.20 9 3 -

13 50 14.40
395.75 397.75
129.50 131 —

65 — 67.—
55.50 56.50
4 9 . - 5 1 . -

132 — 133.—
42.80 43.80

Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . .
Losy fund. arc. Rudolfa 10 zł. . .
Salina 40 zł. mk.........................
Pożyczka ni. Salzburga 20 zł. . .
St. Genois 40 zł. mk............................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. .

„ TryestulOO złmk47*pr.
„ r  „ 50 zł. 4 pr.

W aidstein 20 zł. mk. • . . . .
K . A k e y e  banków (za s 

Banku Anglo-austr. 240 koron . .
Peszt, banku haudl 500 zł. . . .
Zakł. kred. dla handlu i przem. 
vVęg. banku kredyt. 200 zł. . .
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . .
Gal. banku hipot. 200 zł....................

„ „ dla handlu i przem. 200 zł.
Banku dla kraj. koronnych 200 zł.

„ Austro-węg. 600 z ł ...................
„ Związków. (Unionbank) 200 zł.

Czesk. banku związk. 100 zł. . .
Zivnostenska banka loO zł. . . .

L . A k o y e  Przedsiębiorstw  tra
Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł. .

„ „ „ akcyo z ak ła l 200 zł
Kolei półn. -ees. Ferdyn 1000 zt.mk .
Kołomyj, kol. lok. (akc. pierw.) 200zi.
Kol. Lsvów-Bułzec (akc. pierw. 200 zł.

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . .
„ wsehodn.-galic.-lokaln. 200 zł. .
„ państwowych 200 zł......................
„ południowej 200 zł.......................
„ węg. galic I. 200 zł. . . . .

Austr. To w. żegl. na Dunaju 500zł. mk.
| M. A k e y e  Przedsiębiorstw przemysłowych.
i Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 394.7-5 395.75 
i G)ł. karpackie naft. tow. 500 kor.
! Austr. tow. górnicze A lpine i 00 zł.

Prazkiego tow. Żelazn przem. 200 zł.
Sehodnicy 500 kor................................
Tureck. zarz. tytoniów. 500 frank.
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. - ■

W. W E K S L E .
. . 118.12

płacą żądają
23.50 24.25
5 9 . - 61.—

172.50 174.50
6 0 . - 0 2 . -

177 — 1.79 —
120.— —.—
3 7 0 .- —. —
160. - 171. -
1 7 8 .- 184.—

itukę).
124 25 124.75
283 50 2 8 7 .-
336.20 236 50
137.75 188.—
144.— L45.—
1 7 5 .- 177.—

1L8 33 113*50
126.50 127.20
155.75 156.25
134.15 134.15
133.60 134.70

isportowych.
103.— 106.—
76.— —. —

302.25 303 25

141.75 142>»

1 
8

 
1 

l 100.—

104.75 105 50
74.— 74.50

208.50
273.50 
5 9 7 .-  
3 8 8 .-  
1 3 9 .-  
315. —

21 0  —  

274 -
60 L.— 
390 —

3 2 2 ! -

Berlin za 100 marek 5 pr.
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr.
Paryż za 100 fran.................................
Petersburg za 100 rubli 57, pr.
Niemieckie b a ń k i ................................
Włoskie b a n k i .....................................
F rancuskie b a n k i ................................
Szwajcarskie banki

O. W A L U T Y .
Dukat cesarski .

242.30
96.25

1L8.30
242.50

96.35

80.75 89.85

95.55 95.70

11.43 11.47
8 guld. złota moneta . — .—

Rosyjski półim periał .....................
Niemieckie banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir. . . 
R u b l e ..................................... .....

19.36
23.62

118.15
89.75

2.55,|

19.23
23.75

113.’25 
89.95 
8.56s ,

służy do sporządzania znakomitych zup, sosów, potraw mąeznych, pud- 
dingów itp. Przez wszystkich lekarzy gorąco polecany.^

„Quaker Oats44 jest wszędzie do nabycia.
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L. cz. B. 62/99 (8) (8h2 3—8)
Na żądanie Władysława Jareckiego wła­

ściciela dóbr w Pstrągowy zastąpionego przez 
adw. dr. Holtzera w Rzeszowie odbędzie się 
dnia 15. marca 1900 o godz. 9 przed połud. 
w sądzie obwodowym, w biurze Nr. 11 w Rze­
szowie, licytacya dóbr tabularnych Jawornik 
lwh. 487 objętych Salomona i Herscha Dia- 
mandów własnych wraz z przynależnościami, 
składającemi sią z inwentarza żywego, a mia­
nowicie: 8 koni wartości 395 zł., 41 bydła 
(krów jałownika, cieląt) wartości 1255 zł., tu­
dzież z inwentarza martwego wartości 325 zł.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 20934 zł., przy­
należności zaś na l i 75 zł.

Najniższa cena wynosi 15272 zł. 66 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nieru­
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 11.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho­
mości.

Dla wierzycieli, którymby uchwała ni­
niejsza, albo jaka inna później w tem postę­
powaniu egzekucyjnem zapaść mająca uchwa­
ła z jakichkolwiek powodów doręczoną być 
nie mogła, ustanawia się kuratorem p. adw. 
dr. Dzierżyńskiego w Rzeszowie.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział Y.
Rzeszów, dnia 28 listopada 1899.

L. cz. E. 3/00 ( ! )  (1150 3—3)
Na żądanie Estery Reitman właścicielki 

realności w Kaczanówce odbędzie się dnia 13 
marca 1900 o godzinie 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3 
licytacya 1/7 części realności objętej lwh. 606 
ks. gr. gminy Skałat pod lk. 417 położonej 
składającej ssę z parc. 558/1 i 558/2 z wybu­
dowanym na nich domem mieszkalnym i szo­
pą wraz z przynależnościami.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę. 
jest ocenioną na 171 koron 8 halerzy.

Najniższa cena wynosi 85 koron 54 h. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, protokoły oceniania i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrz ć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa l-;b 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Skałat, dnia 25. stycznia 1900.

L. cz. E. 1056/99 (2) (1190 3 - 3 )
Na żądanie Leonarda Sroczyńskiego, od­

będzie się 20. marca 1900 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, 
biuro 4, licytacya 1/4 części realności lwh. 
221 Wieliczka.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 560 kor.

Najniższa cena wynosi 186 kor. 66 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tejże nieruchomości dokumenta może każdy,

mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjn-go powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wieliczka, dnia 17. stycznia 1900.

L. cz. E. 935|99 (3) ( 1 1 9 1 2 - 3 )
Na żądanie powiatowej Kasy oszczędno­

ści w Wieliczce, odbędzie się dnia 20. marca 
1900 o godz. 9 przed południem, w sądzie 
biuro 4 w Wieliczce licytacya realności lwh. 
182 w Lednicy dolnej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 3570 zł.

Najniższa cena wynosi 2380 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do' samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wieliczka, dnia 18. grudnia 1899.

L. cz. E. 837/99 (2) (1192 2— 3)
Na żądanie Wiktoryi Rosenberg, odbę­

dzie się 20. marca 1900 godz. 10 przed po­
łudniem, w sądzie biuro Nr. 4 w Wieliczce, 
licytacya połowy realności lwh. 223 Wie­
liczka.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 332 zł.

Najniższa cena wynosi 221 zł. 32 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się. do 
tejże nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już za skutkiam podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wieliczka, dnia 10. stycznia 1900.

L. cz. E. III. 1711 98 ( 6) (809 2 - 3 )
Dnia 21. marca 1900 o godz. 10 przed 

południem, odbędzie się w sali Nr. I. sądu 
tutejszego, licytacya 18/20 części realności 
pod lkons. 3693/4 we Lwowie położonej, wyk. 
hip. 1. 296 Dz. III. objętej, z przynależyto- 
ściarni.

18/20 części gruntu z przynaleinościa- 
mi oceniono na 5129 zł. 50 V2 ct. a 18/20 
części lodo«ni na 260 zł. 0! ct.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wyn- si 3549 zł. 671/2 ct.

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia Lgo 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
eiężary na powyźfczej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXI.
Lwów, dnia 15. grudnia 1899.

L cz. E. 1989,99 (7) (1269 2 - 3 )
Dnia 20. marca 1900 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. 2, sądu 
tutejszego licytacya realności lwh. 585 gminy 
Mielec ocenionej na 4000 k.

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 2.500 k

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej prz= wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mogły­
by być iuż ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Mielec, dnia 8. lutego 1900.

L. cz. E. 360/99 (7) (1293 2 - 3 )
Dnia 1. marca 1900 o godz. ;0 przed 

południem odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 34, w Stanisławo­
wie 1 cytacya trzydziestu pięciu czterdziestych 
(35/40) części realności lwh. 605 gm. kat. 
Stanisławów objętej wraz z przynależnościami.

Nieruchomości tej części wystawione na 
licytacyę, są ocenione na j36.376 zł. 55 ct.

Najniższa cena wynosi 24.251 zł, 3 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 33.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamia ne bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą te nuż sądowi 
pełnomocnika do_ doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział Y.
Stanisławów, dnia 15 grudnia 1899.

L. cz. E. 1027/98 (4) (1239 3 - 3 )
Na żądanie Hermana Jamenfelda, za­

stąpionego przez p. adw. dr. Marcussohna w 
Śniatynie, odbędzie się dnia 21. marca 1900
0 godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 3, licytacya re­
alności objętej lwh. 1450 ks. gr. gm. kat. 
Hańkowce, składającej się z parc. gr. lk. 
1903, 69, 70 tudzież połowy realności objętej 
lwh. 1934 tej samej księgi gruntowej, która 
cała się składa z parc. gr. lk. 1425 i 1426, 
wreszcie 2/12 niewydzielonych części realno­
ści obj. lwh. 998 tej samej księgi gruntowej, 
która cata sie składa z parc. bud. lk. 101 i 
gr. 352, 1389, 1545, 1546, 1547, 1739, 2163
1 2164.

Nieruchomości te, wystawione na licyta­
cyę, są ocenione: a) realność obj. lwh. 1450 
na 140 zł., b) połowa realności obj. lwh 
1934 na 50 zł., e) 2|12 części realności obj. 
lwh 998 na 100 zł.

Najniższa cena wynosi ad a) 93 zł. 
3S et., ad b) 33 zł. 33 ct., ad c) 75 zł., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tyeh nieruchomości dokumenta (wychg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 1.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Śniatyn, dnia 31. grudnia 1899.

L. cz. E. J18->/99 (3) (1225)
Na żądanie spadkobierców Mozesa Lówa 

odbędzie się dnia 21. marca 1900 o godz. 10 
przed południem, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 5, licytacya 1/6 części realności 
lwTh. 30 ks. gr. gminy kat. Pień objętej obe­
cnie Izraela Griiaa dawniej Wawrzyńca Be­
dnarza własnej wraz z przynależnościami, skła­
dającemi s ę z budynku mieszkalnego.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę, jfs t ocenioną na 134 k. 7 h., przynale­
żności zaś na 8 k. 33 h.

Najniższa cena wynosi 94 k. 93 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastalny, protokoły ocenie­
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 6.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
2-odz.tju co do s&męj nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tago postępowania je­
dynie przez przybici® na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymienio­
nego i nie wskażą temuż sądowi pełnomo­
cnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie­
szkałego,.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Radomyśl, dnia 16. stycznia 1900.

L. cz. E. 858 99 (3) (1226)
Na żądanie Benjamina Rasenthala odbę­

dzie się dnia 21. marca 1900 o godz. 9 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 5, licytacya jednej czwartej części 
realności lwh. 138 ks. gr. gm. kat. Wadowi­
ce dolne objętej Anieli Padykuła własnej.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę, jest oceniona na 182 k. 25 h.

Najniższa cena wynosi 121 k. 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d ) możi każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 6.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
cężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Radomyśl, dnia 17. stycznia 1900.

L. cz. E. XX. 257|99 (6) (684 1 - 3 )
Dnia 22 marea 1900 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w oddziele Nr. XX. 
sądu tutejszego licytacya połowy realności 1. 
kons. 14'i374 wyk. hip. 1526 I dz. z przy- 
należytościami.

Dom z przynależytościami oceniono na 
9569 zł. 371/* ct., przynależności zaś na 163 
zł. 33 ct.

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 4 ’-66 zł. 35 et

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. XX.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głaby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśił nie mieszkają w okręgu sądu niż" j wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XX.
Lwów, dnia 21 grudnia 1899.

Gazeta Lwowska Nr. 38 z dnia 17 lutego 1900,
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L. cz. E. 481/99 (6) (1294)

Na żądanie pana Wojciecha Majewicza 
odbgdzie się dnia 12. marca 1900 o godz. 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 1 w Bieczu, licytacya re- 
lności w Bieczu, pod Nk. 65 lwh. 156 obej­
mującej parcelę bud 53-3 i parcele gr. 2451, 
2452/1, 2452/2, 2462, 2463 2464, 2465 wraz 
z przynależnościami, składającemi się z do­
mu i 67 drzewek owocowych.

Nieruchomość z przynależnościami wy­
stawiona na licytacyę, jest oceniona na 504 
zł. 35 et., dom zaś na 100 zł.

Najniższa cena wynosi 386 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomość dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg ka- stralny, protokoły ocenie­
nia itd.) może k dy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas „ odzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie­
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełnomo­
cnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Biecz, dnia 24 stycznia 1900.

L. cz. E. 952/99 (4) (1300)
Na żądanie powiatowej kasy pożyczko­

wej w Wieliczce, odbędzie się dnia 9 marca 
1900 o godzinie 10 z rana w sądzie tutejszym 
biuro Nr. 2 licytacya 1/2 realności lwh. 170 
ks. gr. gm. Dobczyce objętej, Teresy Zieliń­
skiej własnej, i realności lwh. 802 tejże gm. 
objętej, Józefa Jeleniowskiego własnej.

- Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licytacyę są ocenione a mianowicie: 1/2 re­
alności lwh. 170 na 1038 k. 80 h., zaś real­
ność lwh. 802 na 99 k. 60 h.

Najniższa cena wynosi co do 1/2 realn 
lwh. 170 —■ 692 k. 54. h., zaś co do realn. 
lwh. 802 — 66 k. 40 h., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta można przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie tu­
tejszym, biuro Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nie jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Dobczyce, dnia 23 stycznia 1900.

L. cz. E. 682/99 (2) (1238 1 - 3 )
Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 

w Śniatynie, odbędzie się dnia 21. marca 19u0
0 godz. 9 przed południem, w sądzie nitej 
wymienionym, w biurze Nr. 3, licytacya po­
siadłości objętych lwh. 5CH i 542 ks. gr. gin. 
kat. Widynów, składających się z parc. gr. 
lk. 1318/283, 1230/4-1231,4.

Nieruchomości te, wystawione na liey- 
tacyę, są ocenione: a) posiadłość obj. lwh. 
508 na 1400 kor., b) posiadłość obj. lwh. 
542 na 100 kor.

Najniższa cena wynosi ad a) 933 kor. 
34 h., ad b) 66 kor. 68 h., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wTyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Sniatyn, dnia 3. lutego 1900.

L. cz. E. 45| 99 (8) (989 j
Dnia 22. marca 1900 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. 41 są­
du tutejszego, licytacya dóbr Skołyszyn lwh. 
776 z przyległościami Lipnica górna lwh. 
317, Lisów lwh. 318, Jabloniea lwh. 30 -f i 
Kunowa lwh. 315, Sławęcin lwh. 318 i Lisó- 
wek lwh. 177 ks. tab. e. k. sądu obwodowe­
go w Jaśle objętych.

Nieruchomość Skołyszyn z powyższymi 
przyległościami wystawiona na licytacyę, jest

oceniona na 872.940 kor., zaś przynależności 
tychże dóbr na 181.897 kor. 30 hal.

Najniższa cena wynosi 703.224 kor. 
86 hal., niżej której sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w kancelaryi tu­
tejszego sądu, w godzinach urzędowych, w 
biurze Nr. 41.

Wadyum 70.222 koron 49 hal.
O. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Jasło, dnia 22. stycznia J900.

L. cz. E. 1041/99 (4) (1151 1 - 3 )
Dnia 22. marca 1900 o godz. 10 przed 

południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 2, odbędzie się licytacya realności 
lwh. 222 ks. gr. gminy kat. Szezerzec-Rosen- 
berg-Zagródki objętej.

Przynależności brak.
Nieruchomość ta, wystawiona na licy­

tacyę, jest oceniona na 1189 zł.
Najniższa cena wynosi 792 zł. 67 ct., 

poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które niniejszem 
się zatwierdza, i odnoszące się do tej nie­
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg' katastralny, protokoły ocenienia itd.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie­
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełnomo­
cnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Szczerzee, dnia 19. grudnia 1899.

L. cz. E. 739[99 (2) (1287 1—3)
Na żądanie Dawida Bozenheeka w Śnia­

tynie, odbędzie się dnia 22. marca 1900 o 
godzinie 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 3, licytacya re­
alności obj. lwh. S7 * i 229 ks. gr gm. kat. 
Bełełuja, składających się z parc. grunt lk. 
340, 464, 1665, 1666, 1667 i 2117, tudzież 
1/6 niewydzielonej części realności obj. lwh. 
221 tej samej księgi gruntowej, której cala 
realność składa się z parc. bud. lk. 48 i gr. 
469, 851, 1033, 1034, 1035, 1662, 1664.

Nieruchomości te, wystawione na licy­
tacyę, są ocenione: a) realność obj. lwh. 
279 na 865 zł., b) realność obj. lwh. 229 
na 120 zł., c) 1/6 niewydzielona część real­
ności obj. lwh. 221 na 225 zł.

Najniższa cena wynosi ad a) 576 zł. 
66 ct., ad b) 80 zł., ad c) 150 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupi - 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1.

O. k. Sąd powiatowy, ‘Oddział II.
Sniatyn, dnia 9. grudnia 1819.

L. cz. E. 574/93 (2), E. 155/00 (1),
E. 697/99 (2) ' (1353 1 - 3 )

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Brzozowie, Jana Sowy i Sehulima Laufera, 
odbędzie się dnia 6. marca 1900 o godzi­
nie 10 przed południem, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. IY, a) licytacya re­
alności lwh. 489 3/6 części realności lwh. 
209 i połowy realności lwh. 210 gm. Brzo­
zów objętej masy spadkowej śp. Michała Czu­
by własnej dalej 3/6 części realności lwh. 209 
i połowy realności lwh. 210 tej gminy obję­
tych, Katarzyny Czuba własnyeh, b) realno- 
lwh. 36 gm. Barycz objętej, Jana Sowy, Ja- 
kóba Domaradzkiego i Franciszki Domaradz­
kiej po 1/3 części własnyeh, e) 1/4 części re­
alności lwh. 60 gm. Brzozów objętej Dawida 
Leiby Barankiera własnej

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licytacyę, sa ocenione a) na 1360 zł., b) 960 
zł., c) 612 zł. 50 ct.

Najniższa cena wynosi a) 906 zł. 67 
ct., b) 724 zł., c) 403 zł. 59 ct., poniżej tej 
cyny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, protokoły ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego

rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k Śąd powiatowy. Oddział IY.
Brzozów, dnia 27. stycznia 1900.

L. cz. E. 1537199 (3) (1246)
Na żądanie pp. Samuel* i Seheindli 

Auerbachów w Złoczowie, odbędzie się dnia 
22. marca 1900 o godz. 10 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8, 
licytacya: a) realności lwh. 407 ks. gr. gm. 
Złoczów obj. z parc. gr. lk. 30413 i z parc. 
bud. lk. 1852/1 wraz z domem się składają­
cej, b) realności lwh. 1387 tejże gm. obj. 
z parc. bud. lk. 1852/2 wraz z budynkami 
się składającej i e) realności lwh. 1388 tejże 
gm. objętej z parc. bud. lk. 1853/3 wraz 
z domem się składającej.

Przynależności nie ma.
Nieruchomości te, wystawione na licy­

tacyę, są ocenione, a to : ad a) na 5889 kor. 
20 hal., ad b) na 784 kor., zaś ad c) na 
1221 kor.

Najniższa cena wynosi ad a) 2944 kor. 
60 hal., ad b) 392 kor., zaś ad c) 610 kor. 
50 hal., poniżej tych cen sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne, niniejszem za­
twierdzone, i odnoszące się do tych nierucho­
mości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do s/du najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Złoczów, dnia 20. stycznia 1900.

G. Z. E. 83/98 (23) (976 1 - 3 )
Auf Betreiben des Leon Nadler, vertre- 

ten durch Advokaten Dr. Max Goldenberg, 
findet am 21. Marz 1900 Vormittags 9 Uhr, 
bei dem unten bezeiehneten Geriehte, Zimmer 
Nr. 3, die Yersteigerung des landtaflichen 
Grundbuehskórpers Nowoselitza E. Zl. 132 
der Bukowinaer LandtsM  sammt Zugehor, 
bestehend aus Wohn- und Wirthsehaftsge- 
bauden und Bahnmagazinen,

Die zur Versteigerung gelangende Lie- 
genschaft ist. auf 565.740 k 50 h., darunter 
das Zubehor auf 151.655 k. bewertet.

Das geringste Gebot betragt 377.160 k. 
34 h., unter diesem Betrage findet ein Ver- 
kauf nicht statt

Die hiemit genehmigten Yersteigerungs- 
bedingungen und die auf die Liegenschaft sich 
beziehenden Urkunden (Grundbuchs-Hypothe- 
kenauszug, Oatasterauszug, Schatzungsproto- 
kolle u. s. w.), kiinnen von den Kauflustigen 
bei dem unten bemiclineten Geriehte, Zimmer 
Nr. 3. wahrend der Geschaftsstunden einge- 
sehen werden.

Eechte, welche diese Versteigerung un- 
zulassig machen wurden, sind spatestens im 
anberaumten Versteigerungstermine vor Be- 
ginn der Versteigerung bei Gericht anzumel- 
den, widrigens sie in Ansehung der Liegen­
schaft selbst nicht mehr geltend gemaeht 
werden kónnen.

Yon den weiteren Vorkommnissen des 
Versteigerungsverfahrens werden die Perso- 
nen, fur welche zur Zeit an der Liegenschaft 
Rechte oder Lasten begriindet sind, oder 
im Laufe des Versteigerungsverfahrens ba- 
griindet werden, in dem Falle nur durch 
Anschlag bei Gericht in Kenntnis ge- 
setzt, ais sie weder im Sprengel des unten 
bezeiehneten Gerichtes wohnen, noch diesem 
einen am Geriehtsorte wohnhaften Zustellungs- 
bevollmachtigten namhaft machen.

K. k. Landesgerickt, Abtheilung Y. 
Ozernowitz, am 23 Janner 1900.

L. cz. E. 1622|99 (5), (1377)
Na żądanie Beizi Sehaehter z Buczacza 

odbędzie się dnia 12 marca 1900 o godz. 9 
przed południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. IV. w Buezaczu licytacya 22/40 
części realności wyk. hip. 662 ks. gr. gminy

Buczacz objętej, składającej się z parceli bud- 
259 i domu Nr. 87s/4.

Powyższe części nieruchomości, wysta­
wione na licytacyę, są ocenione na 592 kor. 
60 h.

Najniższa cena wynosi 295 kor. 90 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dolrumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obuć których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Buczacz, duia 2 lutego 1900.

L. cz. E. 630 i 641 99 (3) (1363)
Na żądanie Oipry Richter, handlarki w 

Janowie, odbędzie się dnia 8. marca 1900 o 
godzinie 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. II. licytacya a) re­
alności objętej wyk. hip. 1. 241, b) 15/20 z 
2/3 części realności objętej wyk. hip. 1. 33 
gm. kat. Wereszyca.

Nieruchomości te, są ocenione a) na 2 
zł. 37 ct. b) na 269 zł. 35 et.

Najniższa cena wynosi ad a) 17 zł. 58 
ct., ad b) 179 zł 56 et., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub . 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Janów, dnia 23. stycznia 1900.

L. cz. E. 535/99 (7) (640 1 - 3 )
Na żądanie p. Bronisławy z Drwęskicli 

Widtowej, zastąpionej przez adw. dr. Stani­
sława Derynga, odbędzie się dnia 23. marca 
1900 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 14, przy­
musowa licytacya realności wyk. hip. 3 8 
ks. gr. gm. Zamarstynów objętej, przedtem 
p. Maryi Michaliny dw. im. Krzanowskiej, 
obecnie p. Wojciecha Szeremety własnej, 
wraz z przynależnościami.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 3343 zł. 15 ct

Najniższa cena wynosi 1671 zł. 58 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
i. t. d.) inoże każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądz e 
niżej wymienionym, w kancelaryi oddziału IV.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- ą?
głyby być j'aż ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręceeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział IV.
Lwów, dnia 4. stycznia 1900.



L. es. E. 575/99 (8) _ (1814)
W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 8. 

marca 1900 o godzinie 9 rano licytacya real­
ności lwh. 424, 285 i 286 kg. gm. Radymno 
objętych, ocenionych na 710 zł. a w.

Najniższa cena 558 zł. 82 ct., poniżej 
której sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zastrzega i odnoszące się do_ tych nie­
ruchomości dokumenta można przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

0. k. Sąd powiatowy. Oddział II.
Radymno, dnia 14 grudnia 1899.

L. cz. E. 478/99 (5) _ (1874)
W skutek uchwały z dnia 8. stycznia 

1900 1. cz. E. 478/99 (5) sprzedane będą 
dnia 22. lutego 1900 o godz. 11 przed po­
łudniem w Biłce królewskiej w drodze pu­
blicznej lirytacyi 3 krowy czarnokrase.

Przedmioty te można oglsdac dnia 22. 
lutego 1900 między godzina 10 a 11 przed 
południem, w Biłce królewskiej u Adama 
Brochockiego.

0. k. sąd powiatowy, Oddział I. 
Winniki, dnia 3. styczma lńOO.

L. cz. E. 497/99 (4) (1369)
S p r o s t o w a n i e .

Odnośnie do edyktu licytacyjnego z
20. grudnia 1899 E. 497/99 (3) w Nr.
21, 22 i 23 „Gazety Lwowskiej" zamieszczo­
nego, zawiadamia się interesowanych, że li­
cytacyjna sprzedaż realności lwb. 870 gm. 
Skawina (piekarnia) masy konkursowej Kol- 
lorosa własnej, odbędzie się w dniu 23. lute­
go 1900 a nie w doiu 16. lutego b. r.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Skawina, dnia 9. lutego 1900.

L. cz. E. 1366/99 (4) (1370)
Dnia 5. marca 1900 o godz. 10 przed 

południem, odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. V., licytacya poło­
wy ciała bip. wh. 29 ks. gr. gm. Janczyn, 
Majera Stolzenberga własnej.

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest oceniona na 30 kor.

Najniższa cena wynosi 20 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które niniejszem 
zatwierdza się, i odnoszące się do tej me- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. V.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Przemyślany, dnia 22. stycznia 1900.

L. cz. E. 1700/99 (5) (1373)
Na żądanie Jakóba Zwirna, odbędzie się 

dnia 13. marca 1900 o godz. 10 przed po­
łudniem, w sądzia niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 4 w Tarnobrzegu, licytacya 2/4 
części realności lwh. 239 gm. Tarnobrzeg.

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest ocenioną na 339 zł. 50 ct. czyli 
679 kor.

Najniższa cena wynosi 169 zł. 75 et., 
czyli 339 kor. 50 hal., poniżej tej ceny sprze­
daż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które jako odpo­
wiadające przepisom ustawy po myśli §. 162 
o. c. się zatwierdza i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyc'ąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej ni-ruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem dopuszczone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika, do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Tarnobrzeg, dnia 1. lutego 1900.

L. cz. E. 1478/98 (3) (870 1 - 3 )
Na żądanie masy konkursowej Tow. gal. 

kasy zaliczkowej we Lwowie, zastąpionej przez 
adw. dr. Stanisława Dobieckiego, odbędzie się 
dnia 23. marca 1900 o godz. 10 przed po­
łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w biu­

rze Nr. 14, relicytacya realności w Kleparo-
wie położonej, wyk. hip. 197 ks. gr. gm. 
Kleparów objętej, dawniej Antoniego Kolirna- 
na własnej, wraz z przynależnościami.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 300 zł.

Najniższa cena wynosi 235 z ł , poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
itd.) może każdy, mający chęć kupienia, przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie ni­
żej wymienionym, w kanceiaryi oddziału IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy S II., Oddział IV.
Lwów, dnia 31. grudnia 1899.

L. cz. E. 467-99 (6) (1365)
Na żądanie Schulema Gellera w Msza­

nie dolnej, odbędzie się dnia 16, marca 1900
0 godzinie 10 przed południem, w sądzie ni­
żej wymienionym, w biurze Nr 10 w Msza­
nie dolnej, licytacya realności lwh. 121 ks. 
gr. gminy Mszana dolna objętej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na 390 kor.

Najniższa cena wynosi 260 koron i 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 10.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku postę- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymienio­
nego i nie wskażą temuż sądowi pełnomocni­
ka do doręczeń, w siedzibie sądu zamieszka­
łego.

0. k. sąd powiatowy, Oddział II.
Mszana dolna, 31. stycznia 1900.

L. cz. E. 15BBj9 > (4) (1376.)
Na żądauie Markusa i Reizi Schachter z 

Buczacza, odbędzie się 16. marca 1900 o g. 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. IV. w Buczaczu, licytacya 
realności wh. 339 ks. gr. gm. Buezacz obję­
tej, wraz z przynależnościami, składającemi 
się z kilkudziesięciu drzew owocowych.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 300 kor., przynależno­
ści zaś na 70 kor.

Najniższa cena wynosi 185 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV,

Takie pra^a, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa łub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia  ̂licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli me mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie 'sądu zamie­
szkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Buezacz, dnia 1. lutego 1900.

L. 200.  ̂ (1273 3 --3 )
K o n k u r s .

Celem obsadzenia opróżnionej wskutek 
śmierci śp. Rudolfa Kórbera posady c. k. no-

taryusza w Glinianach, a ewentualnie też in­
nej z powodu obsadzenia tej posady w drodze 
przeniesienia oprożnić się mogącej posady w 
okręgu lwowskiej Izby notaryalnej, rozpisuje 
się niniejszem konkurs z tam, że kompetu- 
jący o tę posadę mają wnieść swoje podania 
do podpisanej Izby notaryalnej do 3. marca 
1900.

O, k. Izba notaryalna.
Lwów, dnia 11. lutego 1900.

L. cz. Pras. 81 6/00 (1318 2— 3)
K o n t u r  s.

Sąd tutejszy potrzebuje zaraz rutynowa­
nego pisarza za wynagrodzeniem miesięcznem 
50 koron.

Żabno, dnia 13. lutego 1900.

L. 8219 (1262 8 -  3)
Ogłoszenie konkursu.

Celem obsadzenia posady inspe­
ktora policyi miejskiej przy tutejszym 
magistracie z roczną stałą płacą 1400 
koron, dodatkiem aktywalnym 400 ko­
ron, dodatkiem sustentacyjnym aż do 
uregulowania płac pobierać się mają­
cym w wysokości 15 proc. stałej pła­
cy, z prawem do 3 pięcioleci w wy­
sokości 10 proc. stałej płacy i emery­
tury, rozpisuje się niniejszem w myśl 
rozporządzenia Wydziału powiatowego 
w Stryju z dnia 14. października lb99 
1. 2188 konkurs.

Ubiegający się o tę posadę, obok 
kwalifikacji wymaganej rozporządzeniem 
Wydziału krajowego z 29. maja 1891 
Nr. 67 Dz. u. k. na posadę inspektora 
policyi winien wykazać obywatelstwo 
austryackie, nieprzekroczony 40 rok 
życia, fizyczną zdolność do sprawow a­
nia tego urzędu, oraz przeszłość świad­
cząca o nieskazitelności charakteru.

Udokumentowane podania wnieść 
należy do 81. marca 1900 na ręce tu­
tejszego Magistrat u .

Stryj, dnia 8, lutego 1900.

L. 167. (1329 1 - 6 )
K o n k u r s .

Celem obsadzenia posady inżyniera W y­
działu powiatowego w Husiatynie z roczny­
mi poborami łącznie z ryczałtem na objazdy 
3.600 Koron, rozpisuje się niniejszem na pod­
stawie uchwały Wydziału powiatowego z dnia 
16. stycznia 1900 konkurs.

Kandydaci winni się wykazać:
1. Świadectwem zdrowi*.
2. Ukończonemi studyami politechnicz­

nemu
3. Praktyką przynajmniej dwuletnią przy 

budowie dróg.
4. Obywatelstwem austryackiem.
5. Nieskazitelnym charakterem.
6. Znajomością języków krajowych.
7 Nieprzekroczonym 40 rokiem życia.
W szczególnie uwzględnienia godnych 

wypadkach, może Wydział powiatowy uwol­
nić kandydata od warunku ad 2.

Posada powyższa nadaną zostanie pro­
wizorycznie na rok jeden, po upływie którego 
nastąpić będzie mogła stabilizacya.

Podania należycie udokumentowane wno­
sić należy do Wydziału powiatowego w Husia­
tynie do "l 0. marca 1900.

Z Wydziału Rady powiatowej.
Husiatyn, dnia 10. lutego J90Ó.

L. cz. S. 1/00 (1) (1288 2—3)
OBWIESZCZENIE.

C. k. Sąd ehwod. w Jaśle podaje do wia­
domości, że w ślad §. 62 u. 1 u. k. wdrożo­
ne m zostało postępowania konkursowe do ma­
jątku Salomona Tobiasa, bednarza w Dukli, 
właściciela połowy realności, a to do całego 
tak ruchomego gdziekolwiek znajdującego się, 
jakoteż do nieruchomego majątku, położonego 
w tych krajach, w których ust. k. z dnia 
35. grudnia 1868 Dz p. p. z roku 1869 Nr 1 
obowiązuje.

Kom lua,! żem konkursowym saml&no-wa 
ay został p. Wojciech W iatr c. k. Iładca 
Sądu krajowego i sędzia powiat, w Dukli, 
tymez&sowyss zaś zawiadowcą masy p. dr. 
Albin Babka, tdw . w Dukli, z substytccyą 
adw. dr. Ignacego Agatsteina w Dukli.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez Sąd, łub przedstawienia- innego zawia­
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy tu­
dzież obrania wydziału wierzycieli, wyznacza 
się posłuchanie na dzień 2. marca 1900 o go­
dzinie 9 przed południem, na którem stawić 
się mają wierzyciele z dokumentami, roszcze­
nia ich wykazującymi.

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby 
o takowe nawet spory wytoczonymi były,

powinni takowe do dnia 5. kwietnia 1900, 
stosownie do przepisów ustawy konkursowej, 
unikając szkodliwych następstw tamże zagro­
żonych zgłosić, i na posłuchaniu w duiu 7. 
maja 1900 o godzinie 9 przed południem 
odbyć się mającym ,do likw idacji i do upo­
rządkowania podać.

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu sta- 
w&jąeym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków wydziału wierzycieli 
dotychczas urzędujących powołać stanowczo 
:nne osoby, w których pokładają zaufanie.

Zarazem przypomina się wierzycielom, 
nie mieszkającym ani w Dukłi, ani w obrębie 
c. k. sądu powiat, w Dukli, że w ślad §. S il
u. konk., obowiązani są donieść sądowi o wy­
branym pnez sieb e, a w Dukli mieszkają­
cym pełnomocniku do przyjmowania za nich 
wszelkich uchwał, gdyż w przeciwnym razie 
aa wiucsek komisarza konkursowego na ich 
niebezpieczeństwo i koszt kurator byłby u- 
stanowiony.

Termin likwidacyjny służy zarazem do 
zawarcia ugody.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę- 
wania konkursowego zamieszczane będą w 
dziennika urzędowym „Gazety Lwowskiej" 
i urzędowej „Gazecie Wiedeńskiej".

O. k. Sad obwodowy. Oddział III.
Jasło, dnia 10. lutego 1900.

L. cz. S. 6/98 49 (1299 2 - 3 )
Wr masie konkursowej Efroima Siegnaa- 

na zawiadamia się wierzycieli w myśl §. 176 
ord. konk., że zawiadowca masy przedłożył 
plan podziału majątku konkursowego, że do 
wniesienia zarzutów jest otwarty termin do 
22. lutego 1900 do 12 godziny w południe, 
że termin do rozprawy nad zarzutami wyzna­
cza się na dzień 27. lutego 1900 o godzinie 
10 rano.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Drohobycz, 11 lutego 1900.

L. cs. S. 1,00 i (1346 1 - 8 )
C. k. Sąd obwodowy oddział IV. w Sta­

nisławowie ogłasza konkurs na wszystek ru- 
chomy, jakoteż wszystek nieruchomy a w kra­
jach w których obowiązuje nsiawa konkur­
sowa z dnia 25. grudnia 1868 L 1. Dz. u. p., 
położony majątek dc Berischa Dicka należący.

Kierownictwo tego konkursu porucza się 
panu c. k. radcy Sądu krajowego Sokalowi 
jako komisarzowi konkursowemu, zaś tym­
czasowym zarządcą co asy ustanawia się pana 
adw. dr. Melitona Buczyńskiego w Stanisła­
wowie, wwzywając zarazem wierzycieli, aby 
po przedłożenm dokumentów służących do 
wykazania ich pretensyj, poczynili swe wnio­
ski co do zatwierdzenia tegoż lub ustano­
wienia innego zawiadowcy masy i aby przed­
sięwzięli wybór wydziału wierzycieli w k tó ­
rym to celu wyznacza się term in na dzień 
19. lutego 1900 o godz. 9 rano.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąkol- 
wiekbądź pretensyą do wspólnej masy roz­
biorowej, ma takową zgłosić w tym Sądzie 
obwodowym wedle przepisów ustawy konkur­
sowej pod rygorem tam ie zagrożonych skut­
ków prawnych i podać ją na terminie na 
dzień 26. marca 1900 o godz. 9 rano w biu­
rze Nr.£2 wyznaczonym do uznania płynności 
i oznaczenia prawa pierwszeństwa, chociażby 
o nią nawet spór był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się z swe- 
sai pretensjam i, przysłużą prawo wybrać na 
tym terminie: w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onegoż i człon­
ków wydziału wierzycieli, inne osoby, po­
siadające ich zaufanie.

Na terminie wyznaczonym do wyka­
zania płynności zgłoszonych wierzytelności 
ma być usiłowane przyprowadzenie do sku­
tku ugody w myśl §. 68 ust. konk.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy kon­
kursowej będą umieszczane w „Gazecie 
Lwowskiej".

C. k. Sąd obwodowy. Oddział IV.
Stanisławów, dnia 29. stycznia 1900.

L. cz. V. 5/91 24 (1352 1—3)
Zawiadamiam wierzycieli masy konkur­

sowej Towarzystwa zaliczkowego w Białej, że 
przeciw przedłożonemu przez zarządcę masy 
konkursowej trzeciemu projektowi repartycyi, 
który u komisarza konkursowego przeglądnąć
lub odpisać mogą wolno im do dnia 10. 
marca 1900 zgłosić na piśmie lub ustnie 
zarzuty.

Zarazem do przesłuchania na możliwie 
wniesione zarzuty przeciw projektowi repar­
tycyi i ustalenia takowego jak wreszcie do 
powzięcia uchwały oaółu wierzycieli co do po­
likwidowanych wydatków i zasług wyznacza 
się termin na dzień 12. marca 1900 o 10 
rano, na który zarządcę masy i wydział wie­
rzycieli się wzywa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Biała, dnia 6. lutego 1900.

ftazeta Lwowska Nr. 38 z dnia 17 lutego 1900.
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L. cz. Nc. I. 1091 35 (1368 1 — 3)

Do wyboru innego zastępcy Zarządcy 
masy konkursowej Adolfa i Norberta Wacht- 
lów z Czarnej w m ejsee mhylonego wyboru 
Berła Grilnsteina z Czarnej, wzywam wszyst­
kich wierzycieli konkursowych na audyencyę 
na dzień 6. marca 1900 o godz. 10 rano w 
sądzie powiatowym w Piiznie, biuro Nr. 6. 

Pilzno, dnia 6. lutego 1900.
Komisarz konkursowy

L. cz. S. 3/98 25 (1343 1— 3)
C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach jako 

konkursowy ogłasza, że konkurs na majątek 
Edmunda Seidlera i Witolda ZabJraja, kupców 
z Brzeżan, uchwałą z dnia 14. czerwca 1898
1. cz. S. 3/98 1 otworzony równocześnie na 
zasadzie §. 154 ust. konk. został zniesiony. 

Brzeżany, 31. grudnia 1899.

L. cz. 311. 14/96 140 (1335)
0. k. Sąd krajowy na wniosek komisarza 

konkursowego w myśl §. 189 ust. konk. znosi 
konkurs do majątku Leopolda Fadena, wła­
ściciela handlu ubiorów i strojów damskich 
pod firmą „J. Faden" w Krakowie ogłoszony 
edyktem z dnia 26. lutego 1896 1. 7662.

C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 
Kraków, dnia 14. stycznia 1900.

L. cz. Pr. III. 16/00 (8) (1330)
C. k. Sąd krajowy jako prasowy na 

wniosek c. k. Prokuratora Państwa orzekł, że 
pismo ulotne z napisem „wołam o sprawie­
dliwość" (List otwarty niewinnie zasądzonego), 
z daty Kraków 1900 z podpisem „Bobert 
Stiller11, oraz takie samo pismo ulotne w ję­
zyku niemieckim pod tytułem „Wehruf eines 
unschuldig Verurtheilten“ (Justiz und Ge- 
rechtigkeitsmord) Offener Brief" z datą 
„Krakau 1900“ i podpisem „Bobert Stiller11 
zawierają w swojej treści w ustępach nastę­
pujących:

I. od słów: „Bo społeczeństwo“ do 
„czy chrześcijańskiej“ względnie „Und dies 
durch die infame“ do „die ich Euch kund- 
mache“ str. 1.

II. od „Mój Boże“ do „jako ofiarę11, 
względnie od „konnte ich ahnen“ do „aus- 
erlesen werde“ str. 2.

III. od „Ale nie pomógł" do „na wol­
ność", względnie „Aber auchdieser Eapport" 
do „nicht mehr frei“ str. 2.

IV. od „To całkiem naturalne11 do „zwy­
kły Trybunał" względnie „diese ganz natiir- 
liche Aussage" 'do „des unfehlbaren Straf- 
gerichtes" str. 2.

V. od „To też" do „zrehabilitowa" str.
2. i 3. względnie „Diese Zeitungsnachricht" 
do „zu beruhigen" str. 2.

VI. od „Oto główne jego motywa" do 
„radca dr. Wolf" str. 3 i 4. względnie od 
„Die Beweggriinde zu diesen11 do „Gerichts- 
beisitzer Dr. Wolf" str. 3.

VIL od „Ha spełniło się" do „przed­
stawiają" str. 4 i 5., względnie „Aber es ist 
vollbraeht“ do „die nackte Warheit aussah" 
str. 4. i 5.

VIII. od „Ale na co tu “ do „położyłem 
do łóżka", względnie od „Aber wozu Be- 
weise" do „Das Gericht unberucksichtigt" 
str. 5.

IX. od „Ba, ale coby“ do „byłem za­
sądzony", względnie od „Bah, aber was 
ware" do „schon yerurtheilt" str 5.

X. od „Kaczka dziennikarska" do „Zy­
gmunta Szeligę11 względnie od „Die vorer- 
wahnte Zeitungsente" do „in Haft behielten" 
str. 5.

XI. od „Tu zaczyna się tragedya" do 
„na mnie wyroku", względnie „Hier beginnt 
die Tr8godie" do „Urtheils urgirte" str. 5.

XII. od „Te rewelacya" do „prawdopodo­
bieństwach" str. 6., względnie „diese Aus- 
sagen" do „das List der Welt erblickte" 
str. 5.

XIII. od „Ale w tym steku" do „o 
przywróceniu czci" str. 6. względnie „was 
lag dem Herman" do „ans Grab belastet 
sein" str. 5 i 6.

XIV. od „I z pewnością" do „wspania­
łomyślności", względnie „Der Polizeirath Kai- 
ser" do keine Vesprechungen gemacht ha- 
ben“ str. 6.

XV. od „Erazm" do „podpalaczy itp", 
względnie od Erasm us1 do „gestatten war" 
str. 6.

XVI. od „Mimo to wszystko" do „i nic 
niewskórała" str. 6 i 7., względnie od „wah- 
rend dieser Zeit" do „ausgesangt wurde", 
str. 6.

XVII. od „wyszedłszy z więzienia" do
„czcigodny dr. Mochnacki" str. 7., wzglę­
dnie od „Frei geworden" do „ins Gesicht 
warf" str. 6.

XVIII. od wspomniałem na wstępie" 
do „szatanem" str. 7., względnie od „Eine 
Anzahl von Gesuchen", do „zum Tage des 
Gerichtes", znamiona występków z §§ 300, 
487, 488, 491 uk. i art. V. ust z 17. gru­
dnia 1862. Nr 8. Dzpp. z 1863 i że się za­

kazuje rozszerzania inkryminowanych ustę­
pów pisma drukowego.

Albowiem w ustępach powyższych autor 
przez obelgi i wyszydzania przez niegodne z 
prawdą przedstawienie stann rzeczy stara się 
poniżyć zarządzenia e. k. władzy sądowej, 
oraz pobudza do pogardy i nienawiści prze­
ciw tejże władzy, nadto ówczesnych urzędni­
ków sędziowskich c. k. sądu krajowego w 
Krakowie obwinia fałszywie o zbrodnię nad­
użycia władzy urzędowej, oraz ze względu na 
ich urzędowy działalność pomawia ich o po­
gardliwe przymioty i takiż sposób myślenia, 
tudzież na publiczne urągowisko ich wy­
stawia.

G. k. Sąd krajowy jako prasowy.
. Kraków, dnia 10 lutego 1900.

L. cz. Pr. 36/00 (2) (1884)
O g ł o s z e n i e .

W  Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
0. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie orzekł na mocy §§. 489 i 493 
p. k. i §. 37 u pr., że treść artykułów umie­
szczonych w nr. 6 czasopisma: „ Monitor„ 
z dnia 11. lutego 1900 pod napisem :

1. „Z obeenej sytuacyi" w ustępie od 
słów: „Atoli nie do słów" w zupełności.

2. „Z zaczarowanej krainy przepisów 
dla uczniów szkół średnich w Galicyi" w u- 
stępach od słów : „Atoli zastrzegamy" do 
słów: „mądrości" od słów: „I stał się cud* 
do słów: „i twarde11 i od słów; „Tylko c. k.“ 
do słów: „oświatę ludu".

3. „Galicyjski Oecil Bhodes w drodze 
do panteonu11 w ustępie od słów: „Głos 
nasz" do słów : „Metropole" od słów : „spra­
wy tej" do słów: „drzazgi" i od słów : „Ozy" 
do słów : „zaręczy".

4. „Keine Diebe hangt man auf grosse 
lasst man laufen“j w ustępie od słów: „Ta 
energia" do słów : „rak rybą".
zawiera znamiona występku z §. 309 u. k., za­
tem usprawiedliwioną jest zarządzona przez
c. k. Prokuratora rządowego konfiskata tego 
czasopisma.

Wskutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tych artykułów 
a zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 14. lutego 1900

L. cz. Pr. 34J00 (2) (1888)
O g ł o s z e n i e .

W Imieniu Jego Cesarskiej M ości!
0. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie orzekł na mocy §§. 489 i 493 
p. k. i §. 37 u. pr., że treść artykółów u- 
mieszczonych w Nr. 108 czasopisma „Humo­
rysta11 z dnia 10. lutego 1900 pod napisem:

1. „Przyczyna pojedynku" od s łó w : 
„A no" do „się obudził".

2. Nasza moralność" od słów: „Naj­
lżejszy dowcip" do „od rabina" i od słów: 
„gdzie zakonnik" do słów: „nie może".

3. „Beflekcye kronikarza" od słów „Cia- 
pcia" do słów „i koniec" od słów „Myśląc" 
do słów „wesołe życie" od słów „Potłukła" 
do „rozbity" „Z" i od słów „Lecz ona" do 
słów „owe prucie".

4. „Tylko bez gestów".
5. „Na Szczepańskim placu" od słów 

„A niemów" do słów „ścierwo zrobić".
6. Z teatr n i prasy".
7. Ojciec Gaudenty" od słów „I wiel­

biła" do „jego wymowa".
8. „Dobra rada" od słów „Jest na to" 

do „lainpę".
9. ..Porwana włoszka" od słów „Tylko 

jeszcze" do „łaskaw poczekać".
10. „Także środek" od „Pewiedz" do 

„drzwi".
11. „Faeecye autentyczne" od łów 

-Ezecz prost>" do słów „w nocy" od „W prze­
dziale" do „Przedziałkę" od słów „O pani" 
do „artysta".

12. „U malarza" od: słów „Tak" do 
„kolano".

13. „Aforyzmy" od słów „Nie pożądaj" 
do „żony" zawiera znamiona występku z §. 
516 u. k., zatem usprawiedliwioną jest za­
rządzona przez c. k. Prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma.

V  skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a' za­
brany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 14. lutego 1900.

Kuratele.

î . cz. Pr. 35/00 (2) (13S5)
O g ł o s z e n i e .

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
O. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie, orzekł na mocy §ij. 489 i 493 
p. k. i §. 37 ust. pras., że treść artykułu 
umieszczonego w Nr. 8 czasopisma „Wiek 
XX." z dnia 10. lutego 1900 pod napisem 
„Zwycięstwo cyrkla" od słów „Jesto poprostu" 
do słów „przez drugich" zawiera znamiona 
występky z §. 300 u. k. a zatem usprawie­
dliwioną jest zarządzona przez c. k. Proku­
ratora rządowego konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a za­
brany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 14. lutego 1900.

L. cz. P. 23/00 1 (1197 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy S. II. we Lwowie 

zawiadamia, że Jan Lisiewicz, emerytowany 
radca sądu z Bośni uznany niewłasnowolnym 
z powmdu choroby umysłowej, a kuratorem 
jego p. Stanisław Lisiewicz, c. k. respieyent 
straży skarbowej we Lwowie.

Lwów, dnia 26, stycznia 1900.

L. cz. P. 844/99 5 (1263 3 - 3 )
Michał Watamaniuk w Kołomyi uznany 

umysłowm chorym , kuratorem jego zamia­
nowany Stefan Watamaniuk, zarobnik w Ko­
łomyi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Kołomyja, dnia 13. grudnia 1899.

L. cz. L. 19/99 5 (1177 3— 3)
Jan Dudek, syn Michała, z Bodatycz, z 

powodu upośledzenia umysłu, oddany pod 
kurateU. Kuratorem jego Szczepan Dudek 
z Bodatycz.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Gródek, 20. listopada 1899.

L, cz. VII. 371/87 6 (1170 8 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy Oddział IV. w 

Samborze, podaje do powszechnej wiadomości, 
że zawieszona nad Teodorem Manasterskim,
c. k. woźnym przy c. k. urzędzie podatkowym 
w Łące, kuratela z powodu marnotrawstwa 
zniesioną została.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sambor, dnia 31. grudnia 1899.

L. cz. L. XVI. 24/99 5 (1165 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Krakowie usta­

nawia p. Henryka Kopffa kuratorem Marty 
Mikulskiej zakonnicy, uznanej uchwałą c. k. 
sądu krajowego w Krakowie z dnia 30. wrze­
śnia 1899 1. cz. Ńc. VI. 292/99 (1) umysłowo 
chorą.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział XVI. 
Kraków, dnia 30. grudnia 1899.

L. cz. L. X. 25]99 9 (1166 3 - 3 )
Urszula lo  Bozpędzikowa 2o Baranko­

wa uznana marnotrawną, kuratorem ustano­
wiony Józef Koźbiał z Olszanicy.

O. k. Sąd. powiatowy, Oddział X. 
Kraków, dnia 8. stycznia 1900.

L. cz. P. 11,00 10 (1214 3 - 3 )
Marya z Nyczajów Hnatyszczakowa z 

Babiny uznaną została marnotrawczynią i ku­
ratorem jej ustanowiony Stefan Woroniak z 
Babiny.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sambor, dnia 17. stycznia 1900.

L. cz. P. 341 99 1 (12!6 8 - 3 )
Jana Niecheaj z Brzeżan uznano mar­

notrawcą i kuratorem dla niego ustanowiono 
Jana My hal z Brzeżan.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Brzeżany, 19. października 1899.

L. cz. L. 9/99 6 (1247 3 - 3 )
Franciszek Krzyśków z Budy uznany 

głupkowatym, kuratorem dlań ustanowiony 
Marcin Krzyśków z Rudy.

0. k. Sąd powiatowy.
Kamionka str., dnia 20. gru in ia  1899.

L. cz. P. 35 00 2 (1179 3 - 3 )
Józef Forgacz z Jezupola uznany umy­

słowo ni dołężnym, kurator Józef Kozakowski. 
Z c. k. Sądu powiatowego.

Halicz, 5. lutego 1900.

L. cz. A. 448198 7 (1193 3—By
0. k. Sąd powiatowy ogłasza, żo Anna 

Łyszczarz z Bajbrota uznana umysłowo niedo­
łężną. Kurator Piotr Fasuga z Bajbrota. 

Wiśnicz, dnia 8. stycznia 1900.

mmam  oowiesmmnrn.
L. cz. Cg. II. 48/00 (1) (1280 3 - 3 )

Przeciw nieobecnemu Bobertowi Preyer 
przedtem w Bosyi przebywającemu wnieśli 
Emil Preyer elektrotechnik we Lwowie i Le- 
opoldyna Protungowa, żona em. poborcy w 
Tarnobrzegu przez adwokata; Dra Leona Pa- 
węekiego we Lwowie skargę, że pozwany 
jako uniwersalny spadkobierca śp. Joanny z 
Tripplów Preyer winien jest powodom a to: 
Emilowi Preyer kwotę 11935 koron z pn. 
Pierwsza audyeneya odbędzie się 21 lutego 
1900 o godzinie 9. przed południem.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kuratorem adwokat dr. Her. Boi. 
Frenkel we Lwowie będzie go zastępował,

dopokąd się w sądzie nie zgłosi lub pełno­
mocnika nie ustanowi.

O k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział II.

Lwów, dnia 27. stycznia 1900.

L. cz. E. 336/98 (27). (973 3— 3)
W postępowaniu licytacyjnem Stanisła­

wa Pieniążkiewicza przeciw Kazimierzowi Ze- 
rygiewiczowi o 4100 złr. a.w. zpn. ustanawia 
się dla p. Kazimierza Zerygiewicza będącego 
zobowiązanym, kuratora p. adw. Dra Erazma 
Bomanowskiego we Lwowie zaś dla p. Perli 
Dorf będącej hipoteczną wierzyci lką, kura­
tora p. adw. Dra Adolfa Bosmarina we Lwo­
wie. Zarazem po myśli §. 172 instr. ustm a- 
wia się Pana adwokata dra Bosmarina kura­
torem dla innych uprawnionych, którym do­
ręczenie uchwał nadaremnie usiłowano i lub 
którym wcześnie takowych doręczyć nie be- 
dzie można.

Lwów, dnia 20. stycznia 1900.

L. cz. A. 317/99 (5) (1060 2 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. niżej wymieniony Sąd powiatowy 
zawiadamia że Staś Nazaruk zmarł w Czar- 
nołoźcach dnia 31 stycznia 1899. bez testa­
mentu. Gdy miejsce pobytu Kseńki Nazaruk 
nie jest znanem, wzywa się ją, by w prze- 
c ągu roku licząc od daty tego edyktu zgło­
siła w sądzie i wniosła oświadczenie do spad­
ku, gdyż w przeciwnym razie zostanie prze­
wód spadkowy przeprowadzonym ze zgłasza­
jącymi się spadkobiercami i z ustanowionym 
dlań kuratorem Kostiem Kostiukiem, gospo­
darzem z Czarnołoziec.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Tyśmienica, 20. stycznia 1900.

Zl. T. 1/00 (1) (910 2 - 3 )
Das k. k. Kreisgericht in Przemyśl lei- 

tet das Amortisationsverfahren rticksichLich 
der dem Moritz Schnabel abhanden gekorn- 
menen drei Wechsel und zwar:

1. Des Wechsels de dattto Jaroslau den 
10 Nowember 1899 pr. o. w. fi. 60. von dem 
Inhalte am 5 Feber 1900 zahlen Sie gegen 
diesen Prima Wechsel an die Ordre Eigene 
die Summę yon Gulden Sechzig in o.w. den 
Werth in Waaren und stellen ihn auf Bech- 
nung lh. Bericht. Herrn Israel Majus Sara 
Griiner in Wielkie oczy, Israel Majus z b. 
Jaroslau bei Frau Sara Griiner Biickseite, 
Sara Griiner.

2. Des Wechsels de datto Jaroslau den 
17 Dezember l v99 pr. w. fl. 125. yon dem 
Inhalte am 5. Juni 1900 zahlen Sie gegen 
diesen Prima Wechsel an die Ordre c!. Herrn 
Moritz Schnabel die Sumine yon Gulden 
Hundertzwanzig fiinf ow. den Werth in Waa­
ren und stellen ihn auf Eeehnung lt. Bericht 
Frau Begiua Schiller Moritz Sznabel in Ja­
roslau, Begina Schiller.

3. Des Wechsels de datto Jaroslau den 
17 Dezember 1899 pr. o. w. fl. 120 von In- 
halte am 10. Juni 1900 zahlen Sie gegen 
diesen Trima Wechsel an die Ordre d. Herrn 
Moritz Schnabel die Summę yon Gulden 
Hundertzwanzig ow. den Werth in Waaren 
und stellen ihn auf Bechnung laut Bericht. 
Frau Begina Schiller, Moritz Schnabel i Ja­
roslau, Begina Schiller, ein.

Der Gegenwartige Inhaber der obge- 
nannten drei Wechsel oder eines derselben 
wird daher aufgefordert binnen 45 Tage von 
der Verfalzeit eines jeden Wechsels gerech- 
net, die Wechsel dem heisiegen Gerichte vor- 
zulegen und seine Anschpriiche an diese 
anzumelden; da nach Ablauf obiger F rist die 
obgenannten Wechsel ais amortisirt erklart 
werden wurde n.

Przemyśl 11 Jilnner 1900.

L. cz. A. 183 9 (2) (105’) 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Nowym targu 

wzywa niewiadomych z życia i miejsca po­
bytu spadkobierców ś p. Jana Pawlikowskie­
go zmarłego .17 grudnia 1897 w Poroninie, 
by się w ciągu roku zgłosili do spuścizny 
po pomienionym zmarłym dla której kurato­
rem Józefa Galicę z Poronina ustanowiono 
i swe prawa dziedziczenia wykazali w prze­
ciwnym razie spadek jako bezdziedziczny 
skarbowi państwa wydany będzie.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Nowy targ, dnia 4 sierpnia 1898.

L. cz. Nc. III. 828/99 (2) (1148 2 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy Oddział III. w 

Podhajcach wzywa posiadacza książeczki wład- 
kowej towarzystwa handlowego i przemysło­
wego w Podhajcach „Handel und Gewerbe 
Verein in Podhajce" Nr. 138 na 2300 złr. 
opiewającej na okaziciela ażeby w przeciągu 
roku, 6 tygodni i 3 dni zgłosił się do Sądu 
i wspomnianą książeczkę wkładkową sądowi 
okazał gdyż inaczej książeczka ta za nieważną i 
pozbawioną wszelkiej mocy prawnej uznaną 
będzie.

C. k. sąd powiatowy, Oddział IIP.
‘Podhajce, dnia 20. grudnia 1899.
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Niniejszom ogłasza się na podstawie §. 42. p. w. cz. I. i rozporządzenia c. k. Ministerstwa obrony krajowej z dnia 22. stycznia 1900 Nr. 221 praes. II. a 
ustanowiony dla Galicyi do głównego poboru wojskowego w roku 1900 plan podróży i czynności ruchomych komisyj poborowych.
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S t a w i e n n i c t w a D n i e  p o d r ó ż y  w m i e s i ą c u D n i e  p o b o r u w m i f s i ą c u 1

powiat miejsce m a r c u k w i e t n i u m a j u m a r c u k w i e t n i u m a j u

C. i k. Komenda I. korpusu w Krakowie.
Bochnia Bochnia 19 Bochnia 20 ,21 ,22 , 23, 24, 26, 

27, 28, 29, 30, 31
2, 3, 4, 5, 6, 7

Kraków miasto Kraków 8 Kraków 9, 10, 1 1 -1 8 ,  19, 
20, 21, 23

1 Chrzanów 24 Chrzanów 25, 26, 27, 28, 30 1
Chrzanów Jaworzno 2 Jaworzno 3, 4

Krzeszowice 5 Krzeszowice 
11 Kraków

7, 8, 9, 10

Podgórze Podgórze 19 Podgórze 20, 21, 22, 23, 24
Kraków powiat Kraków 25 Kraków 26, 27, 28, 29, 30, 31 2, 3

13.
g

Wieliczka
Wieliczka 4 Wieliczka 

11 Kraków
5, 6, 7, 9, 10

Dobczyce 18 Dobczyce 
24 Kraków

19, 20, 21, 23

Gorlice Gorlice IB Gorlice Ą 20, 21, 22, 23, 24
1 Biecz 25 Biecz 26, 27

Grybów Grybów 28 Grybów 5 powrót 29, 30, 31 2, 3, 4

Limanowa
Limanowa 18 Limanowa 19, 20, 21, 22, 23, 

24, 26, 27, 28

20.
2 Muszyna 29 Muszyna 30, 31

Nowy Sącz Nowy Sącz 1 Nowy Sącz 2, 3, 4 ,5 ,6 ,7 ,9 ,1 0 ,1 1
Nowy Targ Nowy Targ 24 Nowy Targ 5 powrót 25, 26, 27, 28, 30 1, 2, 3, 4,

Kęty 18 Kęty 19, 20, 21

Biała Oświęcim 22 Oświęcim 
27 Biała

23, 24, 26

Biała 1 Żywiec 28, 29, 30, 31
Żywiec 12 Wadowice 2, 3 ,4 ,5 ,6 ,7 ,9 ,1 0 ,1 1

1 Żywiec Wadowice 24 po południu 
Kalwarya

18, 19, 20, 21, 23, 
24

Kai wary a 29 Zator 25, 26, 27, 28
Zator 2 Maków 30 1

5 6 .

Wadowice Maków 4 po południu 
Jordanów

3, 4

Jordanów 8 Myślenice 5, 7
Myślenice Myślenice 13 powrót 9, 10, 11, 12

Jasło
Jasło 19 Jasło 20, 21, 22, 23, 24, 26, 

27, 28, 29, 30, 31
Brzostek 1 Brzostek 2, 3

1
Pilzno Pilzno 4 Pilzno 

11 Tarnów
5, 6, 7, 9, 10

Dąbrowa Dąbrowa .17 Dąbrowa 18, 19, 20, 21, 23, 
24, 25, 26, 27

5 7 .

Tarnów Tarnów 28 Tarnów 30 1, 2, 3, 4, 5, 7, 8, 
9, 10, 11

2 Brzesko
Wojnicz 18 Wojnicz 19, 20, 21, 22
Brzesko 23 Brzesko 4 Tarnów 24,26,27,28,29, :;0 ,31 6) 9/C, 9

C. i k. Komendii X .  korpusu w Przemyślu.

Kałusz Kałusz 18 Kałusz 19, 20, 21, 22, 23, 
24, 26, 27, 28

Dolina

Roźniatów 29 Roźniatów 2 po południu 
Dolina

30, 31 2

1 Dolina 3, 4, 5, 6
---- Bolechów 7 Bolechów 9, 10, 11

Stryj
Stryj 12 Stryj 

29 Skole
17, 18, 25, 26, 27, 

28
Skole 4 po południu 

powrót
30 1, 2, 3, 4

9 . Żydaczów
Mikołajów 29 Mikołajów 3 Żydaczów 30 1, 2

2 JŻydaczów 6 Żurawno 4, 5
Żurawiio 10 powrót 7, 8, 9

Brzozów
Brzozów 18 Brzozów 19, 20, 21, 22, 23, 

24, 26
I Uynów 27 Dynów 28, 29, 30, 31
1

Przemyśl
„Krzywcza 1 Krzywcza 2, 3, 4

1 Przemyśl 4 po południu 
Przemyśl

5, 6, 9, 10, 11, 17, 
18, 25

10. Dobromil
Dobromil 26 Dobromil 27, 28, 30 1
Bircza 2 Bircza 

8 powrót
3, 4, 5, 7

! Dębica 18 bębica 19, 20, 21

1

Ropczyce Ropczyce 22 Ropczyce 23, 24, 26, 27, 28, 
29

Strzyżów Strzyżów 30 Strzyżów 31 2, 3, 4, 5, 6, 9, 10
Rzeszów

*
Rzeszów 11 Rzeszów 25, 26, 27, 28, 30 1, 2, 3, 4, o, 7, 8, 

9, 10
Sokołów 18 Sokołów 19, 20, 21

2
Kolbuszowa Kolbuszowa 22 Kolbuszowa 23, 24, 26, 27, 28, 

29, 30

40.
Tarnobrzeg Tarnobrzeg 31 Tarnobrzeg 11 Rzeszów 2, 3, 4, 5, 6, 7, 9, 

10
Mielec Mielec 24 Mielec 5 powrót 25, 26, 27, 28, 30 1, 2, 3, 4
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Komenda 
uzupeł­

niająca Nr

Nr. komi- 
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runkowej

S t a w i e n n i c t w a D n i e  p o d r ó ż y  w m i e s i ą c u D n i e h  b o r  u w m i e s i ą c u

powiat miejsce m a r c u k w i e t n i u m a j u m a r c u k w i e t n i u m a j u

Lutowiska 18 Lutowiska 19, 20

Lisko

Ustrzyki dolne 21 Ustrzyki 
dolne

22, 23, 24

Lisko 25 Lisko 26, 27, 28, 29

1 Baligród 29 po południu 
Baligród

30, 31 2

45.
Sanok

Sanok 2 po południu 
Sanok

3, 4, 5, 6, 9, 10, 11, 
17, 18

Rymanów 24 Rymanów 25, 26, 27, 28
Krosno Krosno 29 Krosno 10 powrót 30 1, 2, 3, 4, 5, 7, 8, 9
Stary Sambor Stary Sambor 18 Stary Sambor 19, 20, 21, 22, 23, 

24

1
Turka Turka 25 Turka 26, 27, 28, 29, 30, 

31
2, 3, 4

77.
Sambor Sambor 5 Sambor 6, 9, 10, 11, 17, 18,

25, 26, 27, 28
Drohobycz Drohobycz 29 Drohobycz 12 powrót 30 1, 2, 3, 4, 5, 7, 8, 

9, 10, 11
fiawa Rawa i 8 Rawa 19, 20, 21, 22, 23, 24, 

26, 27, 28, 29, 30, 31

1 Gródek Janów 1 Janów 2, 3, 4 *
Gródek 5 Gródek 6, 9, 10, 11, 17, 18

Mościska
Mościska 24 Mościska 1 po południu 

Sądowa Wisznia
25, 26, 27, 28, 30. 1

Sądowa Wisznia 6 powrót 2, 3, 4, 5

2
Eudki Komarno

18 Komarno 
23 po południu 

Rudki

19, 20, 21, 22, 23

Eudki 29 Jaworów 24, 26, 27, 28

89. Jaworów
Jaworów 5 po południu 

Krakowiec
30, 31 2, 3, 4, 5

Krakowiec 12 powrót 6, 9, 10, 11

Nisko Nisko 18 Nisko 19, 20, 21, 22, 23, 
24, 26, 27, 28

1
Łańcut

Leżajsk 28 po południu 
Leżajsk

4 Łańcut 29, 30, 31 2, 3

Łańcut 12 Jarosław 5, 6, 9, 10, 11
Przeworsk Przeworsk 18 Przeworsk 19, 20, 21, 22, 23, 

24
Cieszanów 25 Cieszanów 26, 27, 28, 29, 30

2 Cieszanów Lubaczów 30 po południu 
Lubaczów

7 Jarosław 31 2, 3, 4, 5, 6

90. Jarosław
Jarosław 1 Sieniawa 9, 10, 11, 17, 18, 25, 

26, 27, 28, 30
Sieniawa 8 powrót 2, 3, 4, 5, 7

............. — 1
\

C. i k. Komenda XI. korpusu we Lwowie.

Zbaraż Zbaraż 18 Zbaraż 19, 2 ( v n ,  22, 23, 
24

1
Skałat Skałat 25 Skałat 4 Trembowla 26, 27, 28, 29, 30, 

31
2, 3

15.
Trembowla Trembowla 12 Tarnopol 

24 Trembowla
5, 6, 9, 10, 1 1 -2 5 , 

26, 27, 28
Tarnopol Tarnopol 29 Tarnopol 30 1, 2, 3, 4, 5, 7, 8, 

9, 10, 11, 12
Snsatyn feniatyn 18 Sniatyn n ę i o ,  21722, 23,

24, 26, 27, 28
1 Kosów Kosów 29 Wiżnica 24 Kosów 5 Peczeniżyn 25, 26, 27, 28, 

30
1, 2, 3, 4

Peczeniżyn Peczeniżyn 11 powrót 7. 8, 9, 10

24. 2
Kołomyja Kołomyja 19, 20, 21, 22, 23, 

24, 26, 27, 28, 29, 
30, 31

1
Lwów miasto 'Ewo w 19, 20, 21, 22, 23, 

24, 26, 27, 28, 29, 
30, 31

2

Lwów powiat Lwów 3, 4, 5, 6, 9, 10, 11, 
25, 26, 27, 28, 30

1

Sokal Sokal 18 Sokal 1 Żółkiew 19, 20, 21, 22, 23, 24, 
26, 27, 28, 29, 30, 31

30.
2 Żółkiew Żółkiew 12 Lwów 

24 Żółkiew 
28 powrót

2, 3, 4, 5, 6, 9, 10, 
1 1 -2 5 ,  26, 27

Podhajce todhajće 18 Podhajce 19, 20, 21, 22, 23, 
24, 26, 27, 28, 29

1 Przemyślany Przemyślany 30 Przemyślany 31 2, 3, 4
Gliniany 5 Gliniany 6, 9, 10, 11

Brzeżany Brzeżany 12 Brzeżany 4 po południu 
Bóbrka

17, 18, 25, 26, 27, 
28, 30

1, 2, 3, 4 przed po­
łudniem

Bobrka Bobrka 13 powrót 5, 7, 8, 9, 10, 11, 
12

55.
2

Buczaez Buczacz 18 Buczacz 4 Brzeżany 19, 20, 21, 22, 23, 
24, 26, 27, 28, 29, 
30, 31

2, 3

Rohatyn
Rohatyn 24 Rohatyn 2 Bursztyn 25, 26, 27, 28, 30 1
Bursztyn 10 powrót 3, 4, 5, 7, 8, 9

Bohorodczany Bohorodczany 18 Bohorodczany 19, 20, 21, 22, 23, 24
Nadwórna Nadwórna 25 Nadwórna 26, 27, 28, 29, 30, 31 2, 3

1 Stanisławów Stanisławów 4 Stanisławów 5, 6, 9, 10, 11, 17, 
18, 25, 26, 27, 28, 
30

Obertyn 18 Obertyn 19, 20, 21, 22 ..

58. 2
Horodenka Horodenka 23 Horodenka 1 Stanisławów 24, 26, 27, 28, 29, 

30, 31
Tłumacz Tłumacz 24 Tłumacz 9 powrót 25. 26. 27. 28, 3U 1) 2, 3, 4, 5, 7, 8
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S t a w i e n n i c t w a D n i e  p o d r ó ż y  w m i e s i ą c u D n i e  p o b o r u  w m i e s i ą c u

powiat miejsce m a r c u k w i e t n i u m a j u m a r c u k w i e t n i u m a j u

Kamionka Kamionka jj 18 Kamionka .
i

19, 20, 21, 22, 23, 24, 
26, 27, 28, 29, 30, 31

2

1
Złoczów

Złoczów 3 Złoczów 4, 5, 6, 9, 10, 11, 17, 
18, 25, 26, 27, 28

Zborów 29 Zborów 8 powrót 30 1, 2, 3, 4, 5, 7

OGO

2 Brody
Brody 18 Brody

..
1 Załoźce 19, 20, 21, 22, 23, 24, 

26, 27, 28, 29, 30, 31
! Załoźce. 7 powrót 2, 3, 4, 5, 6

| Borszczów
Borszczów 18 Borszczów 19, 20, 21, 22, 23,.1 

24, 26, 27$
| 1 Mielnica 28 Mielnica 4 Czortków 29, 30, 31 2, 3

Zaleszczyki
Zaleszczyki 1 Zaleszczyki 

8 Tłuste
2, 3, 4, 5, 7

Tłuste 13 powrót 9, 10, 11, 12:
95. 2

Husiatyn Husiatyn 18 Husiatyn 19, 20, 21, 22, 23, 24, 
26, 27, 28, 29, 30

Czortków Czortków 31 Czort! ów 2, 3, 4, 5, 6, 9, 10, 11

0. k. galicyjskie Namiestnictwo.
L. cz. 0. I. 4/00 (1) 1218 3 - 8 )

Przeciw Agnieszce i Jędrzejowi Knu- 
powi Półzimek, których miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesionym został do c. k. sądu 
pow. w Czarnym Dunajcu przez Agnieszkę Go- 
dawa pozew o własność i wydzielenie hipo­
teczne parcel w Chochołowie.

Na podstawie pozwu wyznaczono audy- 
encyę na 28 lutego 1900 o 9 rano.

Celem strzeżenia praw Agnieszki i Ję­
drzeja Knupów ustanawia się Pana Jana Zien- 
dra w Chochołowie kuratorem.

Tenże kurator zatepywać będzie Agnieszkę 
i Jędrzeja Knupów w rzeczonej sprawie na 
ich koszt i niebzózpieczeństwo, dopóki oni w 
sądzie się nie zgłoszą lub pełnomoemka nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Czarny Dunajec, dnia 20 stycznia 1900.

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
j zwanego w rzeczonej sprawie na tegoż koszt 

i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Bełz, dnia 10. lutego 1900.

L. cz T. 13 99 2 (U 2 0  1 - 8 )
Wzywamy dzierży ciel a zgubionego wekslu 

z daty Kosów 1. lipca 1898, na sumę 5< '0 
zł. w 6 miesięcy od daty płatną przez Ruchlę 
Schauber na jej własne zlecenie wystawione­
go, a przez Samuela Jagermana akceptowa­
nego, ażeby takowy w przeciągu 45 dni li­
cząc od dnia trzeciego umieszczenia niniejsze­
go edyktu przedłożył tutejszemu sądowi tera 
pewniej, ile że po bezskutecznym upływie te­
go terminu amortyzacya owego wekslu orze­
czoną zostanie.

* C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 9. grudnia 1899.

L. cz. C. II. 41/00 (1) f (1349)
Przeciw nieobecnym Józefie i Janowi 

Styczyńskim i Domict-li ze Styczyńskich Czer- 
^■ń-kiej wnieśli małolet. Józef, Otylia i Ka- 
zjenpera Kostarisey prz-z matkę Annę 2 voto 
Zadkową w Nowym Sączu -kargę o wła­
sność i intabulaeyę realności lwh. 218 w 
Nowym Sączu. Rozirawa ustna odbędzie się 
26 lutego 1900 godz. 9 rano w biurze nr. 2 
^stanowiony dla strzeżenia praw pozwanych 
kuratorem adwokat Dr. Gałkiewicz w No- 
^ym  Sączu będzie ich zastępował, dopokąd 
się w Sądzie nie zgłoszą, lob pełnomocnika 
ńie ustanowią.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Nowy Sącz 1. lutego 1900.

L. cz. Ow. 30/00 (1356)
Przeciw Saulowi Saftowi kupcowi w 

Bełzie, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
^niesionym został do e. k. sądu powiatowego 
w Bełzie przez Szulima Klughaupta, Feiwla 
Taubego Bruchę Mellera, Kuniego Donnera i 
Hersza Donnera pozew o zapłacenie 200 k. 
^  kor. 66 hel., 400 kor. 200 koron i 1000 
koron.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
yeiicyę na 10. lutego 1900.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
bawia się Pana adw. Dr. Kleina w Bełzie ku- 
ratoron,.

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
^wanogo w rzeczonej sprawie na jego koszt 

nilJbezpiBCzeństwo, dopóki on w sądzie się. 
ie z0oszij lub pełnomocnika nie zamianuje

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Bełz, dnia 10. lutego 1900.

L CZpC- 31 [00 (1) (1357)
TWł - Saulowi Saftowi kupcowi w

zie którego miejsce pobytu jest nieznane, 
j^sionym został do c. k. sądu powiatowego 

e zie Przez Nechemiego Wenigera po­
zew o zapłacenie 800 koron.

Na podstawie pozwu wyznaczonego ustną 
rozprawą na dzień io  lutego 1900.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się Pana Henryka Fidlera kandydata 
notaryalnego w Bełzie kuratorem.

L. cz. 0. 33/00 (1) . (1358)
Przeciw Saulowi Saftowi kupcowi z Bełza 

którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym został do c. k. sądu powiatowego w 
Bełzie przez Markusa Herscha Staugera z 
Bełza pozew o 660 koron.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 12 lutego 1900 o 9 przed 
południem.

Celem strzeżenia praw Saula Safta usta­
nawia się p. adwokata dr. Kleina w Bełzie 
kuratorem

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia­
nuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Bełz, dnia 11. lutego 1900.

I .  cz. T. |.Q0 ( i )  (1008 2 - 8 1
C. k. >ąd obwodowy w Przemyślu 

wdraża, postępowanie amortyzacyjne co do za­
gubionego wekslu z daty Przemyśl 15. listo­
pada !'v9l na 203 złr. 20 ct. opiewającego 
za 3 miesiące, a dato w Przemyślu płatnego 
przez H^ndlę Duldig wystawionego i przez 
Moriba Szapirę akceptowanego cessyą z dnia 
14 stycznia 1895 tus. uchwałą z dnia 9 lu­
tego 1 95 do wiadomości sądu przyjętą i 
przez Annę Hausen naoytego i wzywa ka­
żdego posiadacza tegoż wekslu aby takowy 
w ciągu 45 dni licząc od dnia ostatniego 
ogłoszenia edyktu w gazecie urzędowej, do 
tutejszego sądu przedłożył i swoje prawa doń 
wywiódł, a to tem bardziej ileże po upływie 
powyż zakreślonego terminu rzeczony weksel 
za umorzony uznany zostanie.

Przemyśl, dnia 25 stycznia 1900.

L. cz. Cw. 108/00 (2) (1009 2 - 3 )
Przeciw Józefowi Mosesowi którego miej­

sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu obwodowego w Rzeszowie przez 
kupieckie Towarzystwo eskontowe w Rzeszowie 
pozew o 135 złr.

Na podstawie pozwu tego wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Józefa Mosesa 
ustanawia się Pana adwokata Dra Hoekfelda 
w Rzeszowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Jó­
zefa Mosesa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w s ą !zie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C k. Sąo obwodowy. Oddział II.
Rzeszów, dnia 1. lutego 1900. .

L. cz. T. 58 99 (2) (915 2—3)
C. k. Sąd krajowy we 1 wowie na proś­

bę Wolfa Rapaporta dnia 27. grudnia 1899.
1. cz. T. 58 99 wniesioną wdrażając postępo­
wanie amortyzacyjne wzywa posiadacza listu 
depozytowego o treści.

„Dep. Nr. 280|2. B. Herm Wolf Ra- 
paport Brzeżany. Wir bestatigen biedurch 
doppelt, einfach giltig unten speziefizirte Ef- 
fecten . von Ihnen in Verwahrung genom- 
men zu haben und werdeu dieselben nur ge- 
gen Ruckstellung dieses und unseres zweiten 
mit diesem gleichlautenden Briefes (B) an 
den Ueberbringer (welcber stets ais recht- 
massiger Inhaber angeseben werden wird) 
ausfolgen. Die Erhebung der wahrend der 
Verwahrungsdauer etwa fallig werdenden Cou- 
pons kann nur gegen Vorweisung und Ab- 
stempelung beider Briefe erfolgen. Die Ver- 
wahrungsgebiihr baben mir fur die Zeit bis

5. Juli 1897. Stpl. mit óst. W. fi. 3 bezablt 
erhalten Lemberg den 5. Janner 1897 zwei 
unleseriiche Dnterschriften) K. k. priv. gali- 
zbche Actien-Hypotekenbank Nominałwerth 
fi. 1300. Effecten 4% gal. Prop. Oblig. 
Nr. 34443 a fi. 1000 Nr. 17108, 8355. 
14247. a £1. 100. Coupons per 30/6. 97“. 
ażeby w przeciągu 1 roku, 6 tygodni i 3 dni 
licząc od dnia ostatniego ogłoszenia tego edy­
ktu w urzędowe! części „Gazety Lwowskiej", 
list ten tutejszemu sądowi tem pewniej przed­
łożył, względnie swe prawa do niego wyka­
zał, ile że po bezkutecznym upływie tego ter­
minu list ten za umorzony zostanie uznany.

Lwów, dnia 16. stycznia 1900.

L. cz. C. I. 10J00 2 (1364)
Przeciw^ nieobecnej Sarze z Gltlcków 

Penner, 2o. ślubu Medias, dawniej w Luto- 
wiskacb zamieszkałej, wniesiono do c. k. są­
du powiatowego w Lutowiskach przez adw. 
dr. Dawida Falka z Drohobycza jako kura­
tora Markusa Weinfelda pozew o 600 koron.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zosta­
ła audyeneya do ustnej rozprawy na dzień 21. 
marca 1900 o godz. 10 przed południem w 
tym sądzie, biuro Nr. 1.

Celem strzeżenia praw Sary z Glucków 
Panner, 2o. ślubu Medias, ustanawia się p 
Wolfa \4;eiufelda w Lutowiskach kuratorem.

Tenże kuraltor zastępywać będzie po­
zwaną w neczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Lutowiska, dnia 8. lutego 1899.

L. cz. Firm. 720/99 (1124)
OBWIESZCZENIE.

C, k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż dnia 28. września 189" 
wpisaną została de rejestru dla firm pojedyń- 
czych firma handlowa „Michel Gutter, han­
del nafty w Przemyślu".

Przemyśl, 27. stycznia 1900.

L. cz. E. 462/99 5 (1359)
W postępowaniu licytacyjnem Salomei 

Zimmermann, przeciw Jakóbowi i Agnieszce 
małż. Robakom o 186 zł. 42 ct. i 68 zł. 50 
ct. z pn. ustanawia się celem strzeżenia praw 
nieobjętej masy spadkowej śp. Jakóba Robaka, 
jakoteż wszystkich innych osób interesowa­
nych, którym edyktu licytacyjnego z dnia 9.

Lwów, dnia 9. lutego 1900.
stycznia 1900 L cz. E. 462 (99 5 lub też któ­
rejkolwiek innej uchwały w tem postępowa­
niu później wydanej, bądź wcale nie, bądź w 
należytym czasie doręczyć by nie można, ku­
ratorem pana adwokata dr. Piotra Górskiego 
w Brzesku.

Rzeczą jest kuratora, te osoby dla któ­
rych go ustanowiono, w powyższem postępo­
waniu licytacyjnym tak długo zastępywać, do­
póki one same się n e zgłoszą lub innego za­
stępcy nie wymienią, albo dopóki ich interes 
nie przestanie wymagać zastępstwa.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Brzesko, dnia 9, stycznia 1900.

L. cz. Dz. bip. 312/33*j99~ (1087)
Ignacemu Tomków i Tekli Tomków 

ostatniem razem w Dołżanc zamieszkałym w ich 
sprawie toczącej się przed c. k. sądem powia­
towym w Tarnopolu o intabulaeyę praw wła­
sności do wbl. 824 gminy Dołżanka na rzecz 
Stacha Dziubatego ma być doręczoną uchwa­
ła z dnia 6. czerwca 1898 licz. cz. wbl. 
324. Dołżanka.

Ponieważ Ignacy Tomków i Tekla Tom­
ków obecnie w Brazylii przebywają, ustanawia 
się im w celu str eżenia ich praw. kuratora 
w osobie Dra. Czekaluka z substytucyą Dra. 
Jamy.-tiera adw. w Tarnopolu.

3' Tenże kurator zastępywać będzie Igna­
cego i Teklę Tomków w rzeczonej sprawie 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się ni# zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Tarnopol, dnia 30 marca 1899.

L. cz. Dz. bip. 309/99 (H 71)
Hryńkowi Olejniukowi, ostatniem razem 

w Cebrowie zamieszkałemu, w jego sprawie 
toczącej się przed c. k. sądem powiatowym w 
Tarnopolu o intabulaeyę praw własności w. 
h. 1. 251 gminy katastr. Czystyłów ma być 
doręczoną uchwała z dnia 15. czerwca 1898
1. cz. wbl. 25 i ks. gr. Czystyiów.

Ponieważ Hryńko Olejniuk obecnie w 
Brazylii przebywa, ustanawia s\ę mu w celu 
strzeżenia ./ego praw, kuratora w osobie p. 
dr Czekaluka z substytucyą dr. Jampolera 
adw. w Tarnopolu.

Tenże kurator zastępywać będzie Hryń- 
ka Olejniuk w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia­
nuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Tarnopol, dnia 30. marca 1899.

Doniesienia pry walne.
OGŁOSZENIE.

Dyrekcya Towarzystwa kredytowego dla handlu i przemysłu w Rzeszowie, 
stowarzyszenia zarejestrowanego z odpowiedzialnością ograniczona, zwołuje 
w myśl §. 29. statutu,

Walne Zgromadzenie
członków tegoż Towarzystwa na dzień 25. lutego 1900 r. we własnym lokalu 
przy ulicy Trzeciego Maja w domu Wgo dr. I. Fechtdegena, o godz. 5 po po­
łudniu, z porządkiem dziennym :

1) Sprawozdanie Dyrekcyi i Rady nadzorczej.
2) Sprawozdanie komisyi szkontrującej co do udzielenia absolutorym Dyrekcyi.
3) Rozdział zysków.
4) Wybór Dyrekcyi i jednego zastępcy.
5) Wybór 4 członków Rady nadzorczej.
6) Ciąg dalszy zmiany statutu.
7) Wnioski członków.

Rzeszów, dnia 13. lutego 1900.
Z  a, 2E3 a d ę  n a d z o r c z ą :

M oses G e sc h w ln d , prezes.



. © g g ł o s s s m ^
olr wy>’aza ppŁitess 1\!3 centa, tłustym 

petitem % centy.

•an ^ w a t p«»ifeoJe, kuchnia*! spiżarka do najęcia 
MW diugie piętro, ulica Zjbiikie U czą nr. 37 od 
15 lutego.

fgpilF
m a t e r s i e

P o K i lu iO j  że wełna i m ;h a r podro­
żały o 30 pre., sprzedaje k o ł d r y  i

. ___  j e  po dawnych niskich cenach tylko
specy.ilna pracownia i magazyn pościeli ,10Zoll1'A 
SCHUSTEKA, we Lwowie przy ul. Kopernika 1. 5. 
Cenniki gratis.

' Z n a k o m i t y  k o i t i s i k
francuski, kuracyjny, oaznaczony na wysta­
wie lwowskiej, cała flaszka 8.50, poi flaszki 
1.80, ćwierć flaszki 1 zi. do nabycia tylko 
w handlu L e o n a rd a  Soleckiego  we Lwo­

wie, ul. B afc j|2;o I. 2. 1122

Do wydzierżawienia od 190 i
roku folwark odległy trzy mile od Lwowa, 
milę od kolei, 700 morgów obszaru. Bliższa 
wiadomość u dr. L isiew iczów , L w ów , u l. 

A kadem icka 9.

M aszyny, do szycia poprawne Singera z 
pierwszorzędnych fabryk, najdokładniej ure­

gulowane. Nożne od 27 do 65 zł. Ręcznie od 25 do 
48 zł. Gotówką 10 pro. taniej. Nauki szyeia udzie­
la  bezpłatnie. “W arstat meehaniczny. Naprawa ma­
szyn jak  najstaranniejsza po cenach umiarkowanych, 
u S. W agnera, ul. Wałowa 31 (róg Podwala).

Pewny środek zwalciająey
cierpienia p lac , g a rd ła , piersi, astmę 
i nieżyt oskrzeli jest rossyjski Polygo- 

num-Ayicnlare,
otrzymać nożna u Glacom,) Luci an i, ap tek a rza
w T rje ś c ie , cena za paczkę ważącą 60 gr., wystar­
czającą na 2 dni. 70 et. — mniej jak 5 pakietów 

nie wysyła się.

1303 
W Ł A S K E f f l O

C 1£ O W  TT
dostarcza od 56 litrów wzwyż, białe litr 
po 24 cent., czerwone po 26 cent. Próbki 
z tego 2 litry opłat, za wysianiem 96 cent. 
B e c e d y k t  K e r ł l ,  właściciel dóbr, zamek 

B o l i a t d i  przy G o n o M tz ,  Styryi.

I ^ © © 0 0 0 ©  © © © © © © © © © © © © ©

•ukastowi r w R u u n n e z k s i

THnłijnnntfllri Ip
J i i i i i Ł k l u i  M l i 11181| JLP pi. tj ,ŁŁ W * -*J JIXjL

opuśf.l-t prasę. L-: ■ piąty i zawiera

O k o  P r o r o k a
rsyl i

Hanusz Bystry i jego przygody,
powieść z dawnych czasów,

napisał
W ła d y s ła w  jLi i M ys 9

456 stron. 8<>
C e n a  3L k o r o n a ,  

z przesyłką pocztową 1 Korona 30 gr.
Cały rocznik „BIBLIOTEKI MACIERZY- 
obejmujący, oprócz powyższej powieści, ie- 
szc?e 4 dziełka: dr K. Wojciechowskiego 
.Tan Kochanowski z Czarnolasu, Br. Bie­
lo wskiego i Walerego Łozińskiego Gawędy 
i powieści; J. Brykezyńskiego O lesie i  
drzewach przypolnyćh; K. Stu! ca O po 

godzić, kosztuje w prenumeracie :
t y l k o  2  korony.

Prenumerować można w A je n sy l
D zien n ik ó w , P a s a ż  H au s-

m an a  L 9 .

O s o b n o

M o p f l y a  (Mak°micie_ —^ — *—  opracowana)
Zbiór wiadomości ze wszystkich 

gałęzi wiedzy.
Dwa, tomy olbrzymie w broszurze tylko 
1 zł. 50 et., w ładnej oprawie 2 zł. 
Na przesyłkę pocztową uprasza się do­

dać 40 ct.

f 9

NASKÓRNA
•̂STF--.- •; i" ' • *.«

poleca

przeprow adzenia
w wozach patentowanych 

koleją i w miejscu
ręcząc za staranną, szybką i rzetelną usługę.

W PARYŻU.
Maić ta le>-w w ri«u l* ia»H , p ry -  

szeze, cse.rwon^ść, krosty łręgry, 
w js jp k t .  B©auvoidy, *wą-
d>:«aie rh ro n iesn e , la p le ż  i w y­
r z u t ;  na i-ifśoi&eh eia la  porosłych 
włosami i wastelkie (łabośei n&akór- 
ce; wstrzymuje na tychna icst w ypa­
la n ie  w ło»6 w n» brwiach i głowie 
i siu tocin ie  działa na porost włosów. 

Słoik 2V, £.-*). ko w wp F ran c ji w 
Paryżu w aptece p. K O U LIN  30, rui' Louis de Grand 

We Lwowie w aptekash po. Mikoiaeeba, We-

^A. I?(-i
J«! l-Ł

v i p .e s c i t  l u ;;::-.

!I
! wićrskiego, Euekera, Ebrbars. — W Erakowie v»

WLsciewaptekach p>.
s siego

TrauozjBtejftsgo. Redyk

a a ł o ż e r L i a ,  1 8 7 3 .
Magazyn speeyalno-galanteryjny

pod firma: „Magasin au bon Mar cii e“
Kesaarky & iiiss nastąpca

Władysław Cieehulski
we Lwowie, róg placu Mariackiego i ul. Teatralnej

(dom kapitulny)
poleca w wielkim wyborze nowości w towarach galanteryjnych, 
biżuteryi —  wyrobach ze skóry, drzewa i metalu — po. .umeryi, 
artykułach do podróży i wielo innych w zakres ten wchodzących. 

Ceny stale i  nadzwyczaj umiarkowane.

VII. Walne Zebranie
Towarzystwa kredytowego i oszczędności dla handiu i przemyśla w Radomy- 
śiu koło Tarnowa, stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką, od­
będzie się dnia .25 lutego 1900 r, o godzinie 4 po południu w biurze tegoż 

Towarzystwa z następującym porządkiem dziennym:
1. Sprawozdanie z czynności Dyrekcji m  rok 1899.
2. Przedłożenie rachunków i podział czystego zysku z r. 1899.
3. Udzielenie Dyrekcji absołatoryurn.
4. Wnioski członków.

Radomyśl, dnia 14 lutego 1900.
E a d a n a d z o r c a  a.

S S i l a w n i M  s ? o k  1 8 9 © .

Stan czynny : j Stan b ierny ;
Gotówka . . . 11.816 —  Udziały . . . 26.452 —
Pożyczki , , . 127.227 04 Wkładki oszczędności . 103.634 94
Zaliczki procesowe . 304 92 Fundusz rezerwowy . 6.592 —

Procenta na r. 1900 z góry 
pobrane . . . 1 .0 4 0 '—

Dywidendy nie podniesione 259 24 
Czysty zysk . . . 1.369 78

Razem Koron 189.347~96Razem Koron 139.347 96

i U 
ćOk

ci FaoS.ra

lp;ws.,:n,cLol o ra łe śe rn u y -  - w  r o i r . ia  1 7 8 8 .
w  1 %  W 4  W  m m"**'■» m mm m e _' iw U lU f l

HERBATY
w e  L w o w i e ,  l i y n e k  I . 4 5

pola a

czarne
Cena z e

IM  Biiits w siu
pół klgr.

Oongo Nr. 1 zł. 1.90
Souchoung Nr. 2 . . „ 3 . 8 0
Zbiór majowy . . „ 3.—
Kairo l 4.—

O k s - E s c f o f  h e r l s a s i a B i e
§  po zł. 1.50 i 2.30 za pół klgr.
| l  Opakowaaia nie za iczam, waga netto.

%
m

f

Cena za woreoszek 43/4 kl. Za g  
Gwatemala . zł. 7.14 
Cejlon Nr. 4 . „ 9.50

„ Nr. 3 . „ P.88
„ Nr. 2 .  „ 10.25
„ Nr. 1 . „ 10.64

Perłowa . . „ 10.26
Złota Jawa . „  10.26
Mocca arabska- . 10.36

^ 0 0 0 0 0 0 0 i M W 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 (

Handel kawy i herbaty chińsko-rossyjskiej
' B U N D A  B I E D L Al u

we Lwowie, p
poleca 540

H e r b a t ę
?,b i o r u  ma j o we g o

kilo C o n g o ...........................
„ Souehong czarna . .
„ zbiór majowy . . . ,
„ Kaysow ezarna . . .
„ Melange de Lond. . .
„ W ysiewki herbaciane . 
„ Wysiewki herbaciane 

lepsze . . . .
Opakowania nie liczy aię.

Zi. 1.60 
- „ a.-

3 . -  
• „ 4 . -
■ „ 4 . -
. „ 1.30

nai- 
. 1.60 

Zamówienia

ae Maryacki 10
poleca najlepsze gatunki
K  j ł  w  y

o smaku czystym i aromatycznym, który 
rozsyła franko opłacone do k»żd«j itacyi 

pocztowej, 4‘ j t  kilogr. w woreczku: 
Portorico . . . . zł. 9.— , kl. — 90
Cuba grubo ziarnista „  9 50 „ —.96
Ceylon zielona . . „ 10.— „ 1-—

„ przednia . . „ 10.40 „ 1-04
„ gruboziarnista „ 10.75 „ 1.08
„ perłowa . . „ 10.75 „ 10-8

Mocca arabska arom „ 10.75 „ 10.8
Jaw a złota . „ 10.75 ,  10.8
zprowineyi wysyła się odwrotną pocztą.

L. 11138/900 IX.

Ogłoszenie,
(11121-3)

Gmina miasta Lwowa rozpisuje niniejszem publiczną licytacyę ofertową 
na następujące roboty i dostawy dla miejskiego zakładu wodociągowego, a 
mianowicie :

a) na dostawę 3000 kurków i 3000 wentyli dla połączeń rurociągu 
z domami i

b) na wykonanie połączeń rurociągu z domami wraz z robotami ziemnemi 
przy ułożeniu ru r i zaprasza interesowanych do wnoszenia ofert na te roboty 
i dostawy.

Za nadesłaniem dwu K. do kierownictwa budowy można otrzymać ogólne 
i szczegółowe \varunki, .pr " :va,runki .licytacyjne.

Dalszych szczegółowych infosmacyj udziela kierownictwo budowy w biurze 
pod 1. orj. 26 przy ul. Akademickiej na 111. piętrze ustnie lub pisemnie co­
dziennie od godziny 10— i  przed południem, aż do dnia odbyć się mającej 
licytacji.

Opieczętowane oferty z wszystkimi załącznikami, próbkami i okazami na 
wzór, zaopatrzone odpowiednim napisem oraz kwitem depozytowym kasy miej­
skiej na dowód złożonego wadyum w wysokości 5%  od kwoty zaoferowanej 
należy wnosić w terminie najpóźniej dc 20. marca 1900 do Magistratu na 
ręce szefy IX. departamentu Magistratu.

Oferty po terminie wniesione nie będą przyjęte.
Przy otwarciu ofert w dniu 22. marca 1900 o godz. 11 przed południem 

mogą p. p. oferenci być obecni.
Z Magistratu król. stoł. miasta.

Lwów, dnia 7. lutego 1900.
j m i f W P mmmmmmm
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' B e z p ł a t n i e
4 tomy powieści: Klemensa Ju.EiuS/.y „WN0CZEK“, 
A. Miecznika „OWANES OHANA-, K. Laskow­

skiego „ZUŻYTY”, St. Ariela „UŁUDY" 
co Kwartał tom otrzymają jako

ST#* P R E M I U M  "TM
prenumeratorzy calicyjsry

„ T Y M II I1  MÓD i POWIEŚCI"
pismo ilustrowane dla kobiet.

Wychudzi co tydzień i zawiera prócz powieści oryginalnych i prze­
kładów, różnych artykułów literackich, przepisów kucharskich i go­
spodarstwa domowego, najświeższe obszerne korespondencje z P a­

ryża, Londynu, W ło ^ c h  etc. o modach oraz 
o s o t o i ? y  b o g a t o  i l r a s t j ^ o - s s r a i i a y  d b a l j a l  

poświecony wyłącznie medom (do 2000 ilustrae-yj mód) kroje (12 
wielkich arkuszy rocznie) tablice haftów i robót kobiecych etc. 

Cena prenumeraty we Lwowie kwartalnie 1 zł. 8 0  et —  na pro­
wincję 3  zł. 3 0  ct. —  Rocznie *2 zł. 3 0  ct. —  z przesyłką

rocznie 8 zł. 80 ct.
Prenum eratę przyjmują Głowna Ekspedyeya Tygodnika

mód i powieści
L w ów , Pasaż H ausm ana 1. 9

oraz wszystkie księgarnie i kantory pism.
Na żądanie nu.in.era okazowe. Prospekta gratis i  franco.

Z imkftsm  VI. Lwińskiega wi. €&*rai«ekiego i. .12, >id;s SehdSsabsrgowoj Telefon ar. 257. Wl. J. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiałkowski^'


